
Uwaga Komitety Wyborcze!
B3 O t w i e r a m y  r u b r y k ę  R I N G  W Y B O R C Z Y ,  w  k t ó r e j  r a z  w  t y g o d n i u ,  b e z p ł a t n i e ,  m o g ą  s i ę  p r e z e n t o w a ć  k a n d y d a c i  o r a z  p r o m u j ą c e  j e  

u g r u p o w a n i a .  J e d y n y m  o g r a n i c z e n i e m  b ę d z i e  o b j ę t o ś ć  t e k s t u ,  t o  z n a c z y  1  s t r o n a  m a s z y n o p i s u  ( 3 0  w i e r s z y ,  5 7  z n a k ó w  w  w i e r s z u ) .  

A d r e s y  i t e l e f o n y  w  r e d a k c y j n e j  s t o p c e .

m  S t a w k i  z a  p ł a t n e  r e k l a m y  w y b o r c z e  s ą  u  n a s  o  p o ł o w ę  n i ż s z e  n i ż  z a  r e k l a m y  k o m e r c y j n e .  T o  z n a c z y ,  ż e  w  w y d a n i u  c o d z i e n n y m  

( p o n i e d z i a ł e k  —  c z w a r t e k )  1  c m  k w a d r a t o w y  k o s z t o w a ć  b ę d z i e  t y l k o  3  t y s .  z ł ,  p ó ł  s t r o n y  1 . 9 8 0 . 0 0 0  z ł ,  c a ł a  s t r o n a  —  3 . 9 6 0 . 0 0 0 ,  z a ś  

j e d n o  s ł o w o  —  t y s i ą c  z ł .  W  M a g a z y n i e  G N  c e n y  s ą 0 1 0 0 %  w y ż s z e .

B  P r o p o n u j e m y  n i e k o n w e n c j o n a l n e  f o r m y  p r e z e n t a c j i  w  p o s t a c i  s p o n s o r o w a n y c h  w y w i a d ó w ,  d y s k u s j i ,  r e p o r t a ż y  i f o t o r e p o r t a ż y .  

m  D z i a ł  o g ł o s z e ń  i r e k l a m  o f e r u j e  t a k ż e  u s ł u g i  k s e r o ,  p r o j e k t o w a n i e  i d r u k  p l a k a t ó w ,  u l o t e k ,  b r o s z u r  w  k o m p u t e r o w y m  o p r a c o w a n i u .

'  ' • ■ * < * Z A P R A S Z A M Y

Jak zdradzać zonę... 
radzi Marek Kasz

•Sra. Sensacyjne odkryck 
nowej planety
Reportaż z Nowosybir-' 

^  ska o bezbolesnych 
operacjach oka
“Cenzurowanie Brzucha" 
Madonna od kachrJ
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N r  1 7 3  ( 2 2 9 )  9 1 5 w r z e ś n i a

Wicepremier i minister finansów RP Leszek Balcero­
wicz, który niespodziewanie — po rozmowie z premierem 
Janem Krzysztofem Bieleckim — przedłużył swoją wizy­
tę w Moskwie, został wczoraj przyjęty na Kremlu przez 
prezydenta ZSRR Michaiła Gorbaczowa.

P rezyden t ZoRR ■ - jak  się sam  polskich doświadczeń w  dziedzinie
w yraził — odczuw ał potrzebę od- transform acji gospodarki socjaldstycz
bycia kilkugodzinnej rozm ow y z nej.
Leszkiem  Balcerowiczem  na tem at Na prośbę M ichaiła Gorbaczowa,

Leszek Ba.lęerowiicz przedstaw ił nie 
które problem y, zw iązane z re fo r­
m owaniem  potekiej gospodarki. 
Stw ierdził, ż e , najpow ażniejszym  z 
nich jest załam anie w handlu  ze 
W schodem. Polski w iceprem ier .za­
apelow ał do prezydenta ZSRR, aby  
ten  osobiście zaangażow ał się w  od 
b lokow yw anie dw ustronnego handlu 
i rozliczeń. Obiecując zajęcie się tym

(C iąg d a lszy  na str. 2)

W Zastalu dzielą akcje

o  KRO K O D TRAGEDII
C ł i ru .gicj w  no<'-v w środę w y- 

Dr» i  n ' ezw ykle groźny pożar na 
■edmisśoiach Lubina.

<'ht akcji gaśniczej w ybu-
a bu tla  z acetylenem . T ylko
(Ciąg d a lszy  na str. 2) '

PŁONĄ LASY
(J0̂ e w torek, 3 w rześnia pod Nie- 
*tra ■6ni w y'ouchł pożar lasu. Ogień 
ty Z*'1 około półtora hek tara, s tra - 
U M aterialne szacuje się na 53 m i- 
10 Złotych. P rzyczyną pożaru by- 

wypalanie ściern iska .przeprowa 
niezgodnie z obowiązującym i 

^Pisami. Po p ierw sze nie obora
(C iąg d a lszy  na str. 2)

Po zarejestrow aniu  przez sąd społ 
i ki akcy jnej Zęstal Investm ent Cor­

poration z p rac  zw iązanych z p ryw a 
; tyzacją te j firm y najbardzie j za- 
i awansowanie są dzia łan ia  nad re je ­
stracją  udziałowców. Udziałowcami 

• zosita‘ją ludzie .którzy byli objęci 
stosunkiem  pracy w tym  zakładzie 
'W roku  1969 i 1990.

I Mimo, że o p ryw atyzacji nie zde- 
1 cydow ały w ładze centralne, ale sa ­

mo przedsiębiorstw o, średnio każ­
dy pracownik: dostanie akcje w a rte  
obietnicy p rezydenta , czyli po około 
100 m ilionów złotych. '

(Ciąg d a lszy  na str. 2)

W ia tr ... od EW G
W czoraj czyli S tygodnie wcześniej niż planow ano zebrała sie Ko­

m isja EWG, k tó ra  postanow iła w ystąpić do kra jów  „D w unastk i” o 
większe pole m anew ru w  rokow aniach z Polską, CSRF i W ęgrami w  
spraw ie stowarzyszenia.

6 bm. wniosek będzie przedm iotem  debaty R ady M inistrów  SprawZa.gr0 ------- ~ — '  * —  j - j -
komi „
szczegółów. W edług „ „uelastycznię
w n iektórych sektorach. Ponadto, kom isja w ystąpiła  o wzm ocnienie 
s tru k tu r w spółpracy politycznej, nrzewiSziianych m iędzy EWG a kan­
dydatam i do stow arzyszenia w  negocjowanych umowach.

Ja k  wiadomo, rokow ania u tknęły  w  m artw ym  punkcie, nonieważ 
wspolnota odm aw ia o tw arcia  swego ry n k u  d la polskich, czechosłowa­
ckich i w ęgierskich artyku łów  rolnych, tekstyliów  oraz — węgla i sta ­
li. . „Jeżeli decyzje Rady będą nas satysfakcjonow ały  to ok 20 bm 
rozpocznie się siódm a ru n d a  negocjacji, k tó ra  będzie praw dopodobnie 

ostatnia —• stw ierdził A. O lechow sk i— sek reta rz  s tanu  w M inister­
stw ie W spółpracy Gospodarczej z Zagranicą. Do omówienia pozostałyby 
^ “ ,a S łJUZ* ty lk 0  ” s? ruaw?r ' “ hniezne” -  jak  określił w icem inister. Oz.fia.za to. ze przy dobrej woli stron  w ystarczy  w br. czasu do 02- 
rafow ania um ow y o stow arzyszeniu Polski z  EWG. Zaczęłaby ona obo­
wiązywać z początkiem  1992 r.

(PAP)

M iale 
n a  C N r w a s f ą

A ta k  o d dzia łów  Ju g o s ło w ia ń ­
sk ie j A rm ii L udow ej (JA L ) i se rb  
sk ich  cze tn ik ó w  „ p rzep o ło w ił” 
w ceo ra j C h o rw ację , od izo low ując  
w sch o d n ią  część te j re p u b lik i, k tó  ' 
ra  g ran iczy  z S e rb ią .

Wg ź ró d e ł se rb sk ich , siły  ch o r i 
w ack ie  p o n iosły  ciężkie s tra ty  w i 
w a lk ach  pod m ie jsco w o śc ią  O k u - | 
czani i w y co fu ją  się  szosą w  k ie  
ru n k u  Z ag rzeb ia . W opin ii dyplo  
m ató w , je s t to n a jw ięk sza  po raź  
k a  s tro n y  ch o rw ac k ie j w  te j  woj 
n ie  dom ow ej, t rw a ją c e j  od ponad  
dw óch  m iesięcy . (PA P)

Parlament ZSRR
P o w o l n e
k o n a n i e

Stoiicś 
wzeszto dziś 
o5.53 
zajdzie 
019.16 
Do końca roku 
pozostaio 
124 dni

Z a c h m u r z e n i e  m a ł e  
i w i a t r  s ł a b y .  
T e m p e r a t u r a : . 
m a x ^ 2 4 - 2 5  n t ' ,  

m i n ,  1 2 . - 1 4  e t *

Zakończenie Nadzw yczajnego Zja 
zdu Deputow anych ’ Ludowych 
ZSRR -zgodnie z planem , czyli wczo 
raj okazało się niem ożliwe. Szcze­
gółowe om aw ianie dokum entów  
końcowych rozpocznie się dzisia j; 
w czoraj prezydium  zjazdu zostało 
zm uszone otworzyć dyskusję. TASS 
w yraziła opinię, że p rezydent ZSRR 
i przywódcy ren u b ’Mc < ‘ s -" i  kon­
tro lę  nad przebiegiem  obrad.

☆
Czterech spośród aresztow anych 

organizatorów  n iedaw nej próby za ­
m achu s tan u  w  ZSRR otrzym ało 
obrońców z urzędu. Obrońców wy 
znaczyło m iędzyrepublikańsk ie  ko­
legium  adw okatów  Należą oni do 
elity  pa lestry  radzieckiej.

Zielona Góra: PKO I, uf. Żeromskiego 
USD 11.260 -11.450 DM 6.400 - 6.500

Gorzów W!kp.:l! Oddz. PKO 
USD 11250 -11.390, DM 6.400 - 6.540

Lubin: BAX 
USD 11200* 11.370, DM 6.400 - 6.500

Gfogów: 'Orbis', pl. 10OD-lacia 
• USD 11.250 -11.400, DM 6.400 -6.500

D ekrety  idą
w  r y c h ?

W czoraj na zakończanym  ok. godz. 
23 posiedzeniu, rząd p rzy ją ł p ro jek t 
popraw ek do K onstytucji — pawiu 
dział rzecznik prasowy rządu A n­
drzej Zarębski.

W cześniej rząd zapoznał się z re . 
zu ltataroi w izyty w M oskwie dela 
gacji z w iceprem ierem  Leszkiem

(C iąg d a lszy  na str. 2)

Według utrzymujących się przesądów, drzwi św ia ta ' 
ducliów otwierają się w siódmym miesiącu kalendarza 
księżycowego — od sierpnia do 7 września w tym ro­
ku.

M i e s i ą c  d u c h ó w
Sprzedaw cy złota i sklepy ju b i­

lerskie in fo rm u ją  o dużym  spad­
ku obrotów. Zm niejszyła się rów - 
nież sprzedaż nowych samochodów. 
B ardzo m ało  ludzi decyduje się na 
zaw arcie m ałżeństw a.

T ajw an  n ie  przeżywa bynajm niej 
recesji gospodarczej, czy zaburzeń 
społecznych. Na w yspie te j trw a 
obecnie m iesiąc ducha — 30 dni, 
w  których p radaw ne chińsk ie  prze 
sądy w raca ją  do dobrze p rosperu -

m odcrnizującegojącego 1 szybko 
się Tajw anu.

Obecność duchów  oznacza, że n ie 
w skazane jes t, a  naw et niebezpiecz 
n e , . w ykonyw anie w ielu  czynności 
i przedsięw zięć od p ływ ania  i p o ­
dróżow ania po zaw ieranie  m ał­
żeństw .

Szybki rozwój gospodarczy i 
p rzem iany społeczne w m inionych

(C iąg d a lszy  n a .s tr . 2)

z ie je  sią s tra szn e  dzia d o stw o .
!l0cfStem  sze l em  e m e ry tó w  z  C zę  
*0 „ P rzy je c h a liśm y  tu  w

,°sób. T o w sz y s tk o  w oła  o po- 
? do n ieba  — m ów i człow iek  

\  z g j° su  i u ro d y  p o d o b n y
t otc° d o  K u ro n ia , k tó reg o  pow - 
Vr = do m ag a ł się  p rzed  c h w ilą  
%(, 2 ca ły m  t łu m e m  — u m nie  
i z r ze sza m  300 e m e ry tó w
C,J Proc. lu d zi m a p o  600 ty s ią -  
nje M ieszają sią, tru ją  gazem , bo  

,na ją  za  co żyć .

L udzie  z eb ra n i p rz e d  B e lw ed e ­
re m  k rzy czą  „W yłaź tc h ó rz u ” i 
„D ziecio ro b ie” — w ięc  człow iek  
z C zęsto ch o w y  z p isk iem  u ru c h a  
m ia  tu b ę  i w sp o m ag a  s k a n d u ją ­
cych k o le jn y m i h a s łam i. D ow ie­
d z ia łem  się, że  m ie jsc e  w  a u to ­
k a rz e  d o s ta ł  od O P Z Z -tu , tu b ę  
w z ią ł sob ie  od  n ich  sam . N a dzie 
d z iń cu  B e lw ed e ru  s ta ł  ja k iś  czas 
za k o rd o n e m  p o lic ji, p rz y  W iśn ie  
w sk im  i W ałęsie . J e d n a k  k ie d y  
e m e ry c i —  k rz y cz ąc  .C h c e m y

c h le b a ”, „N ie o b iec u j” i śp ie w a ­
jąc  „O cześć w am , p a n o w ie  m ag  
n a c i” —  po ra z  trz e c i zag łu szy li 
szefa  R ad y  W ete ra n ó w  P ra c y  
S ta n is ła w a  W iśn iew sk iego , zszed ł 
z tu b ą  w  tłu m . K o leg a  W iśn iew ­
sk i  —  p y ta ł  p ó źn ie j p rzez  tu b ę , 
w sp in a ją c  się  n a  p a lc e  — d la -  
czegoś n ie  n eg o c jo w a ł w cześn ie j, 
ty lk o  d op iero  tera z, k ie d y  lu d zie  
p ro te s tu ją .

(Ciąg d a ls zy  ««  str. 2)

Polak
«na przynętę»

W Niemczech poinform ow ano 
w czoraj o zorganizow anej poprzed­
niego dn ia  akc ji po licy jnej p rze­
ciw bandom , dokonującym  napadów  
rabunkow ych na zm otoryzow anych 
tu rystów  z Polski.

N a park ingach  przy  au tostradach  
ustaw iono sam ochody z polskim i 
num eram i re jestracy jnym i. Jeden  
z tych  sam ochodów zaatakow ała 
banda uzbro jona w palk i. N apast­
nicy. zaczęli uciekać zorien tow aw ­
szy się, że zastaw iono na nich p u ­
łapkę. Policja  w prow adziła do akcji 
h elikop ter. O statecznie zatrzym ano 
czterech bandytów . Okazało sie. że 
są to R um uni z ośrodka dla azy­
lan tów  w E isenhuettenstad t w po ­
bliżu granicy  niem iecko-polskiej.

P s ia
s p r z e c z k a

Jak i pies, tak i pan: aw an tu ra  
ozworonogów skończyła się tym , że 
pogryźli się ich właściciele. Jak  po 
inform ow ała policja w Essen, d w a j 
panow ie w zięli się za łby, kiedy 
pies jednego z nich ugryzł pupila  
drugiego.

Panow ie na-jpdenw zaatakow ali się 
w erbaln ie, a następnie przeszli do 
rękoczynów. Spór zakończył się  dwo 
m a uderzeniam i pięścią w  tw arz  i 
ugryzieniem  w p rzed ram ię ' jednego 
7. walczących. O fiarę  ludzkich  zę­
bów trzeba  było odwieźć do sizpita- 
U . <PAP)

R O Z M O W A  Z  C Z E S Ł A W E M  G R A B O W S K I M  

D Y R E K T O R E M  F I L H A R M O N I I  Z I E L O N O G Ó R S K I E J  

IM . T A D E U S Z A  B A I R D A

— Czy w  dzisiejszej, tru d n ej sy­
tuac ji u nansow ej stać nas na popu 
laryzac ję  m uzyki'/

— Z pewnością m uzyka nie na le ­
ży do spraw  pierw szorzędnych, ale 
„nie sam ym  Chlebem człowiek ży­
je ”. Gdy sięgniem y do historii, spo 
strzegam y, ze sz tuka zawsze byia 
obecna, naw et w społeczeństw ach 
najbiedniejszych i czasach n a jtru d  
niejszych. W ybitni tw órcy p isd i w 
czasie w ojny. Znam y piękny przy­
kład' F ilharm on ii L eningradzkiej, 
k tó ra  dała koncert w oblężonym  
m ieście. N ajw iększe osiągnięcia ku l 
tu ry  polskiej p rzypadły  na okres, 
k iedy  Polska była pod zaboram i. 
Chopin, M oniuszko, Noskowski, Obe 
cna sy tuacja  jest tru d n a , ale  35 la t 
tem u  zaczynaliśm y w w arunkach  
jeszcze trudniejszych. Byłoby to 
w ręcz nienorm alne, gdybyśm y m y 
śleli dzisiaj o rozw iązaniu  tej po­
trzebnej insty tuc ji. Podobnie m yślą 
w ładze m iasta. W spólnym i siłam i 
s ta ram y  się filharm on ię  ochronić. 
Oczywiście zagrożenie . jest, a ogól 
n a  bieda odbija  się i na nas.

— Czy m a pan jak iś  szczególny 
pom ysł na now y sezon artystyczny?

— Od k ilk u  la t naszym  założe­
niem  jest, by  filharm on ia  b y ła  po 
trzeb n a  społeczeństw u. Chciałbym  
to  założeni* konsekw entn i*  rsaiizo

Fot. C Z E SŁ A W  ŁU N IE W IC Z  ■

w ać dalej. N ie znaczy to  wcale, żs 
chcem y grać pod gusty  m elom anów . 
B ierzem y jed n ak  pod uw agę ich 
zain teresow ania, a także oczekiwa 
n ia  całego środow iska. W ydarzenie

(Ciaff d a ls zy  na str . 2)
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Jtłcyn zaproszony do Niemiec
BONN. W dek larac ji rządow ej wygłoszonej w czoraj n a  forum  B un­

destagu kanclerz  H elm ut Kohl nak reślił stanow isko Niemiec wcbec 
w ydarzeń w  Zw iązku R adzieckim  i Jugosławia, a  także wspom niał 
o stosunkach £ Polską i innym i k ra ja m i reform atorsk im i Europy 
W schodniej.

'v yI aZiî  sa tysfakcję  z „rew olucji sierpn iow ej” — jak  to określił 
— k tó ra  obaliła doktrynę  M arksa  i Lentina w ZSRR. Z naciskiem  
p o d a tk o w a ł M ichaiłowi Gorbaczowowi za jego dotychczasow ą poli­
tykę, a  B orisowi Jelcynow i za  n iezłom ną postaw ę w czasie puczu. 
P rezyden ta  Rosji zaprosił do złożenia w izyty w Niemczech.

W Afryce żyje się coraz gorzej
N O W J JO B K . W czoraj w  now ojorskiej siedzibie ONZ rozpoczęła 

się 11-dm owa sesja specjalnego K om ite tu  Zgrom adzenia O gólnero 
N ar odo w Zjednoczonych ds. problem ów  A fryki. Członkam i specjal­
nego kom itetu  są w szystkie k ra je  członkow skie ONZ.

N a sesji om aw iane byiy przyczyny utrzym ującego 'się wciąż głę­
bokiego k ryzysu  gospodarczego w  A fryce, nakreślone zostały d;da- 
aii&a zaradcze, które w  la tach  90 w inny podejm ow ać w spólnie pań­

stw a afrykańsk ie , k ra je  uprzem ysłów ’.one i ONZ.
W w ystąpieniu  in auguru jącym  obrady, a także w sw ym  raporcie  

Ja v ie r  P e r tz  d<- C uellar przyzna!, żc w m inionych pięciu latach  
w aru n k i gospodarcze i socjalne w  A fryce uległy dalszemu, »roźne- 
m j  pogorszeniu, i s  wytyczone w  pięcioletnim  program ie ONZ cele 
nie zostały do końca zrealizowane.

Amerykańska protekcja dla
WASZYNGTON. Rzecznik D epartam en tu  S tanu USA R ichard Bo u 

ener oświadczył we w torek, że S tany  Zjednoczone p o c ie ra ją  bez za­
straszeń  przystąpienie  repub lik  bałtyckich do ONZ. F orm alny  wnio­
sek w  te j sp raw ie  tego sam ego dnia złożyli na ręce sek retarza  ge- 
neraluego ONZ przedstaw iciele F ran c ji i W. B rytanii.

Bouchsr powiedział, że S tany  Zjednoczone zam ierzają  być jednym  
ze w spółautorów  rezolucji R ady Bezpieczeństw a postu lu jącej p rzy- 
.ięoie do ONZ Litwy, Łotw y i Estonii. Dodał też, że W aszyngton zam ie- 

«  j  z sugestią skrócenia p rocedury  akcesu nowych członków 
ONZ z 3o do 7 dni (m iędzy rekom endacją  R ady Bezpieczeństw a i 
w yrażeniem  aprobaty  przez Zgrom adzenie Ogólne na dorocznej 

ss-sja). M amy nadzieję, ze trzy  delegacje będą m ogły objąć m andaty  
w N arodach Zjednoczonych z chw ilą zebran ia  się Zgrom adzenia 
Ogomega w  tym  miesiącu.

Strażnicy mora w sądzie
BERLIN. D rugi dzień procesu strażników  granicznvch byłej NRD 

oskarżonych o strzelan ie  do uciekinierów  rozpoczął się o strą  k ry ty ­
ka obrony pod adresem  prow adzących postępowanie.

Ż ołnierze s traży  granicznej są oskarżeni, te  w  lu tym  1989 r .  za-
U  G uoffro>’a próbie p rzedostan ia  sśę

przez M u r B erliński, oraz poważnie zran ili jego p rzy jacie la  Chri­
stiana  Ga ud lana. G ueffroy je s t osta tn ią  osobą zabitą  przy m urze

Przew odniczący organizacji k ra jow ej SPD w  B erlinie W alter Mom- 
per zazadał od berlińskiego w ym iaru spraw iedliw ości, aby  „szybko 
rozpoczął postępow anie wobec w ażniejszych spraw ców  zza b iurka, 
przeciw ko decydentom  i bonzom * SED”. Postępow anie przeciw ko 
żołnierzom  m e może zastąpić procesu „generałów  STASI, M ielkeeo i 
H oneckera .

Holandia naszym przyjaciołom
w'£,T

* H olandią św ietne stosunki dw ustronne oraz znakom ita 
S S ™ *  “ i  f  m iędzynarodow ych” _  pow iedział K rzysz- 
i i .  ..Jestem  przekonany, że m oiem y liczyć na  popar-

?  I W n af ych w ysiłkach, zm ierzających do zaw arcia umo­
wy o stow arzyszeniu z t  W spólnotam i E uropejsk im i”.

(C iąg d a ls zy  x« str . 1) 
•żyłkujem y na  początek pa id z lem i 
ka, organ izu jem y bowiem  L ubuskie 
Sfeetkania Skrzypcow e, podczas któ 
ry ch  w ystąp i 17 w y b itnych  polskich 
•k rzypków . Są w śród nich  m łodzi, 
o k tó ry ch  już  za p a rę  la t  będzie

Słośno na świecie, a  wów czas tru -  
no będzie ich zaprosić do Zielonej 
G óry. Z atem  znakom ita  okazja  d la 
zielonogórzan. W spólnie z roboczy- 
I «  spo tkan iam i żagaó łk im i chcie­

libyśm y stw orzyć duży. ogólnopol- 
HU ośrodek g ry  skrzypcow ej, n a ­
w iązu jąc  do skrzypcow ych t ra d y ­
cji Z ielonej G óry, by powołać się 
choćby na działalność prof. S tani- 
sl*w » H ajzera. Do Im prezy w łączy 
to  się 12 sponsorów, co w  dużej m ie 
r te  u ła tw i realizację  tego trudnego  
przedsięw zięcia.

— Ją k a  będsie lin ia  re p ertu a ro - 
W i ^ ł t w a y  n u r t  proponow anej m u

— Chcielibyśm y u trzym ać rep er 
tu a r  w  m ia rę  bogaty  — od m uzyki 
operetkow ej, poprzez m uzykę bale 
tOWą, sym foniczną do m uzyki o ra ­
to ry jn e j. T ak ie  jest bowiem  zainte  
reaow anie publiczności i m y, jako  
Jedyna p rofesjonalna in sty tu c ja  po 
w inn iśm y u p raw iać  każdy  rodzaj 
m uzyki, żeby  tra fić  i służyć jak  
najszerszym  kręgom .

— Czy będą u trzym ane -audycje 
•akolne d la m łodzieży? *

— A udycje d la  szkół będą kon 
tja iuow ane. Z naszej strony  jesteś 
Thy gotowi realizow ać tę  dzia ła l­
ność. Je s t to  spraw a bardzo w aż- 
nA, wręcz podstaw ow ą d la  upow ­
szechniania m uzykalności. Ze wzglę 
dów  finansow ych zrezygnow ało kil 
k a  szkół, a le  od październ ika  chcie 
liby im y  rozpocząć.

—- A jak  w y g lądają  p lany  w y jsz  
4*we filharm onii, k o n tak ty  sagra- 
n u i i ie f

— W te j chw ili m am y stałe  kon­
ta k ty  w yjazdow e z N iem cam i, w 
ty m  sezonie zdecydow anie je  posze 
rżym y o ko lejna  rodzaje  w społpra  
cy, ko lejne  m iasta. S ta ram y  się 
rów nież o ponowne naw iązanie 
zw iązków  z B iałorusią, pożądana 
jes t bowiem  kontynuacja  tego, co 
się ju ż  kiedyś urodziło, a  zostało 
n iepotrzebnie zaham ow ane. W li­
stopadzie w yb ieram  się na  L itw ę, 
do W ilna i Kow na.

— Czy w  składzie zespołu o rk ie­
s try  sym fonicznej zaszły jak ieś 
isto tne  z m ia n y ? .

— Je s t k ilk a  now ych tw arzy , w 
ty m  dwóch m uzyków  z B iałorusi. 
Jed n ak  w iększej reorganizacji nie 
przew iduję. O rk iestra  liczy dziś 66 
m uzyków . Je j sk ład  jest o p arty  na 
m uzykach  zielonogórskich, z k tó ­
rym i bardzo dobrze m i się w spół­
pracu je.

— Kto ze znanych a rtys tów  l u ­
dzie w  now ym  sezonie gościł w Zie 
lonej Górze?

. ' Sezon za in auguru je  w ystęp  wy 
bitnego polskiego p ian isty  Tadeusza 
Żm udzińskiego oraz śpiewaczki Hen 
ry k i Januszew skiej, jeszcze w e w rze 
sn iu  w ystąpi w yb itn a  flecistka  E l­
żbieta G ajew ska, w  październ iku  
soliści O pery  K am era ln e j z W arsza 
wy. Później, trad y cy jn ie  już  gościć 
będziem y Józefa  Stom pola, W alde 
m ara  M alickiego i Ewę Pobłocką. 
Ze skrzypków  p rzy jad ą: M ichał G ra 
barczyk, K rzysztof Jakow icz, T ere 
sa G łom bów na, Jadw iga  K aliszew ­
ska 1 Kom an Lasocki. Odwiedzi nas 
rów nież P io tr Paleczny. Zatem , je  
zeli n ie  zdarzą się w iększe zapaści 
budżetow e to z pewnością, będzie 
to rok n ie m niej a trak cy jn y , niż 
la ta  poprzednie.

— D ziękuję za rozmowę.
(zet)

S io  M iłiM ó w  tHa k a żd e g o
(C iąg d a ls zy  ze  str. 1)

W iadomo równi&ż, że około 40 pro 
w a t  obecneigo po tencjału  Zastalu 
bffdzie zaangażow ane w produkcję  
TOkgonów, a reszta  zak ładu  zajm ie 

lu n ą  daiaiafe-oicią.

Od k ilk u  m iesięcy są rozpatryw a­
ne ro c iliw o ici w spółpracy z wielo­
m a p artn e ram i. Dn Z asta lu  przyjeż 
cttają delegacje r$fa»y<Si firm  * k ra  
ju i zagranicy. T rw a po stęk iw an ie  
ryn k ó w  z#ŚK<u. (fcaf.)

D o d a t k o w e  
m i e j s c a  
n a  W S P

9 bm. rozpoczynają się w  zielo­
nogórskiej Wyższej iszkoie Peaago 
gicznej dodatkow e egzam iny na stu 
dia. Uczelnia chce w ram ach  lim i 
tu  budżetowego utw orzyć m aksym al 
ną liczbę miejsc. Mimo to liczba 
kandydatów  na każdy z k ierunków  
jest wciąż znacznie w iększa od licz 
by miejsc.

W ram ach  uzupełn ian ia  k ie ru n ­
ków  kształcenia, na  m atem atykę  po 
stanowiono przyjąć 20 osób, chęt­
nych jest 80, na fizykę jest 25 
miejsc, chętnych 39, a  na  filologię 
polską jest 10 miejsc, podczas gdy 
chętnych 119. Na filologię rosyjską 
postanowiono p rzy jąć  dodatkow o 7 
osób (22 chętnych), w collegu języ 
ka angielskiego jest 26 m iejsc (86 
chętnych), na k ie ru n k u  w ychow a­
n ia przedszkolnego o tw arto  jeszcze 
10 m iejsc (chętnych 36).

W ty m  roku  o tw arto  zupełnie no 
w e k ieru n k i: pedagogika w zakresie 
p racy  socjalnej, college języka fran  
cuskiego. Do egzam inów  na pierw  
szy z nich przystąp i 175 osób, pod­
czas gdy m iejsc jest 26, a do col­
legu 2 osoby k an d y d u ją  na 1 m iej 
sce. (kaf.)

o d  t r a g e d i i
(C iąg d a lszy  ze  str. 1) 

szczęśliwy zbieg okoliczności sp ra ­
w ił, że nie u legły  zniszczeniu zgro 
n u d zone  wokói samochGdy pożarni 
cze. Z in fo rm acji w łaściciela p a lą ­
cej się sto larn i w ynikało, że w  bu 
d ynku  znajdu je  się jeszcze osiem 
butli z propan-bu tanem  i ace ty ­
lenem . Na szczęście udało się je 
zlokalizować i odpowiednio schło­
dzić, usuw ając  z m iejsca pożaru, 
dzięki czemu uratow ano  w iele są ­
siednich budynków . Spraw na a k ­
cja gaśnicza uie zapobiegła jednak  
znacznym  stra tom . Spalił się budy 
nek o pow ierzchni S00 m etrów  kw a 
dratow ych- w raz  ze sto larsk im  wy 
posażenlem , farby , lak ie ry  a naw et 
gotowe m eble. W artość s tra t  p rze­
kracza 2,5 m iliarda  złotych. P rzy ­
czyny pożaru bada specja lna kom i­
sja. (Mid)

(C iąg d a lszy  ze  str . 1)
40 latach  tylko w  niew ielkim  sto ­
pn iu  osłabiły siłę oddziaływ ania 
tych przesądów  w śród 20 m ilionów 
m ieszkańców  T ajw anu . W rezu lta ­
cie, w  m iesiącu ducha gw ałtow nie 
sp ad a ją  obroty w  firm ach  za jm u - 
jąoych "ię organizow aniem  ślubów 
i p rzy jęć  w eselnych, jub ilerów , 
sprzedaw ców  sam ochodów itp .

Ok. 100 tys. ludzi zebrało  się  os­
ta tn io  w  portow ym  m ieście K ee- 
lung, n a  północy T ajw anu , by 
wziąć udzia ł w  festiw alu  duchów  
i nakłonić je, by pow róciły do swe 
go św iata. (PAP)

Dekrety idą 
w ruch?

(C iąg d a lszy  ze  t tr .  1) 
B alcerow iczem . Odbyła się królika 
dyskusja  oceniająca perspek tyw y  
kontak tów  gospodarczych ze wschód 
n im  sąsiadem  Polski. M inister współ 
p racy  gospodarczej z zagranicą po­
w iedział: podobnie jak  i  Rosją Pol 
ska zam ierz* zawrzeć um ow y go­
spodarcze z U krainą, Białorusią, Łot 
wą, Estonią.

Poinform ow ał też, że um owa o 
stosunkach gospodarczych jest uz­
gadniana z Litrwą.

M inister gospodarki p rzestrzennej 
i budow nictw a zaproponow ał Ra­
dzie M inistrów , aby w ram ach  spe 
c ja łnych  pełnom ocnictw  dla rządu 
uw zględnione zostały rów nież do­
tychczasow e in ic ja tyw y  legislacyjne 
tego resortu  tak ie  jak  np. likw ida 
cja lokatorskiego p raw a do m iesz­
kan ia  spółdzielczego.

D ekretam i — zdaniem  m in istra  — 
pow inny być też objęte  nowe in i­
c ja tyw y  legislacyjne — ustaw a o 
rozw oju i m odernizacji m iast oraz 
nowelizacje: p raw a lokalowego, usta 
w y o gospodarce g ru n tam i i wy 
w łaszczaniu nieruchom ości, ustaw  o 
przedsiębiorstw ie państw ow ym  i pry 
w atyzaeji przedsiębiorstw  państw o­
wych.

Rząd postanowił, że w  tryb ie  de­
kre tów  z 'm ocą  usitawy powinno być 
wiprowadizone w życie praw o budo 
w lane i ustaw a o zagospodarow aniu 
przestrzennym  — poinform ow ał 
rzecznik prasow y M inisterstw a Go 
spodarki P rzestrzennej i Budownic 
tw a. , (PAP)

P o r a d y
e k o n o m i c z n a

(C iąg d a lszy  ze  str . 1)

profalemem. M ichaił Gorbaczow oś­
w iadczył, że  byłoby paradoksem , 
gdyby w sytuacji, k iedy ZSRR w k ra  
oza na drogę transfo rm acji gospo­
dark i, k tó rą  wcześniej poszła Po l­
ska, zam iast rozwijać współpracę, 
doprow adzilibyśm y do jej ostatecz­
nego załam ania.

Bezpośrednio po powrocie do W ar 
szawy L. Balcerow icz powiedział 
dziennikarzom , ie  w  obecnej sy tua 
cji gospodarczej tru d n o  jednak ooze 
k iw ać ra d y k a ln e j popraw y w  dzie­
dzinie naszego eksportu  do ZSRR 
Stw ierdził też, że n ie zgłaszał za­
in teresow ania  Polski p rzystąpieniem  
do*— jak  to określił — unii gospo 
d a r czej, w  sk ład  kitórej opróaz 15 
repub lik  m ia łyby  wejść także  inne 
kra je . (PAP)

S.C. waz z "GUKSES TURIZM" 
» F IR M A N «

na wycieczki autokarowe do Istambułu

sobota 12.00 wyjazd -Zielona Góra uł. Zamkowa (p. TAXI) 
sobota 13.30 Głogów, Dworzec PKP 
• Koszt wycieczki 1.500.000 zł.+70$

• Wyjazdy będą organizowane co tydzień 
począwszy od 21.09.1991 r.

• Sprzedaż biletów -  Zielona Góra, Al. Niepodległości 8A,
zaplecze sklepu "FIRMAN" s.c.,

V , tel. 728-37 w godz. 9.00-18.00 *
• Dla uczestników spoza Zielonej Góry, honorowane będzie 
zgłoszenie telefoniczne oraz pocztowe potwierdzenie prze­

kazu pieniężnego na kwotę 1.500.000 zł.
fc|Nf konta WBK II Oddział 359603-117421-136-72 Zielona Góra.

... ... ...„.......... • :*

Szybkiej drogi i udanych zakupów!

(C iąg d a lszy  ze  str. I)
U w aża, że o rg a n iz a to rz y  m a n i­

fe s ta c ji  p rzy w łaszczy li sob ie  p r a ­
w d z iw y  g n iew  lu d u . N egocja to ­
ró w  trze b a  w y b ra ć  z  ty c h  co tu  
są, • co tu  p rzy sz li. C i d zia łacze  
nas zd ra d zili. C hciałem  w e jść  z  
n im i na te  negocjac je, a le m nie  
w yrzu cili.

O p ie ra ją c  się  n iem a l p lecam i 
o p o lic jan tó w , b ro n iąc y ch  w e jś ­
c ia  do B e lw ed e ru , zaczy n a  p rz e ­
m aw ia ć  co n a jm n ie j  o siem d z ies ię  
c io le tn i s ta ru sz e k , k ażd e  słow o 
p o d k re ś la  s tu k n ięc iem  lask i o cho 
d n ik . B racia  em e ry c i i renciści! 
Z w ra ca m  się do  w as z w ie lk ą  
p rośbą , że b y śc ie  p rze s ta li  po p ie ­
rać te  w sz y s tk ie  p a rtie , żeb yśc ie  
p rze s ta li s ię  łudzić , że  od  tyc h  
b a n d y tó w  co k o lw iek  u zysk a cie . 
W alką ty lk o  m ożna  zd o b y ć  sw o ­
je  praw a! K a jd a n y  chcą za ło żyć  
na ręce tyc h , z  k tó ry ch  p ra cy  ż y ­
ją . Ż adnego  porozu m ien ia  z  rzą ­
d em  b yć  nie m oże...

W  ty m  czasie  dw ó ch  o fice ró w  
p o lic ji u s iłu je  p rzek o n ać  in n eg o  
u c z e s tn ik a  m a n ife s ta c ji  (w sp ie ra  
jąceg o  się  o  k rz y w y  k ij,  n a  k tó ­
ry m  tk w i, p rz y w ią z a n a  k a w a ł­
k ie m  sz n u rk a  tab lica ), że n a p is  
„A by P o lsk a  ro z k w ita ła , w y pędzi 
m y  s tą d  c y m b a ła ”  je s t  o b ra ź li-  
w y  d la  p re z y d e n ta  R P . S ta ru sz e k  
o d w ra c a  w ięc  sw o ją  ta b licę  n a  
d ru g a  s tro n ę  1 p o k a zu je  n ap is : 
„C h leb a  d a jc ie , k rzy czy  w ia ra , 
bo  p o w ies im y  k a p ra la ”. O fic e ro ­
w ie  m u szą  u stąp ić .

E m ery c i n a to m ia s t u s tą p ić  n ie  
chcą. „ K aza łem  o tw o rzy ć  bra m y,

ie

a o y sm y  w ie a z ie n , w  K tórym  
scu  je s te śm y '’ —  p ró b o w a ł Prze‘ 
k rzy czeć  p o n a d  d w utysięczn i 
t łu m  W ałęsa. N ag ło śn ien ie  z°st 
ło je d n a k  za b ra m ą  B elw ederu, 
w ięc  n ie  m ia ł szans. Podobny 
z re sz tą  ja k  o rg a n iz a to rz y  n iaru'  
fe ś tac ji. L u d zie  n ie  przyszli 
po  to , a b y  p o p rzeć  ja k ą ś  repre‘ 
z e n ta c ję , k tó re j  n ie  w y b ier~  
a le  by  w y k rzy czeć  politykom , 
są  z d ra jc a m i i a fe rz y stam i.

W ałęsa  p o s ta w ił w a ru n ek , 
ro zp o czn ie  n e g o c jac je  z delegacji 
R a d y  W ete ra n ó w , k ied y  ^ ung 
opuści dziedzin iec . L udziom  
zależa ło  je d n a k  n a  ty c h  nego<^a'  
c jach . W ałęsa  u d a w a ł, że tego tą  ̂
ro zu m ie , p o d o b n ie  ja k  i Wiśnj®' 
w sk i, k tó ry  g d y  m an ife s tac ja  do* 
b ieg a ła  k o ń ca , p o w ied zia ł W**' 
N ie, ja  n ie m ogę m ó w ić  o kl?sC ’ 
bo to  b y ł n ieu zg o d n io n y  gest z 
s tro n y  p re zy d en ta , że  w puścił t» 
lu dzi. P rzec ie ż  ja  m ia łem  zoT3a~ 
n izo w a n ą  m a n ifes ta c ję  na 
n ą trz  B e lw ed eru , m ia łem  tam  na’ 
g łośn ien ie. P o  n egocjacjach  Jn â‘. 
łem  w y jś ć  do  lu d z i i  rozv)iQza 
m a n ifes ta c ję . A le  te ra z  nie  
w p ły w u  na w y p ro w a d ze n ie  ^  
ty c h , k tó ry ch  n ie  ja  tu  w pu& c i  ̂
łem . S ądzę jed n a k , że  przebti' 
gi-im  te j  m a n ife s ta c ji zosta ły  P 
ru szon e  su m ien ia  lu d zi, k tórzy  w 
Polsce sp ra w u ją  w ła d zę .

W y d aje  s ię  jed n a k , że duż» 
t ru d n ie j  p o ru szy ć  su m ien ia  n'* 
n a ru sz y ć  u s ta w ę  o ru c h u  drog0'  
w ym .

JA N  G Ó R SK I (Sieć)

N O G I DO G Ó RY
To, że  w sz y s c y  w o ła ją  o norm aln ość w y ra źn ie  p o k a zu je  ja* 

do  te j  n orm aln ości nam  je szc ze  da leko . W sze la k o  to , co się  W  
p ra w ia  o sta tn io  bu d zi w ą tp liw o śc i , c zy  r z e c zy w iśc ie  po  prosta  
je szc ze  je s t  n orm aln ie , c zy  te ż  w  rze c zy  sa m e j je s t  ju ż  
norm aln ie.

W  R o sji próba  zam achu  stan u  w  oczypm sty  sposób  uratow ała  
ty c h , p r ze c iw  k tó ry m  b y ła  w y m ierzo n a . A ta k o w a n y  ze  w szy *^ 
k ich  stro n  rzą d  B ie leck ieg o  p o d a ją c  s ię  do  d y m is j i  zy sk a ł  i*® 
n o w o  spo łeczn e  poparc ie . B a lcero w icza  c ze k a  lin cz, a lbo  
g roda  Nobla. Z d o b yc ie  p la cu  p rze d  B e lw e d e rem  je s t  rzeczą  na 
w y ra z  p ro stą  d la  a n a rch is tó w  („ za d ym a ” 19 czerw ca ) i  ostatnio  
e m e ry tó w , p odczas g d y  u d a ją c y  się  na k o n feren c je  prasou)C 
do  p re zy d en ta  d zien n ik a rze  p o d d a w a n i są d ro b ia zg o w e j koi*' 
tro li p o licy jn e j.

I n a p ra w d ę  coraz tru d n ie j je s t  m i p o w ta rza ć  zn a jo m ym  
c iesza ją ce  —  „uszy  do  g ó ry ”, k ie d y  zd a ję  sob ie  sp ra w ę , że  n ê'. 
d łu g o  p o zo stan ie  n a m  ty lk o  p odn ieść  ręce. E X O N  (Sie t’

W Y B O R Y
S tan isław  O bertaniec — senator, 

kandydu jący  pow tórnie z poparciem  
Porozum ienia C en trum  nie uzyskał 
w ym aganej liczby podpisów i nie 
został zare jestrow any  w W ojewódz 
kiej K om isji W yborczej w Legnicy.

Z now ych kandydatów  na sena 
to ra  n ie uzyskał w ym aganego m i­
n im um  podpisów Zbigniew  Złoto- 
górski — d y rek to r ' Dolnośląskiej 
F ab ry k i Instru m en tó w  Lutniczych 
w L ubin ie  — ubiegający  się o m an 
da t z poparcia Lew icy D em okraty  
cznej.

Senato r W ładysław  Papużyńskl z 
Głogowa n ie  ubiegał się o m andat' 
senatora  w  now ych w yborach z 
uw agi na  aferę  w yw ołaną przez 
„NIE”.

s u p E R E x ? n e s s

SPÓŁKA z o.o. pożyczy na k ró tk i 
okres 200 m in. O fe rty  ZGN dla 
1064-Z Zielona Góra. .1064-2

M IESZKANIE własnościowe, a tra k ­
cyjne, 146 m kw ., cen trum , dep tak , 
I  p iętro , telefon, w  ty m  pokój z 
osobnym  w ejściem  n a  gab inet — 
sprzedam . Zielona G óra, tel. 656-63, 
po 15.00. 1069-Z

SKODĘ 105, 1982, cena 17 m in. — 
sprzedam . Słubice, W odna 6, tel. 
35-87, od 15.00—17.00. 1059-Z

G R ZEJN IK I żeliw ne, b lachę a lu m i­
niową. Zielona G óra, u l. S taffa  2/14.

1061-Z

RUBINA 714, silnik, skrzynię  p i e ­
gów, ty ln y  m ost, inne części d o 'f ia -  
ta  125p, prosię ta  8-tygodniow e — 
sprzedam . W ilkanowo 47, k . Zielo­
nej G óry. N-78

SPRZEDAM w pisaną do re je s tru  Są 
dowego Spółkę z o.o. O fe rty  ZGN — 
d la  1063-Z Zielona Góra. 1063-Z

SPRZEDAM dom ek jednorodzinny z 
zabudow aniam i, 1 ha  ziemi plus 
ogród w arzyw ny  lub  zam ienię na 
M-2 w  Głogowie. Brzeg Głogowski 
90- 20-Gł

KIO SK francusk i i  jugosłow iański
ty p  K 67 — sprzedam . ZG, ul. P ta  
sia 42/34. 1062-Z

S k u p
ż y w c a

w ie p rzo w e g o
Z aw sze  a tra k c y jn a  cen a . 

G łogów , te ł .  33-27-23
21-G ł

Prosimy 
o pomoc

C iężko  ch o ry  p o trz e b u je  p iln ie  
lek i: L E U K A Z E , T R IP S IŃ I 

PU L V E R , R E P A R IL  A M P.

In fo rm a c je  od 16.00 te l. 220-02 
Z ie lo n a  G ó ra .

1072-Z

P ? o n ą
l a s y

(C iąg d a ls zy  ze  str. i )  ^
no m iejsca w ypalania, nue p°a?,1rjy 
no obszaru n a  sek tory , n ie  był° '  
ty m  stałego dozoru i p o d ręcf1 . 
sp rzętu  przeciw pożarowego,  ̂ \ 0‘ 
inform ow ano także właściwej 
m andy straży  pożarnej i nie 
no zgody nadleśnictw a na w 3 t>e*' 
nie, co w ty m  w ypadku  było 
względnie konieczne gdyż ścierń •̂ 
znajdow ało się m n ie j niż 100 
trów  od  lasu. -0*

W podobnych przypadkach 
k u ra tu ra  oskarża według l 38 ‘ 
k u łu  Kodeksu K arnego — ■ Jisz3 
ten  p rzew idu je  karę  nie H
niż 3 la ta  pozbaw ienia wolność j 
p rzypadku  działania um yś\ne%-.s. 
od roku  do ośmiu la t pozbawi ^  
wolności w sy tuacji wywołam® gj 
żaru  nieum yślnie.

GAZETA NOWA
REDAGUJE KOLEGIUM 
naczelny — Andrzej BUCfc; * £ 0il 
pcy redaktora oacielnego -  ,,*r 
rad StaoglewlC2 t Mleczy* _  
Wlęckowicz, sekretarz redaUCJI ,  
Maciej Szafrański: zastępcy 
tarza redakcji .Janu>z ^ rt1anii' 
Andrzej Gajda Zbigniew ° fłf 
gielski Redakcje: Zielona 0 ,ej. 
al Niepodległości t2 I piętf0'„co» 
710-77, fax 722-55 redakcja 0 0 c  
telefon 33-13 teleks 0I8225J! joO 
rzów ul Chrobrego 31 
226-25, 271-49; Głogów ul swIu- 
czewskiego U, tel/fax 33-2*-11; 
bln ul. Armii Czerwonej t  tel'L\0‘ 
42-62-15 Biuro Ogłoszeń: , p., 
aa Góra. al Niepndległo£ct ,|f- 
Gorzów Głogów I Lubin ' \ H2ia- 
dzibach redakcji oraz w ne!"' 
łach Gromady i agencjach t* 
szenia tą przyjmowane równ>e 0(j. 
lefaksem 6G6-22 Redakcja Ol* „j* 
powiada za treSć ogłoszeń, 
zwraca nie ramówtonycn ,0Dl* 
id ję t  t rysunków, zastrzega 
prawo skracania nf-7vmanyfD 
torialów 1 zmiau cii tytuló'* „j. 
dawca ALPO «.c Zielona o6f|0'sz«' 
Kręta S Prenum erata -rut*10 
nia przyltn-ije Przedsięt>i0 .",1 łV 
KoIportrfMwo-Handlowe •
Warszawie, Zakład Kolpor*aora*
ręczyciele. Druk: „Poligraf" 
lona Góra, ul. Reja S .  Nr 1®
SU 353738.
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N r  m i m j G A Z E T A  N O W A

„Rzeźba jest sztuką, która szuka wyrazu plastycznego 
i  powiązania z rzeczywistością

Michał Domański

W y rze źb io n e  legendy

Z a s t r z y k  d ła  g o z d n ic k ie j  „ C e r a m i k i ”

Terapia in żyn iera G rzy b o w s k ie g o
□  Czy Lubuskie Przedsiębiorstwo Ceramiki Budowlanej 

musiało zbankrutować?
□  Czy tak zwane „molochy” mają d?iś szarsss 

na przetrwanie?

wm%m.

W galerii ogrodowej u Andrzeja 
Kmiecika w Żarach, stoją 3-4 me­
trowe rzeźby. Liczna gromadka 
drewnianych postaci dostojnych, 
zadumanych i zatroskanych. Nad 
wszystkimi postaciami dominuje 
potężna rzeźba siedzącego na tro- 

: nie władcy. Między "ludźmi" kręcą 
i się również niedźwiedzie, wiewiórki 
I i sowy. Nie tylko tak potężne rzeźby 
[ są w kolekcji. Rzeźbiarz posiada 
[ również prywatną galerie, w której 
i znajdują się miniatury. Ściany gale- 
i rii zdobią płaskorzeźby drogi krzyżo- 
| Wej, oraz groźne korowata twarze du­
chów. Andrzej Kmiecik rzeźbiarstwem

■' ' V
't'V* ..

zajmuje się już od 14 lat ale jak sam 
mówi ciągle się uczy odkrywając dla 
siebie w sztuce ciągle nowe możli­
wości. Jest samoukiem. Pierwsze 
próby podjął w 197fr roku w Polko- 
wickim Klubie Kultury "Górnik". Nie­
długo musiał czekać na uznanie. 
Jego prace zaprezentowane na re­
gionalnych i ogólnopolskich wysta­
wach, szybko zyskały wyróżnienia i 
nagrody. To jeszcze bardziej za­
chęciło go do kontynuowania i roz­
wijania swoich zdolności. Bierze 
udział w konkursach plenerowych w 
Głogowie, Polkowicach i Legnicy. 
Monumentalne rzeźby zdobią 
skwery tych miast. W latach 80- 
tych prezentuje swoje prace w pry­
watnych galeriach RFN i Belgii. W 
1986 roku zdaje w Poznaniu egza­
min rzemieślniczy. Zostaje snyce­
rzem.
W swojej twórczości inspiracje 

czerpie ze świata przyrody, z baśni 
i legend. Nie traktuje on tego co robi 
jako pracy zarobkowej. Wykonane 
przez niego rzeźby zdobią setki 
mieszkań polskich i zagranicznych 
m.in. w RFN, Francji, Belgi, Szwecji, 
USA i wielu innych. Swojego rze­
miosła nauczył również syna Krzy­
sztofa, który już także wystawia 
swoje praco na różnych konkur­
sach, zdobywając wyróżnienia. 
.Obecnie mie&zkp w Żarach, miej­
scu jak twierdzi, które jest jedynym 
na ziemi w którym dobrze się czuje.

. PM

Spośród przyczyn, które wpłynęły 
na upadłość- LPCB, Jan Grzybo­
wski, obecny dyrektor i zarazem 
likwidator firmy wymienił spadek 
wartości sprzedaży o 60% i upadek 
eksportu do wschodnich Niemiec, 
delegatura Najwyższej Izby Kontroli 
w Zielonej Górze zwróciła nadto 
uwagę na powiązanie LPCB z 
Przedsiębiorstwem Produkcji i 
Handlu Materiałami Budowlanymi 
“Cerhand” — spółką z o.o. w Gozd­
nicy i — jak sugeruje inspektor 
NIK”... skład personalny spółki nio 
pozostawał bez wpływu na rodzaj i 
sposób powiązań oraz rozliczeń 
LPCB z “Cerhandem". "Dalej czyta­
my:" ... preferowano korzyści spółki 
kosztem interesów Przedsiębior­
stwa".
Spółka składająca się z sześciu 

udziałów prywatnych (pięć osób z- 
kierownictwa i Rady Pracowniczej 
LPCB plus żona byłego dyrektora) 
wydzierżawiła od przedsiębiorstwa 
za aprobatą tejże Rady Pracowni­
czej oddział trzeci w zakładzie nr 3.
I nie byłoby w tym nic znamiennego 
gdyby nie fakt, że jednostka ta nie 
była wcześniej typowana do dzier­
żawy za względu na swoją rentow­
ność. Na płytki klinkierowe, które tu 
wytwarzano istniał wówczas znacz­
ny popyt. W sprawozdaniu NIK-u 
pada kwota 119 milionów złotych. 
Przedsiębiorstwo państwowe mu­
siało ponieść takie koszty, aby przy­
gotować produkcję płytek w innym 
zakładzie. Spółka korzystała z nie­
dociągnięć i zaniedbań nadzoru kie­
rowniczego. Tak zwane "szacunko­
we” wyceny, kredytowanie działal­
ności spółki przez LPCB, przejmo­
wanie odbiorców, korzystania z 
transportu przedsiębiorstwa. Wszy­
stko pod "czujnym" okiem byłego dy­
rektora Macieja Kłoszewskiego.
W rezultacie tak ułożonej partycy­

pacji, swą działalność w pierwszym 
kwartale LPCB zamknęło stratą w 
kwocie 4,6 mld. złotych, a niespła­

cone zobowiązania przekroczyły 
7,5 miliarda.

Przedsiębiorstwo składa się z 19 
zakładów, cztery znajdują się w 
Gozdnicy i te wyposażone są w sto­
sunkowo nową technologię. A pozo­
stałe piętnaście terenowych? Jan 
Grzybowski odpowiedział: “Nasze 
cegielnie wybudowano pod koniec 
XIX wieku i nie wszystkie byty od 
tamtego czasu modernizowane...’’ 
Od dawna kierownictwu wiadomo, że 
zakłady terenowe przynoszą przed­
siębiorstwu spore straty. Niektóre z 
nich mają już po miliardzie złotych 
deficytu. Koncepcja prywatyzacji 
LFCB zakłada sprzedaż tych zakła­
dów.

"Szybciej można tu zmienić profil 
produkcji ze względu na ich wiel­
kość ”— twierdzi inżynier Grzybo­
wski.

Prawie wszystkie jednostki mają 
już chętnych nabywców. Sprzedaży 
będzie podlegać teren z koncesją 
na eksploatację gliny. Wielu fa­
chowców twierdzi, że kiedyś suro­
wiec zadecyduje o wszystkim. Pre­
ferowani będą jednak ci nabywcy, 
którzy dadzą gwarancję zatrudnie­
nia załogi. Nowa dyrekcja w Gozd­
nicy życzyłaby sobie, aby proces 
przeobrażania przedsiębiorstwa 
odbył się jak najmniejszymi koszta­
mi społecznymi.
Obecne zadłużenie LPCB likwida­

tor zamierza pokryć ze środków ja­
kie otrzyma w drodze sprzedaży za­
kładów terenowych. Cztery oddzia­
ły gozdnickis mają być skomuna­
lizowane. Komunalizacja z jedno­
czesnym utworzeniem akcjonariatu 
pracowniczego {udział wynosi 500 
tysięcy złotych od pracownika) by­
łaby etapem przejściowym. Po tym 
procesie zakłada się opracowanie 
restrukturyzacji zakładów gozdnic- 
kich przez jedną z zachodnich firm 
konsultingowych.

“Mając taką opinię, mogę rozma­
wiać z kontrahentem zachodnim ’—

mówi inżynier Grzybowski. Uważa, 
że jest to jedyna droga do uzdrowie­
nia w gozdnickiej "Ceramice"; sko­
munalizowane cegielnie pius spół­
ka pracownicza, pius kapitał zagra­
niczny.
Tymczasem zawarto 16 kontra­

któw z Niemcami i zlecono atest w 
jednym z tamtejszych instytutów 
budownictwa. Wszystko po to, aby 
wejść i poczuć się pewnie na rynku 
zachodnim. Spore jest zaintereso­
wanie ze strony Duńczyków, Au­
striaków i Włochów. “Zainteresowa­
nie to jeszcze nie zbyt”. Dyrektor 
Grzybowski na sprawę patrzy bar­
dzo realnie.
Większość odbiorców bierze to­

war w formie partii próbnych. Brak 
jest ponadto rytmiczności odbioru, a 
przedsiębiorstwu pieniądze po­
trzebne są już teraz. Konkurencyj­
ność wymaga opakowań wysokiej 
jakości, a takich w Gozdnicy jesz­
cze nie ma.
Kontrahenci zachodni podchodzą 

do inwastycji bardzo ostrożnie. Bu: 
downictwo przeżywa podobno kry­
zys w całej Europie.

Burmistrz Gozdnicy, pani Zofia 
Rokita myśli podobnie jak dyrektor 
Grzybowski. Moloch powinien się 
rozpaść. Zakłady gozdnickie należy 
skomunalizować, następnie spry­
watyzować. Są ono źródłem pracy 
dla 80% czynnych zawodowo mie­
szkańców miasta. *Jedyne co mo­
żemy tu zaoferować to cegielnie i 
kopalnie gliny"— twierdzi.
Nie uiegateżwątpliwości, i<? prze­

starzałej technologii w "CerŁ.r.ice" 
potrzebny jest spory zastfzyk finan­
sowy. Miejmy nadzieję, że terapia 
inżyniera Grzybowskiego odniesie 
pożądany efekt.

Alina Piotrowska

T y l k o  d la  p r z e d s i ę b io r c z y c h .

O f e r t a  A t l a n t i c  C o n n e c t i o n
W ubiegły piątek w Urzędzie 

Wojewódzkim w Zielonej Górze 
odbyło się spotkanie z przed­
stawicielami amerykańskiej fir­
my handlowo-konsuitingowsj 
Atlantic Connection, którą repre­
zentowali: wiceprezes Jarosiaw 
Nanowski i Grzegorz Lange. W 
spotkaniu wzięła 50-osobowa 
9rupa dyrektorów przedsię­
biorstw rolniczych, zakładów 
Przetwórczych, orazrolników-bi- 
*nesmenów z woj. zielonogór­
skiego i gorzowskiego.
Atlantic Connection specjalizuje 

się w branży rolno-spożywczej, ze 
szczególnym uwzględnieniem 
Przetwórstwa i produkcji opakowań. 
Firma oferuje również swoje usługi 

dziedzinie produkcji materiałów 
budowlanych i branży gastronomi- 
czno-hotelarskiej. Ponadto prowa­
dzi sprzedaż lub organizuje leasing 
nowoczesnych maszyn urządzeń i 
technologii. Zajmuje się także orga­
nizowaniem spółek typu join ventu-

, Sytuacja ekonomiczna najwię­kszych nowosolskich przedsiębiorstw
Odry" i "Pozemetu", nie jast najleo- Psza. Niedawni potentaci robią boka­mi. Przez kilka dni uznane niegdyś wrny miały nadzieję, że “załapią* się oo grupy przekształcanych w jedno­
osobową spółkę Skarbu Państwa (Dozamet bronił się przed tym), al4 Wyszły z tego... nici i odlewy w maga­zynach.
Nowosolska- Fabryka Nici “Odra" Płaci pensje pracownikom na raty. po- ^Zając pieniądze od innych. Część

re z partnerami zagranicznymi oraz 
poszukiwaniem źródeł finansowa­
nia zakupów i inwestycji dla euro­
pejskich kontrahentów. W Polsce 
współpracuje z Bankiem Gospodar­
ki Żywnościowej oraz z wieloma 
bankami zachodnimi.
Oferta dla Polski sprowadza się 

tylko do rolnictwa i przemysłu rolno- 
spożywczego. Aby skorzystać z 
usług tej firmy należy przedstawić 
konkretny pian działania. Należy 
wiedzieć w jakim kierunku chce się 
poprowadzić swoją działalność. Co 
jest potrzebne, aby uzyskać lepsze 
efekty ekonomiczne. Przedstawia­
jąc przedsięwzięcia (eksport produ­
kcji) można ubiegać się o pomoc. 
Przy zakupach kredytowych przez 
producenta lub zachodnie banki wy­
magane jest posiadanie kwoty sta­
nowiącej 15% ich wartości, którą 
należy wpłacić z chwilą zawarcia 
transakcji. Warunkiem kredytowa­
nia przez niektóre banki jest posia­
danie odpowiedniego zabezpiecze­

nia (np. w postaci gruntów lub nie­
ruchomości), którego wartość po­
winna stanowić co najmniej 120% 
kwoty zaciągniętego kredytu. Kre­
dyty na warunkach międzynarodo­
wego rynku finansowego będą 
ud2ielane kredytobiorcom za któ­
rych, zgodnie z zawartą umową, 
BGŻ w Polsce wystawi listy gwaran­
cyjne dla banków udzielających 
kredytów.
Kto spełni te warunki może liczyć 

na skuteczną pomoc firmy Atlantic 
Connection, Inc. z USA.
Jest to duża szansa dla polskiego 

rolnictwa i przemysłu rolno-spo­
żywczego. Wszyscy zainteresowa­
ni tą ofertą mogą skontaktować się 
bezpośrednio z firmą ATLANTIC 
CONNECTION, INC. 71 John Stre­
et, Hartford, Conneecticut 06106. 
USA, lub z przedstawicielstwem w 
Polsce — Grzegorz Langer, 39- 
300 Mielec, ul. Wojsławska 157, 
tel/fax (196) 2809. ' ’

Piotr Mazurkiewicz

no-finansowych, nie był cudotwórcą i wyliczył, że firma po podliczeniu wszy­stkich kosztów za 7 miesięcy br., nie tylko nie zarobiła, lecz ma ujemne

— vjł. prac. fizycznych) wysłano do domów, dając w zamian za siedzienia .(i myślenie o innej robocie) 70% za­robków. Umysłowi pracują osiem go­dzin i często drżą, czy wystarczy dla Ĵ ch w kasie na wypłatę, ponieważ bank wszystkie wpływy  rekwiruje.W “Dozamede" po odwołaniu dyre­ktora konkursu, zakładem kieruje

konto w banku. Główna księgowa wie­dząc co się święci (także nie była cu- dotwórczynią), złożyła rezygnację. Jeszcze niedawno o wpływy w Dooza-rnsde rywalizowały dwa związki zawo­ra: Solidarność i OPZZ. Obecnie gó-tymczaśowy kierownik, który miał do dowe:Pomocy dwóch zastępców. Teraz ma rą jest ten pierwszy, o czym świadczą 
jednego, bo ten od spraw ekonomicz- “polonez" do dyspozycji i “otwarte" drzwi

do tymczasowego kierownika. Nie wi­
dząc oparcia i pomocy w już istnieją­
cych, część pracowników założyła 
dwa następne związki, w tym jeden 
pracowników fizycznych, którzy czują 
się oszukani. Mówi się głośno o zało­
żeniu piątego — “Solidarności 80".W najbliższym czasie ma zostać 
ogłoszony kolejny konkurs na stano­
wisko dyrektora “Dozametu". Na kurs 
menadżerski zostały wytypowane 
przez tymczasowego kierownika trzy 
osoby: jedna z wyższym wykształce­
niem (sam tymczasowy kierownik) i 
dwie z niższym (przewodniczący rady 
pracowniczej i szef KZ NSZZ “Solidar­
ność").Coraz częściej mówi się, że osoby z 
dyplomami uczelni, które mają ambi­
cje, powinny jak najszybciej opuścić 
przedsiębiorstwo. Prędzej, czy 
później i tak pójdą za bramę.

(ej)

G a z y f i k a c j a  
w  g m in ie  W o l s z t y n
Pierwsza podłączona będzie 

wieś Tłoki. Następnie Chorzemin, 
Karpicko i Obra. Inwestycję co 
najmniej w 60 procentach miesz­
kańcy wykonali sami w czynie 
społecznym. Pozostałe środki — 
z Urzędu Miasta i Gminy oraz z 
Europejskiego Funduszu Rozwo­
ju Wsi, z którego pieniądze przy­
znawane są ludziom aktywnym i 
operatywnym. Do takich bez wąt­

pienia należą mieszkańcy gminy 
Wolsztyn. Końcowa wpłata od ro­
dziny będzie wynosić niewiele 
ponad milion złotych. Któż by dziś 
na wsi nie chciał korzystać z gazu 
ziemnego zamiast uciążliwego 
drewna lub węgla. Nieporówny­
walna oszczędność czasu i... pie­
niędzy. Pozostaje jedynie pogra­
tulować.

asp
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Na przejściu w Olszynie
Ruch osobowy utrzymuje się tu w normie. Jedynie samochody ciężarowe 

oczekują na odprawę (w zależności od dnia i godzin) od 4 do 8 godzin. Z 
kraju wywozi się duże ilości odzieży, nisko przetworzone chemikalia, 
drewno (w większości palety) oraz stał (rury, blacha, łożyska). Natomiast

po wypadkach.
(Z.D.)

Na zdjęciu: Odprawa celna jednego z uszkodzonych samochodów 
osobowych, transportowanego do Polski przez mieszkańca woj. kato­
wickiego.

Fot. Monika Dyszczyńska

Z ie lon a  G óra

iH  ztoTo / żółty/
] . SREBRO./BIAŁY/ 

CZERWIEŃ 
. BŁĘKIT

ZIEIF'*'

Najstarszy herb miasta ustalo­
ny w swoim ostatecznym kształ­
cie w XVIH wieku, przedstawiał 
na tarczy harbowej wizerunki 
przejęte z XV-wiecznej pieczę­
ci miejskiej. Obecny herb. za­
twierdzony został przez Miejską 
Radęjuż po wojnie, bo w 1960 
roku. To co łączy oba herby z 
dawnymi pieczęciami miasta to 
przede wszystkim widniejące w 
godłach wizerunki muru obron­
nego i dwóch wież. Bardzo 
charakter/styczną cechą jest 
zielona barwa pola herbowego 
związana niewątpliwie z nazwą 
miasta. Pieczęć Zielonej Góry, 
którą posługiwały się władze 
miasta od XV do XVIII wieku 
wyciskana była, także w zielo­
nym wosku.
W starszym herbie miasta 

ponad murami miejskimi umie­
szczony był hełm tzw. prętowy, 
a ponad nim złoty półksiężyc. 
Dokonana w 1960 roku zmiana 
w herbie dotyczyła właśnie wi­
zerunków hełmu i półksiężyca. 
Opracowana z inicjatywy zna­
nego zielonogórskiego history­
ka — Władysława Korcza no­
wa wersja herbu oparta była na 
wizerunku najstarszej zachowa- 
nej-pieczęci Zielonej Góry z XVI 
w., na której zamiast hełmu i 
półksiężyca umieszczona była 
tarcza z orłem'— herbem Pia­
stów śląskich, przykryta heł­
mem z orlim piórem i labrami. 
Projekt nowego herbu przedsta­
wiony na sesji rady miejskiej 
wzbudził niesłychanie gorącą 
dyskusję, w której używano ar­
gumenty za i przeciw wprawią w 
przyszłości w zdumienie niejed­
nego badacza dziejów miasta. 
Dla przykładu: jedna z radnych 
stwierdziła, iż proponowany 
orzeł śląski jsst zbyt kanciasty i 
przypomina jej orła niemieckie­
go, bowiem orzeł polski jest bar­
dziej pulchny. Ostatecznie jed­
nak zatwierdzono zmianę her­
bu, usunięto ze ściany ratusze 
stary herb, ala na ncwy miesz­
kańcy miasta musieli poczekać 
prawie trzydzieści lat, to jest oo, 
ubiegłego roku. Warto w tym 
miejscu zauważyć, że herfc 
miejski oprócz ratusza umiesz­
czono na wielu budynkach bę­
dących własnością miasta na 
przykład szkołach czy wieżach 
ciśnień.

Wojciech Strzyżewski
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1. J e ż e li  p o d a tn ik  p o zo sta jący  w  
zw iązk u  gosp o d arczy m  z oso 
b ą  m a ją c ą  sied zib ę  lu b  m ie j 
sce zam iesz k a n ia  za g ra ­
n ic ą  ta k  u k ła d a  b ieg  sw o­
ic h  in te re só w , źe n ie  w y k a z u ­
je  dochodów  a lb o  w y k a zu je  do 
chody  m n ie jsze  od  ty ch , jak ic h  
n a le ża ło b y  oczek iw ać, g d y b y  
w y m ien io n y  zw iązek  n ie  is t-1 
n ia ł,  w ó w czas dochód  danego  
p o d a tn ik a  n a le ży  u s ta lić  bez  
u w z g lęd n ien ia  o b c iążeń  szcze­
g ó ln y ch , w y n ik a ją c y c h  z p o ­
w yższego  zw iązk u . Je ż e li u s ta  
le n ie  d o ch o d u  n a  p o d staw ie  
k s ią g  h a n d lo w y ch  n ie  je s t  m o ­
ż liw e, dochód  u s ta la  się  w  d ro ­
dze o szacow an ia .

2. P rz e p is  Ust. 1 s to su je  się  odpo 
w ied n io , g d y  p o d a tn ik  w y k o ­
rz y s tu je  sw ó j zw iązek  gospo­
d a rc z y  z  osobą, k tó re j  p rz y s łu  
g u ją  szczególne u lg i w  -podat­
k u  docho d o w y m , a lb o  też  w y ­
k o n u ją c  św iad czen ie  d la  in n e ­
go p o d a tn ik a  n a  w a ru n k a c h  r a  
żąco  k o rz y s tn ie jszy c h  i o d b ie ­
g a ją cy c h  od ogóln ie  s to so w a­
n y c h  n o rm  w  czasie  i m ie jscu  
w y k o n y w a n ia  św iad czen ia , 2. 
p rz e rz u c a  całość  lu b  część sw e
g o  d o ch o d u  n a  osobę k o rz y s ta  
ją c ą  z u lg  b ą d ź  in n eg o  p o d a t­
n ik a  i w sk u te k  teg o  n ie  w y k a ­
z u je  d o ch o d u  w  ta k ie j  w y so ­
k ości, ja k ie j n a leża ło b y  ocze­
k iw ać , g d y b y  w y m ien io n y  zw ią 
z ek  n ie  is tn ia ł  lu b  g d y b y  w y ­
m ie n io n e  św iad czen ie  n ie  zosta 
ło w y k o n an e .
. ' 3.

R O Z D Z IA Ł  6

P o d s ta w a  ob liczen ia  
i w ysokość  p o d a tk u

A rt. 26

1 . P o d s ta w ę  ob liczen ia  p o d a tk u , 
z zas trzeżen iem  a r t .  28, 29, 30 
i 41 u s t. 3, s ta n o w i dochód  us 
ta lo n y  Zgodnie z a r t .  9, a r t.  24 
lu b  a r t .  25 po O dliczeniu k w o t:
1 ) d a ro w izn  n a  cele  n a u k o ­

w e, n a u k o w o  - tech n iczn e , 
o św ia to w o  -  w ychow aw cze , 
k u ltu ra ln e ,  k u ltu  re lig ijn e ­
go, k u l tu ry  fizy czn e j i sp o r 
tu , o c h ro n y  śro d o w isk a , do  
b ro czy n n e , o c h ro n y  zd ro - 4- 
w ia  i pom ocy spo łecznej, 
o ra z  re h a b ili ta c ji  zaw odo­
w e j j sp o łecznej in w a li­
dów , a  tak ż e  n a  cele  zw ią  
z an e  z b u d o w n ic tw em  m ie  
szk an io w y m  d la  sa m o rzą ­
d u  te ry to r ia ln e g o  — do w y 
sokości n ie  p rz e k ra c z a ją c e j

10 p roc . d o chodu  lu b  bez  
o g ran iczen ia , jeżeli w y n ik a  
to  z o d ręb n y ch  u s ta w ; od­
lic zen iu  n ie  p o d leg a ją  d a ­
ro w iz n y  na  rzecz  osób f i -  5- 
zycznych  i p ra w n y c h  oraz  
jed n o s te k  o rg an izacy jn y ch  
n ie  m ający ch  osobow ości 
p ra w n e j , k tó re  re a liz u ją  
w y m ien io n e  cele w w y k o ­
n y w a n iu  d z ia ła lnośc i gos­
p o d a rcze j, o raz  osób fizycz 
n y ch , d la  k tó ry ch  d a ro w iz  6. 
n y  te  s ta n o w iły b y  ich  oso­
b is ty  p rzy ch ó d ;

2) Sk ładek  n a  ubezp ieczen ie  
spo łeczne p o d a tn ik a  i osób
z n im  w spó łp racu jących ', a  7 
tak ż e  in n y ch  sk ład ek , opła 
can y ch  b ezp o śred n io  p rzez  
p o d a tn ik a , jeże li ob o w ią­
zek ich  o p łac an ia  w y n ik a  z 
o d rę b n y ch  u s taw ;

3) re n t  i in n y ch  trw a ły c h  cię 
ż a ró w  o p a rty c h  n a  ty tu le  „ 
p ra w n y m , n ie  s ta n o w ią ­
cych ko sz tó w  u z y sk an ia  
p rzy ch o d ó w , o raz  a lim e n ­
tów , z w y ją tk ie m  a lim en ­
tó w  n a  rzecz  dzieci, w  wy 
sokości u s ta lo n e j w  w y ro ­
k u  a lim en tac y jn y m ,

4) sk ła d ek  n a  rzecz  o rg a n iz a ­
c ji, do k tó ry ch  p rz y n a leż ­
ność  p o d a tn ik a  je s t obo­
w iązk o w a; 9-

5) w y d a tk ó w  n a  cele m ieszk a  
ń iow e p o d a tn ik a , p rz ez n a ­
czonych  na:
a) zak u p  g ru n tu  lub  p ra ­

w a w ieczystego  u ż y tk o ­
w a n ia  g ru n tu  pod budo

w ę b u d y n k u  m ieszk a ln e  
nego;

b) b u d o w ę  b u d y n k u  m ie -  10 . 
szkalriego;

e) w k ła d  b u d o w la n y  lu b  
m ieszk an io w y  do sp ó ł­
dz ie ln i m ie szk an io w e j, 
z  w y ją tk ie m  w k ła d u  w y  
n ik a ją ce g o  z p rz ek sz ta ł 
c en ią  Spółdzielczego lo ­
k a to rsk ie g o  p ra w a  do  lo 
k a lu  n a  spółdzielcze 
w łasn o śc io w e  p ra w o  do 
lo k a lu ;

d) zak u p  b u d y n k u  m iesz ­
k a ln e g o  lu b  lo k a lu  m ie  
szka ln eg o  w  ta k im  b u ­
d y n k u  od osób, k tó re  
w y b u d o w ały  te n  b u d y ;  
n e k  w  ra m a c h  p ro w a ­
dzonej dz ia ła ln o śc i gos­
p o d a rcz e j;

e) n ad b u d o w ę  i  ro zbudow ę 
b u d y n k u  n a  cele  m iesz  
k a ln e ;

f) p rzeb u d o w ę  s try c h u , su  
sz a rn i a lbo  p rzy sto so w a  
n ie  in n eg o  pom ieszcze­
n ia  n a  cele m ieszk a ln e ;

g) re m o n t i m o d ern izac ję  
b u d y n k u  m ieszkalnego  
lu b  lo k a lu  m ie sz k a ln e ­
go;

6) w y d a tk ó w  n a  b u d o w ę w ła  
snego  b u d y n k u  m ieszk aln e  
go w ie lo ro d z in n eg o  z p rz e ­
zn aczen iem  zn a jd u jąc y ch  
się  w  n im  lo k a li m ie sz k a l­
n y ch  n a  w y n a je m  o ra z  w y 
d a tk ó w  n a  zak u p  dz ia łk i 
pod  b u d o w ę  teg o  b u d y n ­
k u ;

7) w y d a tk ó w  ponoszonych 
p rzez  p o d a tn ik a  n a  o d p ła t 
n e  d o k sz ta łcan ie  i dosk o n a  
len ie  zaw odow e do  w y so ­
k ośc i po łow y  jed n o m ies ię ­
cznego  p rzec ię tn eg o  w y n a ­
g ro d zen ia  w  g o spodarce  n a  
ro d o w e j w  ro z u m ien iu  a r t .  
27 ust. 3 u s ta w y ;

8) w y d a tk ó w  n a  cele  re h a b i­
lita c y jn e  ponoszonych  p rzez  
p o d a tn ik a  będ ąceg o  osobą 
n iep e łn o sp raw n ą  lu b  po d a t 
n ik a  n a  u trz y m a n iu  k tó re ­
go są  osoby n iep e łn o sp ra ­
w ne.

W y d a tk i n a  cele  o k reślo n e  w 
u st. X, p k t. 5, lit. a) p o d leg a ją  
o d liczen iu  od dochodu  w  w y ­
sokości fa k ty c zn ie  po n ies io ­
n y ch  w  o k resie  o b o w iązy w a­
n ia  u s ta w y  n ie  p rz e k ra c z a ją ­
cej je d n a k  k w o ty  s tan o w iące j 
ilo czy n  po w ie rzch n i 350 m  kw . 
i ceny  1 m  k w . g ru n tu  lu b  
p ra w a  w ieczystego  u ży tk o w a­
n ia  g ru n tu  z d n ia  ich  n ab y cia .

O gólna k w o ta  od liczeń  z  ty tu  
łu  w y d a tk ó w  fa k ty c zn ie  po­
n ies io n y ch  n a  cele ok reślo n e  
w  u st. 1 p k t. 5 lit. b —f w  o k ­
re s ie  o b o w iązy w an ia  u s taw y  
n ie  m oże p rzek ro czy ć  k w o ty  
s ta n o w iąc e j iloczyn 70 m  kw . 
p o w ie rzch n i u ży tk o w ej i w ska 
z n ik a  przeliczen iow ego  1 m  
k w . p o w ie rzch n i u ży tk o w ej b u  
d y n k u  m ieszkalnego , u s ta lo n e  
go d la  celów  o b liczan ia  p re ­
m ii g w a ra n c y jn e j od  w k ła ­
dó w  n a  oszczędnościow ych  
k siążeczk ach  m ieszk an io w y ch  
za II I  k w a r ta ł  ro k u  p o p rz e ­
dzająceg o  ro k  p o d a tk o w y .

O gólna k w o ta  od liczeń  z ty ­
tu łu  w y d a tk ó w  fak ty czn ie  po 
n ies io n y ch  n a  cele  o k re ś lo n e  
w  u st. 1 p k t 5 lit. g w  okresie  
o b o w iązy w an ia  u s ta w y  n ie  
m oże p rzek ro czy ć  1/5 k w oty ,
0 k tó re j m ow a w  ust. 3. O dli 
czenie s to su je  się, jeżeli w y ­
d a tk i na  re m o n t lu b  m o d ern i 
zae ję  w y n io sły  w  ro k u  p o d a t 
k o w y m  co n a jm n ie j 2 p roc. 
k w o ty , o k tó re j  m ow a w  ust.
3.

K w o ta  od liczeń  z ty tu łu  w y ­
d a tk ó w  fak ty czn ie  p o n ies io ­
n y ch  n a  cele ok reślo n e  w  ust.
1 p k t 6 n ie  m oże p rzek roczyć  
ró w n o w arto śc i iloczynu  k w o ­
ty , o k tó re j m ow a w  u s t. 3, i 
liczby  m ieszk ań  p rzeznaczo­
n y ch  n a  w y n a jem .

W ysokość w y d a tk ó w  n a  cele 
o k re ś lo n e  w  ust. 1, p k t  5 i 6 
u s ta la  się  n a  p o d sta w ie  doku  
m en tó w  s tw ie rd za ją c y ch  ich 
pon iesien ie .
W y d a tk i n a  cele o k reślo n e  w  
u st. 1 p k t  5 p o d leg a ją  od licze ­
n iu , jeżeli w y d a tek  n ie  s ta n o ­
w i k o sz tu  u z y sk a n ia  p rz y ch o ­
d u  lu b  nie zo stan ie  p o d a tn ik o  
w i zw rócony  w  ja k ie jk o lw iek  
in n e j fo rm ie .

Je ż e li m ałżo n k o w ie  p o d leg a ją  
o d rę b n em u  o p o d a tk o w an iu  i 
ponoszą w y d a tk i n a  cele o k re  
ślone w  ust. 1 p k t  5, w y d a tk i 
te  do w ysokości o k re ś lo n e j w 
ust. 2— 5 od licza  się od docho­
d u  każdego  z m ałżo n k ó w  w  
ta k im  sto su n k u , w jak im  po ­
zo sta ją  dochody  m ałżo n k a  do 
dochodów  obojga  m ałżonków .

W y d a tk i o k tó ry c h  m ow a w  
ust. 1 p k t 5 1 6 , n ie  z n a jd u ją ­
ce p o k ry c ia  w  ro czn y m  docho 
dzie p o d a tn ik a , p o d leg a ją  o d ­
liczen iu  od dochodów  o s ią g n ij  
ty c h  w  n a s tęp n y c h  la ta c h , aż 
do  ca łk o w iteg o  ićh od liczen ia, 
w  g ra n ic ac h  o k reślo n y ch  W 
u s t. 2— 5.

Je ż e li p o d a tn ik  lu b  jego m a ł­
żonek  o trzy m a li k re d y t  b a j ­
k ow y  lu b  pożyczkę z zak ład u  
p ra c y  n a  cele o k reślo n e  w  
ust. 1 p k t  5 i 6, k w o ty  w y d a t 
k o w an e  n a  te  cele  zm nie jsza  
się o k w o tę  k re d y tu  lub  po­
życzki, n a to m ia s t od liczen iu  
p o d leg a ją  sp ła ty  tego  k re d y ­
tu  lu b  pożyczki w ra z  z odset 
k a m i w  la ta ch , w  k tó ry c h  są 
d o k o n y w an e.

1 1 . M in is te r  F in a n só w  w  drodze  
o b w ieszczen ia  o g łasza  w y so ­
k o ść  ogólnej k w o ty  od liczeń ,
0 k tó re j  m o w a  w  u st. 3 w  
D zien n ik u  U rzęd o w y m  R zeczy 
p o sp o lite j P o lsk ie j ,.M on ito r 
P o lsk i” do  31 g ru d n ia  ro k u  
p o p rzed za jąceg o  ro k  p o d a tk o ­
w y.

12. M in is te r  F in a n só w , w  p o ro zu ­
m ie n iu  z  M in is tre m  E d u k a c ji  
N aro d o w e j, w  d rodze  ro zp o ­
rz ąd z en ia , o k re ś l i  ro d z a je  w y  
d a tk ó w , o k tó ry c h  m o w a w  
u st. 1 p k t  7, o ra z  zasad y  i w a  
ru n k i  o d liczan ia  ich  od docho 
du.

13. R a d a  M in is tró w  w  d rodze  ro z  
p o rz ąd z en ia  m oże o k re ś lić , że 
o d  d o chodu  p o d leg a ją  odliczę 
n iu  ró w n ie ż  w y d a tk i n a  inw e 
s ty c je , jeżeli s łużą  one d z ia ła ł 
ności g o sp odarcze j, a  tak że  
w y d a tk i n a  ra c jo n a liz a c ję  
u ż y tk o w an ia  n o śn ik ó w  en erg ii, 
a  w  szczególności n a  zak u p  i 
in s ta la c ję  lic zn ik ó w  en erg ii 
c iep ln e j i w o d y  o ra z  zasad y  i 
w a ru n k i  ich  o d liczan ia  od  do 
chodu .

14. M in is te r  F in a n só w , w  p orożu  
m ie n iu  z  M in is trem  P ra c y  i 
P o lity k i S o c ja ln e j, w  d ro d ze  
ro z p o rz ą d ze n ia  o k re ś li ro d z a ­
je  w y d a tk ó w , o k tó ry c h  m o ­
w a  w  u st. 1 p k t  8 o ra z  zasad y
1 w a ru n k i  o d liczan ia  ich  od 
dochodu . .

A rt. 27.
1. P o d a te k  dochodow y, z zas trzeże  

n ie m  a r t .  28, 29, 30 i 41 ust. 3 
p o b ie ra  się  od  p o d sta w y  jego 
o b liczen ia  w ed łu g  n a s tę p u ją c e j 
sk a li:

po łożonych  p o za  te ry to r iu m  
R z e c z y p o sp o lite j . P o lsk ie j i do 
chody  te  p o d leg a ją  w  obcym  
p a ń s tw ie  o p o d a tk o w an iu  po ­
d a tk ie m  dochodow ym , a  n ie  za 

Chodzą okoliczności o k reślone  
w  a f t.  21 ust. 1 p k t  33 i um o 
w a  o zap o b ieżen iu  p o d w ó jn e ­
m u  o p o d a tk o w an iu  z a w a r ta  z 
ty m  p a ń s tw e m  in ac ze j n ie  s ta ­
now i, dochody  te  łączą  się  z do 
ch o d am i ze ź ró d e ł p rzy ch o d ó w  
p o łożonych  n a  te ry to r iu m  Rze 
czy p o sp o lite j P o lsk ie j. W ty m  
w y p a d k u  od  p o d a tk u  obliczo­
n eg o  od łączn e j sum y docho­
dów  odlicza  się  k w o tę  ró w n ą  
p o d a tk o w i d o chodow em u zap ła  
conem u w  obcym  p a ń s tw ie . Od 
liczen ie  to  n ie  m oże jed n a k  
p rzek ro czy ć  tej, części p o d a tk u  
o b liczonego  p rzed  d o k o n an iem  
od liczen ia, k tó ra  p ro p o rc jo n a l 
n ie  p rz y p a d a  n a  dochód u zy s­
k a n y  w  p a ń s tw ie  obcym .

A rt. 28.
1. D ochodu  ze sp rzed aży  n ie ru -

, chom ośoi i p ra w  m a ją tk o w y c h
o k re ślo n y ch  w  a r t .  10 u st. 1 
p k t  8 l it. a—c n ie  łączy  Się z 
d o chodam i z in n y ch  źródeł.

2. P o d a te k  od dochodu , o k tó ry m  
m o w a  w  ust. 1 , u s ta la  się  w  
fo rm ie  ry c z a łtu  w  w ysokości
10 proc. u zy sk an eg o  p rzy ch o ­
du . P o d a te k  te n  je s t p ła tn y  
b ez  w ezw an ia  w  te rm in ie  14 
dn i od d n ia  d o k o n an ia  sp rzed a  
ży.

3. Je ż e li n ie  zo s tan ą  sp e łn io n e  w a  
ru n k i, o k tó ry ch  m o w a w  a r t.

21 ust. 1 p k t  32 l it . a, p o d a te k  
je s t  p ła tn y  n a jp ó ź n ie j n a s tę p ­
n ego  d n ia  po  u p ły w ie  te rm in ó w  
o k re ś la n y c h  w  ty m  p rzep isie  
w ra z  z  o d se tk am i n a liczan y m i

64 800 000 

64 800 000 129 600 000 

129 600 000

20°/« p o d s ta w y  o b liczen ia  m in u s  
k w o ta  864 000 zł

12 096 000 zł +  30®/® n ad w y żk i 
p o n ad  64 800 000 z!

31 536 000 zł +  40»/o n ad w y żk i 
p o n ad  129 600 000 zl

2. Jeże li u  p o d a tn ik ó w  o s ią g a ją ­
cych  w y łączn ie  p rzy ch o d y  opo 
d a tk o w a n e  w ed łu g  sk a li o k re ­
ś lo n e j w  u st. l ,  po od liczen iu  
p o d a tk u  u sta lo n eg o  zgodnie  z 
a r t .  9 i a r t .  24 u st. 1 i 2 pozo­
s ta je  k w o ta  p rzy ch o d u  n iższa 
od k w o ty , k tó rą  o k re ś la  się  co 
ro czn ie  w  u sta w ie  b u d że to w e j, 
p o d a te k  u s ta la  się  ty lk o  w  w y 
sokości n ad w y żk i p o n ad  tę  k w o  
tę.

3. P rz e d z ia ły  d o chodu  p o d leg a ją ­
cego o p o d a tk o w an iu  p o d a t­
k iem , o k re ślo n e  w  sk a li, o  k tó  
r e j  m o w a w  u st. 1 , ja k  ró w ­
n ież  k w o ta , o k tó rą  zm n ie jsza  
się  p o d a te k  lu b  zaliczkę, ob li­
czone w ed łu g  p ierw szeg o  szcze 
b la  te j  sk a li, p o czy n a jąc  od ro  
k u  p o d a tk o w eg o  1993, p o d leg a ­
ją  w  k ażd y m  ro k u  p o d w yższe­
n iu  w  s to p n iu  o d p o w ia d a ją ­
cym  w sk aźn ik o w i w zro stu  p rze  
c ię tnego  w y n ag ro d zen ia  m iesię  
cznego w  goso o d arce  n a ro d o ­
w e j w  o k re s ie  trz e c h  k w a r ta ­
łó w  w  ro k u  p o p rzed za jący m  
ro k  p o d a tk o w y  w  s to su n k u  do 
a n a lo g iczn eg o  o k re su  ro k u  ubie 
glego.

4. M in is te r  F in an só w , w  drodze 
ro zp o rząd zen ia , u s ta la  sk a lę  po 
d a tk u  dochodow ego na  każdy  
ro k  p o d a tk p w y , z u w zg lęd n ie ­
n iem  zasad y  w y ra żo n e j w  ust.
3, n a  p o d staw ie  k o m u n ik a tó w  
p re ze sa  G łów nego  U rzęd u  S ta ­
ty s ty czn eg o  o w ysokości p rz e ­
c ię tn eg o  w y n a g ro d zen ia  m ie ­
sięcznego  w  g o sp o d arce  n a ro ­
d o w ej w  o k re s ie  trzech  k w a r ta  
łó w  ro k u  p o p rzed za jąceg o  ro k  
p o d a tk o w y  i jego  w z ro stu  w 
s to su n k u  do analog icznego  o k ­
re su  ro k u  ub ieg łego , o g łasza ­
n y ch  w  D z ien n ik u  U rzędow ym  
R zeczy p o sp o lite j P o lsk ie j „Mo 
n ito r  P o lsk i”, w te rm in ie  do 
d n ia  15 lis to p a d a  ro k u  p o p rze ­
d za jąceg o  ro k  p o d a tk o w y .

5. Jeże li p o d a tn ik  oprócz  docho­
dów  p o d leg a jący ch  o p o d a tk o ­
w a n iu  p o d a tk ie m  dochodow ym  
osiąga  ró w n ież  dochody  ze źró 
deł p rzy ch o d ó w  z n a jd u jąc y ch  
się  poza te ry to r iu m  R zeczypos 
p o lite j P o lsk ie j, zw oln ione od 
p o d a tk u  na  p o d sta w ie  a r t. 21 
u st. 1 p k t  33, p o d a te k  dochodo 
w y  u s ta la  Się w  n a s tęp u jąc y  
sposób:-

1 ) do  dochodów  p o d leg a jący ch  
o p o d a tk o w an iu  p o d a tk ie m  
d ochodow ym  d o d a je  Się do 
chody  Zwolnione od tego  po 
d a tk u  i od su m y  ty ch  do­
ch odów  oblicza  Się p o d a tek  
w ed łu g  sk a li o k re ś lo n e j w 
ust. 1 ;

4) u s ta la  się  s to p ę  p ro cen to w ą  
teg o  p o d a tk u  do ta k  obliczo 
n e j su m y  dochodów ;

3) u s ta lo n ą  w  m y śl p k t. 2 sto 
pę p ro cen to w ą  sto su je  Się 
d e  d o chodu  pod leg a jąceg o  
o p o d a tk o w an iu  p o d a tk iem  
d ochodow ym .

8. J e ż e li osoby, o k tó ry c h  m ow a 
w  a r t .  3, o s ią g a ją  ró w n ie ż  d o ­
chody  ze ź ró d e ł p rzy ch o d ó w

od te rm in u  p ła tn o śc i ok reślo n e  
go w  ust. 2 do  d n ia  z a p ła ty  w  

' w ysokości po łow y  o d se tek  ze 
zw łoką p o b ie ra n y ch  od zale­
głości p o d a tk o w y ch .

A rt. 29.
P o d a tek  dochodow y od doche- 

dów  u zy sk an y ch  n a  te ry to r iu m  
R zeczypospo lite j P o lsk ie j p rzez  oso 
by, o k tó ry c h  m ow a w  a r t.  4, z 
d z ia ła ln o śc i o k re ś lo n e j w  a r t .  13, 
p k t 2 i 6— 8 o ra z  z p ra w  a u to rs ­
k ich , z p ra w  do p ro jek tó w  w y­
nalazczy ch , znak ó w  to w aro w y ch  
i w zorów  zdobniczych , w  ty m  ró ­
w nież  ze sp rzed aży  ty c h  p ra w , z 
n a leżności za u d o stę p n ie n ie  ta je m  
n icy ' re c e p tu ry  lu b  p ro cesu  p ro ­
d u k cy jn eg o , za u ży tk o w an ie  lu b  
p raw o  do u ż y tk o w an ia  u rząd ze ­
n ia  p rzem ysłow ego , hand low ego  
lu b  nau k o w eg o  o ra z  za in fo rm ac je  
zw iązan e  ze zdo b y ty m  d o św iad ­

czen iem  w  d z iedzin ie  p rzem y sło ­
w ej, h a n d lo w e j lu b  n a u k o w e j 
(know -how ) u s ta la  się  w  fo rm ie  
ry c z a łtu  w  w ysokośc i 20 p roc . 
p rzy ch o d u , chy b a , że um o w a w  
sp ra w ie  zap o b ieżen ia  p o d w ó jn e ­
m u  o p o d a tk o w an iu  z a w a rta  z k ra  
jem  b ęd ący m  m ie jscem  zam iesz­
k a n ia  p o d a tn ik a  s ta n o w i in acze j.

A rt. 30

1. D ochodów :

1 ) z o d se tek  od  pożyczek, z w y  
ją tk ie m , gdy  u d z ie len ie  p o ­
życzek je s t p rzed m io tem

d z ia ła ln o śc i g o sp o d arcze j, a 
tak że  z d y w id en d  i in n y ch  
p rzy ch o d ó w  z ty tu łu  u d z ia  
łu  w  zysk ach  osób p ra w ­
ny ch ;

2) z w y n a g ro d ze ń  za u d z ie la ­
n ie  p om ocy  p o lic ji lu b  U rzę 
dow i O ch ro n y  P a ń s tw a  wy 
p łac an y c h  z fu n d u sz u  ope­
ra cy jn eg o

n ie  łączy  się  z do ch o d am i z in  
n y ch  źró d eł p rzy ch o d ó w :

2. P o d a tek  od dochodów , o k tó ­
ry c h  m ow a w  ust. 1 , u s ta la  się 
w  fo rm ie  ry c z a łtu  w  w ysokości 
20 p roc. uzysk an eg o  p rzy ch o ­
du.

R O Z D Z IA Ł  7

P o b ó r p o d a tk u  lub  zaliczek  
n a  p o d a te k  p rzez  p ła tn ik ó w

A rt. 31.
1 . O soby fizyczne, osoby  p ra w n e  

o raz  inne  jed n o s tk i o rg an izacy j 
n e  n ie  p o siad a jące  osobow ości 
p ra w n e j, zw ane  d a le j z ak ład a  
m i p racy , są o b o w iązan e  jak o  
p ła tn ic y  ob liczać  i p o b ierać  w  
c iągu  ro k u  zaliczk i' na  p o d a tek  
dochodow y od osób, k tó re  uzy 
sk u ją  od ty ch  z ak ład ó w  w y n a ­
g ro d zen ia  ze s to su n k u  słu żb o ­
w ego, s to su n k u  p racy , p ra c y  
n a k ła d cz e j lu b  spółdzie lczego 
s to su n k u  p ra cy  o raz  in n e  d o ­
chody  p o d leg a jące  o p o d a tk o w a  
n iu  p o d a tk iem  dochodow ym .

2. Z a  in n e  dochody , o k tó ry ch  
m o w a w  ust. 1 , u w aża  się do­
chody  o k re ś lo n e  w  a r t.  13 p k t 
7 i 8 o raz  zas iłk i p ien iężne , z 
ub ezp ieczen ia  spo łecznego  uzy 
sk iw an e  od zak ład u  p racy , z 
k tó ry m  p o d a tn ik  p o zosta je  w 
s to su n k u  służbow ym , s to su n k u  
p ra c y  lu b  spó łdz ie lczym  s to ­
su n k u  p ra cy , a w  sp ó łd z ie l­
n iach  p ra c y  — ró w n ież  w y p ła ­
ty  z ty tu łu  u d z ia łu  w  n a d w y ż ­
ce b ilan so w ej.

A rt. 32.
1. Z aliczka, o k tó re j m ow a w  a r t .  

31, za m iesiące  od  S tycznia do 
lis to p ad a , a  jeżeli z ak ład  p r a ­
cy n ie  je s t  obo w iązan y  do do- 
d o k o n an ia  rocznego  ob liczen ia  
p o d a tk u  — ró w n ież  za g ru ­

d z ień , w y n o si 20 p roc . docho* 
du  u zy sk an eg o  p rz ez  p racow *  
n ik a  w  d a n y m  m iesiącu ,

2. Z a  dochód, o  k tó ry m  m o w a  vf 
u st. 1 , u w a ża  się  u z y sk a n e  w  
c iąg u  m ie s ią ca  p rz y ch o d y  w  ro  
zu m ie n iu  a r t .  12  p o  o d liczen iu  
k o sz tó w  u z y sk a n ia  w  w y sokoś 
ci o k re ś lo n e j w  a r t .  22 u s t. 2.  
Je ż e li św ia d c ze n ia  w  n a tu rz e , 
św ia d c ze n ia  pono szo n e  za po ­
d a tn ik a  lu b  in n e  n ie o d p U tn *  
św ia d c ze n ia  p rz y s łu g u ją  p o d a t  
n ik o w i za  o k re s  d łu ższy  n iż  
m ie siąc , p rz y  o b lic z an iu  za li­
czek za  poszczególna m iesiąc#  
p rz y jm u je  się  ich  w a rto śc i w  
w y so k o śc i p rz y p a d a ją c e j  n a  }• 
d e n  m iesiąc . Je ż e li n ie  j«»t m o  
ż llw e  o k re ś len ie , ja k a  część 
ty c h  św iad czeń  p rz y p a d a  n a  je 
d en  m iesiąc , a  do liczen ie  c a łe j 
w a rto śc i w  m ie s ią cu  Ich  uzys 
k a n ia  spo w o d o w ało b y  n iew sp ó ł 
m ie rn ie  w y so k ą  zaliczk ę  w  sto  
su n k u  do w y p ła ty  p ien ię żn e j, 
z ak ład  p ra c y  n a  w n io sek  po­
d a tn ik a  o g ran iczy  p o b ó r zalicz  
k i za d a n y  m iesiąc  i po b ierze  
p o zo sta łą  część za liczk i w  n a ­
stę p n y ch  m ies iącach  ro k u  p o ­
da tk o w eg o .

3. Z a liczk ę  ob liczoną  w  sposób 
o k re ś lo n y  w  u s t .  1 i u s t. 2 
zm n ie jsza  się o 72 000 zł, jeże li 
p ra c o w n ik  p rzed  p ie rw szą  w y  
p ła tą  w y n a g ro d ze n ia  złoży z a ­
k ład o w i p ra c y  o św ia d c ze n ie  w e 
d łu g  u s ta lo n e g o  w zo ru , w  k tó ­
ry m  s tw ie rd z i, że:

1 ) n ie  o trz y m u je  e m e ry tu ry  
lu b  re n ty ;

2) n ie  osiąga dochodów  z ty tu łu  
cz ło n k o stw a  spó łd z ie ln i p ro  
d u k c y jn e j lu b  in n e j sp ó ł­
dz ie ln i z a jm u ją c e j się  p ro ­
d u k c ją  ro ln ą ;

3) n ie  o siąg a  dochodów , od 
k tó ry c h  je s t  o b o w iązan y  0-  
p lac ać  zaliczk i n a  p o d s ta ­
w ie  a r t .  44;

4) n ie  o trz y m u je  zas iłk u  od 
o rg a n u  z a tru d n ie n ia ;

5) o k re ś la  te n  zak ład  p ra c y  ja  
k o  w łaśc iw y  do sto so w an ia  
o d liczen ia , o k tó ry m  w y żej 
m ow a, w  p rz y p ad k u , gdy ró  
w nocześn ie  osiąga od in n y ch  
zak ład ó w  p ra c y  dochody  ze 
s to su n k u  służbow ego, s to ­
su n k u  p racy , spó łdz ie lcze­
go s to su n k u  p ra c y  lu b  w y ­
k o n y w a n ia  p ra c y  n a k ła d ­
czej.

4. P ra c o w n ik  je s t  obo w iązan y  za  
w iad o m ić  z ak ład  p ra c y  o zm ia  
n ach  w  s to su n k u  p ra c y  do s ta  
n u  fak ty c zn e g o  w y n ik a ją ce g o  
z o św iad czen ia  p rz ed  w y p ła tą  
W ynagrodzeń  za m iesiąc , w  k tó  
ry m  zaszła  zm ian a .

(C iąg d a lszy  w  pon ied z ia łek )

Z A B IĆ  T E N  Ś P IE W
D a w i d  L u t y c k i

—  M ożecie zapalić.

—  Moja ż o n a  niedaw no powróci­
ła  do  pap ierosów . C zuję, że  ja  te ż  
s ię  z a łam ię . N ajlepszy  dow ód, ż e  
pozw alam  już  palić  w sw oim  p o ­
koju.

P rzez  chwilę zastanaw ia łem  się . 
Podróż była jed n ak  m ecząca , a  po­
z a  tym p o ran n a  w iadom ość  o wy­
nikach b a d ań  też  trochę  zbulw er­
so w ała  m nie. Próbow ałem  łag o ­
dzić rozb iegane  myśli.

—  W ydaje mi s ię , ż e  niewiele p o ­
w iesz  —  sze f odrzucił oficjalny ton 
i przyglądał mi s ię  uw ażnie. W ie­
działem , ż e  kiedy W łosek mówi 
nam  po  imieniu, to  zn aczy , iż jes t 
się  u niego n a  p lusie.

—  Praw dę m ówiąc, jes tem  trochę 
zm ęczony . P o za  tym nie zdążyłem  
je sz c z e  dokładnie przejrzeć 
wszystkich akt spraw y, a  nie znam  
w ogóle tych, które dotarły do tec z ­
ki po  moim wyjeździe.

—  M asz n a  to dw a dni c za su . I ani 
godziny w ięcej. S ta rczy?

—  O czyw iście. Z am elduję się  jak 
tylko b ę d ę  umiał c o ś  sen so w n eg o  
w ym yśleć. Mam nadzieję, ż e  n a ­
stąp i to  p rz ed  upływem owych 
dw óch dni.

— O ptym ista z  ciebie, Ja rek . 
O siński był p rzed tem  bardziej 
w strzem ięźliw y w o cen ach  sytuacji 
—  najzwijmy ją  —  p iosenkarsko- 
krym inalnej. No, d o brze... J e s te ś  
m łodszy od kap itana, trochę żółto­
dziób, a le  z a  to  bardziej czupurny. 
M oże ta  ci po m o że  w  rozwikłaniu 
zag ad k i?

W róciłem do  sw ojego pokoju. Ka­
p itan a  O sińsk iego  nie było w ko­
m endzie. Z ostałem  sam  na  sam  z  
dokum entacją. Z  wniosków  m edy­
ków  wynikało, ż e  b lazm ecym ina 
należy  d o  środków  m ało znanych

n asze j m edycynie, używ ana jest 
p rzez  plem iona m urzyńskie Afryki 
Środkow ej głównie jako su b s ta n ­
c ja  o rgan iczna  s łu ż ąc a  do  ga rb o ­
w an ia  skór, a le  z n an e  s ą  wypadki, 
iż służyła też  jako trucizna. M o ż n a . 
pow iedzieć, iż jej działanie nie jes t 
natychm iastow e, lecz po  pewnym  
cza sie  spow odow ać m oże a tak  
se rca , c zę s to  śm iertelny, w z a leż ­
ności od odporności d an eg o  o rg a­
nizmu o raz  użytej dawki.

J a k  się  okaza ło  —  daw ka bla- 
zm ecym iny, która p rzed o sta ła  się  
do  krw ioobiegu B arbary Dybków- 
ny, była d a w k ą  śm iertelną. W 
szk lance  z resztkam i herbaty , któ­
ra  s ta ła  obok dena*ki —  nie stw ier­
dzono  istnienia tej afrykańskiej tru­
cizny. Sekcja  zwłok też  nie w yka­
za ła  żad n y ch  nakłuć n a  ciele... 
Którędy zatem  b lazm ecym ina do ­
s ta ła  się  do organ izm u? Skóro tam  
się  znalazła... a  m oże O rm iańska 
przed tą  h e rb a tą  piła c o ś  innego?  
M oże w kuchni p rzeoczono  co ś 
p o d czas  pierw szych oględzin?

Postanow iłem  raz  je szc ze  obej­
rzeć  m ieszkanie  dziew czyny, o 
której już wiele w iedziałem . Nie 
znałem  tylko odpow iedzi n a  py ta­
nie najbardziej mnie w tej chwili 
nurtu jące: d laczego  nie żyje?

1 6 ,
T ego  dnia długo nie kładłem  się 

sp a ć . Myślałem, ż e  zm ęczen ie  
przezw ycięży m oje nap ię te  nerwy. 
S ta ło  się  jed n ak  odwrotnie. W raca­
jąc  z Pragi, gdzie spędziłem  p onad  
dwie aodziny w  m ieszkaniu  O r­
m iańskiej i gdzie w łaściw ie nic nie 
znalazłem , co  by mogło z a su g e ro ­
w ać  jak ą ś  konkre tną  linię p o stęp o ­
w a n ia — w stąpiłem  do  M ałgorzaty. 
A jsza, s ły sz ą c  dzw onek, wojowry 
czo  poszczekiw ała, by n ag le  zm ie­

nić ton n a  przyjacielskie popiski­
w anie. Nie o tw ierając je szcze  
drzwi, M ałgorzata już w iedziała, że  
p rzyjechałem . Przy powitaniu rriu- 
sia łęm  oczyw iście niem al rytualnie 
pocałow ać dziew czynę w czubek  
n o sa , z a ś  jam n iczce  nastaw ić  
sw oje ucho, ab y  m ogła m nie se r ­
d eczn ie  ugryźć i polizać.

—  Od razu  w idać po  tobte, że  
by łeś n a  festiw alu. —  M ałgorzata 
przyjrzała  mi s ię  krytycznie. —  
D ziewczyny pew nie  nie daw ały ci 
spokoju. M asz ta k ą  zb lazo w an ą  
m inę, jakbyś jed n o cześn ie  adoro ­
w ał w szystk ie śp iew a jące  panienki 
o ra z  w szelkie p iękności am fiteatru.

Spojrzałem  n a  n ią  zdziwiony.
—  No, no, n ie udaw aj naiw nego. 

Kim była ta  b londynka, k tó ra  sie ­
dz ia ła  obok  ciebie  w  am fitea trze?

—  Blondynka?
—  P rzecież  w idziałam  n a  w łasn e  

oczy. W telewizji. K am erzysta  p o ­
kazyw ał w as  obo je  przy każdym  
klaskaniu.

W tym m om encie  przypom niałem  
sob ie , ż e  n a  jednym  z koncertów  
sied z ia ła  obok  jak aś  dzienn ikarka 
z W ybrzeża. Witkowi naw et podo­
b a ła  się.

—  Zatkało c ię?  J a  w szystko 
w iem . A sw o ją  d ro g ą , jeśli c h c e sz  
m nie zd rad zać , to n ie m u sisz  s ię  z  
tym z a ra z  a fiszow ać w  telewizji...

Logika kobiet je s t  z as ta n aw ia ­
jąca . P óźno  w  nocy  w raca łem  z 
A jszą  do sw ojego  dom u. M yśląc o 
tej zag raco n e j k aw ale rce  kategorii 
“swój dom ", odczuw ałem  c o ś  w  ro­
dzaju  sw oistego , m elancholijnego 
zadow olen ia . Przynajm niej w  tym 
jednym , jedynym  m iejscu  n is  m u­
s z ę  s ię  nikomu z  n iczeao  tłum a­
czyć. "Pew nie tak ie  myśli s ą  pier­
w szą , p o w a żn ą  o z n a k ą  sta roka- 
w alerstw a.

A jsza  z  zadow olen iem  o b w ącha- 
ła  rodzinne kąty, w skoczyła  n a  fo­
te l i ułożyła s ię  do  sn u . J a  z a ś  
wróciłem  m yślam i d o  sw ojego  pier­
w szeg o , sam o d zie ln eg o  docho- 

. d zen ia .
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P . H . « A L E X A » S C  i
H u r to w n ia

N asz now y adres:
Z ie lo n a  O ó ra , u l. D rz ew n a  —  róg  S o w iń sk ieg o , te l .  227-14 gj 

t e l / f a x  —  71522 8 j

SPUZEdAŻ
KIEROWCA kat. „BC* długoletni 
kierow ca, staż, paszport, poszukuje 
nracy. O ferty  ZGM — Zielona Gó­
ra. dla 1057-Z. 1057-Z MEOYCZNE

posiadamy w ciągłej sprzedaży:
*8—  odzież- m ę sk ą , d a m sk ą , dz iecięcą  w  sz e ro k im  a so rty m e n c ie  8 , 

W chodzim y  ju ż  w  sezon  je s ie n n y . ®

S p rz e d a je m y  e k sk lu zy w n e  o b u w ie : *

d a m sk ie  i m ęsk ie  —  w ło sk ie j f irm y  SSIL IS S A  —  d e ta lic zn ie  w  cen ach  h u rto w y c h . SS

W S P Ó Ł P R A C U JE M Y  Z  PO W A Ż N Y M I IM P O R T E R A M I ^

I  P R O D U C E N T A M I K R A JO W Y M I. ^

Z a p r a s z a m y  do h u r to w n i w  godz. 8.00 — 18.30. bj

1056-Z g

y s s M s s y /w y s /s s /y w /s /jfs s js s /y s ^ ^ ^

N a  p o d s ta w ie  U c h w a ły  Z a rz ą d u  M ie jsk ieg o  sS
w  Z ie lo n ej G órze z d n iem  2.09.1991 r .  Sv

p o s t a w io n e  z o s t a ł o  |  
w  s t a n  l i k w i d a c j i

K O M U N A L N E  PR Z E D S IĘ B IO R S T W O  

R E M O N TO W O -B U D O W L A N E

w  Z ie lo n e j G órze z s ied z ib ą  p rz y  p l. M a te jk i 3.

W zyw a się  w ie rzy c ie li do zg łoszen ia  sw y ch  roszczeń  u  lik w i-  S
d a to ra  p rz e d s ię b io rs tw a  pod  w y ż e j w sk az an y m  a d re se m  w  Sj

»  te rm in ie  30 d n i od d a ty  zg łoszen ia . v
AK-1151 jS

l

SPRZEDAM segm ent narożnikow y 
Głogów, ul. O rbit c ina  89/12.

3465

GOSPODARSTWO 2,51 — 12 ha, 
dom , sad w  Łagowie L ubuskim  
oraz działk i rek reacy jn e  bezpośred­
nio przy  jeziorze (piękna m iejsco­
wość — korzystne  na  każdą działał 
ność) — sprzedam . Łagów, tel. 278. 
____________ __________________210-P

TANIO sprzedam  syrenę, w arszaw ę 
i m łocam ię. 66-304 Brojce, Noiwy 
Św iat 9. 209-P

UŻYWANY tapczan rozkładany — 
tanio sprzedam . Zielona Góra, tel. 
64-145, po 16.00. 1053-Z

SPRZEDAM uzbrojone działki, wo­
da, gaz, elektryczność, o pow. od 
0,20 do 0,70 ha. Sulechów, ul. Leś­
n a  8. W aśkow iak (naprzeciw  Zajaz 
du Podgrodzie). 85-SG

PIEC „M ora” dwuobiegowy, nowy, 
cena detaliczna sprzedam . Lubsko, 
tel. 72-19-51 po 18.00. 1054-Z

ŁADA 2107/1500, 1989, VW golf 1100
— 1978. Czerwieńsk, uil. Lężycka 19. 
tel. 124. li)35-Z

SPAWARKA — BESTER 400, gilo­
tyna 3 m m, prasa  miimośrodowa 10 
ton — siprzedam. Gorzów, W róblew 
skiego 67a/4. 733*Zb

RÓŻNE
DEZYNSEKCJA. Zieiona Góra. tel. 
615-42. 910-Z

ŻALUZJE alum iniow e kolorowe. 
Głogów, 33-51-35. 3385

TAPICERKA drzw i, zam ki, żaluzie. 
Gorzów, tel. 320-165. 7ł2-Zb

REKLAMOWE TABLICE ŚW IETL­
NE, ruchom e napisy, grafika, kla­
w ia tu ra  — poleca V-Electronics. 
Zielona Góra, ul. Sucharskiego 17, 
tei. 66-755. 102S-Z

dorosłych i dzieci 
Zielona Góra ul.Krośnieńska 17A/41, 

te l. 637-08,
Rejestracja: w godz. 12.00 • 18.00. 

Wykonujemy badania: 
tarczycy, jamy brzusznej, piersi, 

ginekologiczno-położnicze, 
gruczołu krokowego jader, serca, 

Gabinet Ginekologiczny • USG, 
710-Z cytologia

W YNAJMĘ pom ieszczenie n a  h a r­
tow nię o pow. 70 m  kw . Sulechów, 
Siłaczkl 9. 53-SG

WYNAJMĘ pomieszczanie na  hur­
tow nię o pow. 90 do 360 Ttl k w , 
a trak cy jn e  m iejsce, naprzeciw  Za­
jazdu Podgrodzie. Sulechów, Leś­
na 8. 86-SG

MIESZKANIE w  Oclili do wyna ję­
cia. Zielona Góra, M orelowa 23/3.

1058-Z

SPRZEDAM m ieszkanie 53 m  kw . 
z telefonem . Lubin, ul. W ronia 39/3. 
tel. 42-31-21. Sprzedam  kiosk handlo 
wy z wyposażeniem  (lody). Lubin, 
Leśna 15, tel. 42-31-21. 2377-L

LOKALEKASETY MAGNETOFONOWE, no­
w y powiększony asortym ent kaset
f irm y  POKER i TAKT, kab are ty  ! p  sprzedam  M-4, 62 m
polskie zespoły rockow e nowe atoak k  j  ; trQ Pw Przemk0iWiei uL
cyjne ceny Juz  od 1.09.1991 r. -  R b’ 9b / 14. 3460-C 
10 proc. obniżka cen. H urtow nia
„MUSIC-SHOP” Zielona Góra, ul. ----------------------------------------------------- -
Sulechow ska 14 Z apraszam y od SPKZEDAM pół b liźn iaka -  Ję -
g o d z .8  00 do 20.00. FaHa -  Słubice, draychów  n l  _  stan  su  zam
in-nnP ‘̂ a f ’ 14-°° d°  kndęty. Zielona G&ra, tal. 700-41,20.00. K asety  M agnetofonowe. wew. 21.- 1049-Z

965-Z

ZAMKI, tapicenka, blokady prze- M-3 w łasnościowe na osiedlu Ł u-

* * « .  w i"  - l o i s
3420

F i r m a

DOM-HURT
p o l e c a :

u z n an e  w  E u ro p ie , n iezaw o d n e  
ła tw e  w  o bsłudze  —  W Ó Z K I 
H Y D R A U L IC Z N E  U N O SZĄ C E 
DO PA L E T .

N ie za stąp io n e  w  h u rto w n ia c h  
i m ag azy n ach .

Z ap e w n iam y  se rw is .

S u lechów , te l. 22-42.
87-SG

AUTO-MOTO

ZGUBY

»

P rz e d s ięb io rs tw o  H an d lo w e

HEMAR
H e n ry k  M ału szk a  

L ip k i W ie lk ie  u l. Szosow a £ 
(baza  GS)

o f e r u j e

— k u b k i do lodów  z  p o lls ty re  

n u  o poj. 100 g, 150 g, 200 g.

C eny  k o n k u re n c y jn e .

L ip k i W ie lk ie , te l. 123-68, 

123-18.

314-GG

BANEX
H U R T  - D E T A L  

Z E SZ Y T Y  W Ł O SK IE  

F IR M Y  „P IG N A ’* 

O R A Z PR Z Y B O R Y  SZ K O L N E

L U B IN , ul. Tow airow a 10

czy n n e  od 7.00 do 15.00

w  sobo ty  8.00 — 13.00.

2880-L

UNIEWAŻNIA się pieczątki o treści: 
Państw ow e Przedszkole n r  7 w Gło­
gowie, Państw ow e Przedszkole n r  17 
w  Głogowie, K om itet Rodzicielski 
p rzy  Przedszkolu n r  17 w Głogowie, 
oraz czeki od n u m eru : AA 7910593 
do 600. 3464

UNIEWAŻNIA się pieczątki o treści: 
Uspołeczniane Przedsiębiorstw o 
Usług H andlu 1 P rodukcji „Lubser 
vice”, Zakład O brotu Towarow ego 
59-300 Lubin, ui. Kościuszki 12A, 
tel. 44-34-29. 2876-L

PRACA
KROJCZEGO zatrudnię . Zielona Gó 
ra , tel. 634-67, po 15.00. 1041-Z

RENAULTA 18 ZL diesla lś!»0 — 
tarnio sprzedam  lub zam ienię na fia 
ta  126p. Lubsko, ul. Żelazna 2, tel. 
72-18-01. 1038-Z

OPEL oimega 2,0 1 1988 — sprzedam . 
Lubsko, tei. 72-12-32, po 20.00.

1021-Z

SAMOCHÓD VW passat 1977, nad ­
wozie po rem oncie kap ita lnym  1991 
i przyczepę cam pingow ą nową 
N-126 z  trop ik iem  — sprzedam . No­
wa Sól, A snyka 24, tel. 77-102.

59-NS

SKODĘ S-100 po rem oncie blach i
siln ika  — tanio  sprzedam . Luibsko, 
te l. 72-19-51, po 18.00. 1054-Z

S p rz e d am  P Ó Ł  B L IŹ N IA K A ,

gaz, te le fo n , d z ia łk a  10 arów . 

G łogów , u l. M arco w a  8. 

W iadom ość: od  godz. 16.00, 

te l. 33-39-94.

3458-C

-eoł>»nicS l ,
. d . i ,

U S Ł U G I

remontów pomp głębinowych

w  z a k r e s i e :

aKc>

krajowych I importowanych
pomp wodnych typu S , PM, PJM

» p o m p y  e ; t < 9 > S > B n o w o  
t y p u  0  « 0 ,  Q-SO, G -1 0 0

s k r z y n k i  z s i b « n : j p l < s » c a s s i J a t c « B »  
p r a c «  s i l n ik ó w  

p « d w o iS n y c h  s g r o £ « t ó w  p o m p o w y c h

UDZIELAMY SERWISU 
GWARANCYJNEGO I POGWARANCYJNE!

O rd y n a to ro w i sz p ita la  w  Ż ag a n iu  d r . P ią tk o w sk iem u , p e r ­

sonelow i, za w ie lo le tn ią  pom oc, o raz  w szy s tk im  k tó rzy  ucze­

stn iczy li w  o s ta tn ie j  d rodze  m o je j k o c h a n e j ZONY, M A T K I 

1 B A B C I
' I

Hanny K rz y sz ta ło w sk ie j
se rd eczn e  p o d z ięk o w an ie  sk ła d a

p o g rążo n y  w  sm u tk u  m ąż  z ro d z in ą .
W -37

KUPON SM A. OGŁOSZENIA DROBNE
SZANOWNI PAŃSTWO!

Zamieszczony kupon ma służyć tym Czytelnikom, którzy nłe sq w stania 
nadać osobiście ogłoszenia w naszym biucze. Treść prosimy wpisać w miej­
sca linii (dłuższg treść można dołgcźyć na osobnej kartce). Zapewniamy, łż

( -mEŚĆ OGŁOSZENIA )

w ten sposób nadesłane ogłoszenie będzie wydrukowane na następny 
dzień po otrzymaniu z poczty. Jedno słowo kosztuje 2 tys. zt. Opłatę za 
ogłoszenie prosimy uregulować przekazem pocztowym, z którego dowód 
wpłaty dołgcźyć do kuponu 
z treścłg I przesłać w kopercie pod adres:

. 'Z ielonogórska GAZETA NOWA’
BIURO OGŁOSZEŃ 

Zielona Góra.al. N iepodległości 22 
telefon: 7 1 0 -7 7

IMIĘ I NAZWISKO
ADRES

V  ; *V • % .. ' . • *-W* '
i 2  -2 ' 5

hatm

WBSSZSSJaEBł

TELEW IZJA 
^HOGRAM I: 8 W iadomości po-

ae; 8.10 Dzień dobry poranny
a6. rozm aitości; 9.10 Domowe przed 

skole; 9.35 P rzy jem ne z pożytecz- 
10 „E lita” — seria l USA; 10.50 

to lat — m agazyn ubezpieczeń spo 
.6cznych; 11.55 Aktualności telegaze 
/ •  12—16 Telew izja edukacyjna; 12 
!;8roszkoła; 12.20 Ekonom ika dla 
^ n ik a ;  12.30 „Terra X: Siadam i 

■ndbada” — serial dok. niem . 13.20 
j^kspedycje na dno m orza” (1) — 
vllfń dok. niem .; 13.50 ..Opowieści 
J"*ężniczki L ilavati” ; 14.03 Mieszka 
ęjy w Polsce — T a try ; 14.25 ,,Npgu 
^ ^ e r a ” — film  dok", japoński; 15 
j.u's — „Np. G am m a — k am era, czy 
v 360 stopni dookoła serca” ; 15.20 
^ e d  lądy  i m orza; 16 Program  
£ a ;  16.05 Studio 7; 16.15 

r^W ant” ; 17.15 T eleexpress; 17.30 
^lemuzak — w ydanie specjał 

^  -  Sopot *91; 18.10 Spin 
h hiagazyn popularnonaukow y; 18.30 

°dróże do  Polski — rep .; 18.50 H a  
katolicki; 19.15 Dobranoc: „Le

śni przy jacie le”; 19.30 W iadomości; 
20.05 „E lita” — serial USA; 20.55 
ABC ekonomii; 21 Goście A ndrzeja 
Zarębskiego; 21.20 Pegaz; 22 „Roz­
m owy i czyny” (1) — film  dok.; 
22.50 Wiadomości w ieczorne; 23.15 
Wywiad tygodnia — prof. P io tr 
W incorek, prof. P a trice  G e’ard, 
prof. Thom as F le iner-G erster; 23.35 
BBC — W orld Service.

PROGRAM II: 7.30—11 Telewizja 
śniadaniow a: 7.30 Panoram a; 7.35 
Rano; 8.10 Łebski H arry  i a ry sto ­
k ra ta  z D over” — serial franc.-U SA ;
3.35 M agazyn tv śniadaniow ej; 
9 „W lab iryncie” — serial 
TP; 10 CNN — H eadline News: 
10.10 TFS — wiadomości po fran- 
c k u ; . 16.30 Panoram a: 16.40 Po 
w itan ie ; 17 D ziennik „D w ój­
k i” : 17.10 Express gospodarczy;
17.35 „Cudowne la ta ” — serial USA; 
18 Program  lokalny; 18.30 „C lark 
Gable” — film  dok. USA; 19.35 
P rogram  artystyczny; 20 Studio 
Sport — 24-4. czyii o s-o rtach  r?o 
torow ych: 21 Panoram a 21.15 
Sport: 21.30 Studio T eatra lne  
„D w ójki” : Jacek  Bocheński „Tabu” , 
reż. Je rzy  M arku teew sk i, w yk.: Ewa 
Błaszczyk; 22.55 M agazyn B roadw ay; 
24 Panoram a.

TELEW IZJA SATELITARNA
RTL PLUS: 9.15 Tam m y; 9.40 

Bracia M arx w yruszaią  na zachód; 
12.15 Ih r  A u ftr itt  Al M undy; 13.05 
California Clan; 13.55 Springfield 
Story; 14.40 Wilcze stado; 15.30 Chips; 
16.20 R iskan t; 16.50 Tenis US- 
Open ’91; 20.15 Pum a M ann — film  
włoski; 22.05 Der G re ife r — film  
franc.; 23.05 W ojna w chińskiej

dzielnicy — fil/m USA; 1.25 Tenis 
US-Open ’91.

FILM  NET: 7 M ata H ari; 9 Ku­
d ła ty  pies; 11 Bob le F lam beur; 13 
Film  rysunkow y USA;. 15 The Sa- 
tin  S lipper —d ra m a t; 17.15 Stan 
kry tyczny  — kom edia; 19 Oszuści — 
film  sensac. USA; 21 Między dw o­
ma, kobietam i — dram at; 23 W il- 
low — film  fantastyczncT-przygodo 
w y; 3 B rzydkie m aniery  — kom e­
dia USA; 5 T he W eather in the 
Streets.

SAT 1: 8.35 i 15.10 Sąsiedzi; 9.05 
i 14.25 Szpital; 10.10 W ujsk Paul, 
w ielki f ra je r  — film  włoski; 11.35 
A kadem ia policyjna; 12.05 Koło 
szczęścia; 12.45 Giełda telew izyjna; 
13.35 i 18.15 Bingo; 14 Silne koty 
z kosm osu; 15.50 E in Duke kom m t 
selten allein; 16.45 M akijaż i pisto 
lety; 17.50 T rzy  dziewczyny i trzech 
chłopców; 20 P iękna  i bestia; 2.1 P rzy  
gody rab ina Jak u b a  — film  w łos­
ki; 23 Jezioro okaleczonych zwłok 
— film  ang.

SKY ONE: 9.40 Mrs. Pepperpot; 
9.55 P laybout; 10.10 K resków ki; 10.30 
M ister Ed; 11 Lucy show; 11.30 
Młodzii lekarze; 12 The Bold and 
the B eau tifu l; 12.30 Młody i n ie­
cierp liw y; 13.30 B arnaby Jones;
14.30 Inny  św iat; 15.20 San ta  B ar­
bara; 15.45 Żiona tygodnia; 16.15 
The B rady Bunch; 16.45 Kot DJ; 
.18.30 Czarownice; 19 Więzy rodzinne;
19.30 Sprzedaż stulecia; 20 i 23 Mi­
łość od pierw szego w ejrzenia; 20.30 
W żyw ym  kolorze; 21 Fuli Ho.use;
21.30 M u tphy  B row n; 22 China 
Beaoh; 23.30 P ro jek tan tk i; 24 St. 
E lsew here; 1 Nocny sąd; 1.30 Sky- 
tex t.

PRO 7: 8.50 i 18.35 T rick  7; 9.35 
1 16.05 M ister Ed; 10.05 i 13.50 Mein 
F reund , de r Roboter; 10.30 Die Wal 
tohs; 11.25 Sheriff Cade; 13 Agen- 
tin  m it Herz; 17.05 Chaos hoch zehn; 
17.45 C aulfields W itw en — Ein Duo 
m it Charm e; 20.15 Der Suenden- 
bock von Spatzenhausen — kom e­
d ia ; 22.10 H aw k; 23 G eerbte Tode- 
sangst — film  krym . USA; 0.35 
Spenser; 1.20 Fełlinis * Casanowa .

EUROSPORT: 14 W ioślarskie mi 
strzostw a św iata — W iedeń; 16 
T rans W orld Sport; 17 H ippika; 18 
Żeglarstw o; 19 M otorsport News;
19.30 Eurosport News; 20. żużel; 21 
R ow erem  po górach; 21.30 Hippika;
22.30 P iłk a  nożna — P u ch ar Euro 
py, CSRF — F ran c ja ; 24‘ E urosport 
News.

RADIO
PROGRAM 1 :5 ;  6.02; 6.30; 8; 9.02; 

10.02; 11; 13; 14; 15; 16; 20; 21; 22 
— wiadom ości; 5.20 G im nastyka po 
ranna; 5.30 Poranne rozm aitości 
rolnicze; 6-8 Sygnały dnia; 8.15 Ra 
dio Biznes; 9—10.30 Cztery pory ro ­
ku ; 10.40 K to piosenki te zna; 11.05 
Szkoda gadać?...; 11.30 Przeboje non 
stop ; 12.05 i 19 Z k ra ju  i ze św ia- 
B elcanto d la  w szystk ich ; 13.35 Roi 
ta ;  12.35 R adio k ierow ców ; 13.08 
nicza an tena; 14.05 M agazyn muzycz 
ny „R ytm ” ; 16.10 A ktualności; 17.1,5 
D ziennik R adia W atykańskiego;
17.30 Radio Sat; 19.30 Radio dzie­
ciom; 20.15 K oncert życzeń; 20.45 
A ndrzej Chciuk „A tlan tyda” ; 21.03 
K ronika sportow a; 21.30 R eportaż; 
22.15 W ieczory z R ow ickim ; 23.15 
P anoram a św ia ta ; 23.30 G aw ędy 
przy  s ta rym  gram ofonia.

PROGRAM II :  7; 11; 14; 20.40; 24 
— wiadomości; 7.10 M ozaika m u ­
zyczna; 8. 1 22.45 „Tchórze” — ode.;
8.20 Czas na jazz; 8.45 i 17.50 „Przy 
znaję  się do w iny” — ode.; 9 R a­
dio najm łodszych; 10 Sonaty fo rte ­
pianow e B eethov:.na; 11.05 Radio 

kon tak t (44-72-75); 13 Folk album ;
13.20 A lbum  operow y. 14.05 Antolo 
g ia m uzyki X X  w ieku; 14.50 P a ­
m iętn ik i i w spom nienia; 15 Repe­

ty to riu m ; 15.30 M ała encyklopedia 
m uzyki; 15.45 Szkoła w spółczesna; 
16 E tniczne podróże m uzyczne;
16.30 W ielkie dzieła, w ielcy w yko­
naw cy; 19 W itryna sztuk w szelkich;
19.30 W ieczór w F ilharm on ii; 20.45 
Dzieje m uzyki w dźw ięku — m u ­
zyka sta ropo lska; 21.30 M irosław  
Boruszcwski „Rozm owy z m aj­
s trem ” ; 22 Czas na jazz; 23.05 T ra  
dycje śpiew u chóralnego; 0.05 M u­
sica no ttu rna .

PROGRĄM III: 5: 6; 7; 8; 9; 10; 
U ; 12; 13; 14; 15; 16; 17; 18; 19: 20; 
21; 22; 23; 24; 1; 1.57 — serw is Trój 
k i; 5-9.05 Z apraszam y do Trójk i;
8.30 i 13 „O statn i bastion” — ode.; 
8.45 B usiness new s: 9.05-15.05 S łu­
chaj razem  z n am i; 10.05 Codzien­
nie pow ieść w w ydaniu  dźw ięko­
w ym : Elizabeth Dored „Kochałam  
T yberiusza” : 12.05 W tonacji T ró j­
k i; 13.10 Pow tórka z rozryw ki; 
14.10 Przypom inam y zespół FREE; 
15.05 Brum : 16-19.05 Z apraszam y do 
Trójk i; 19.15 Muzyczna poczta UKF; 
20-24.05 T ró jka  Bis; 20.10 ' Jazz 
przed 1968 rokiem ; 20.50 Spotkania 
o zm roku; 21.05 F erm ata  — fnaga- 
zyn publicystyki m uzycznej; 22.10 
B lues w czoraj i dziś; 22.40 K rew  
nieznana; 23.05 Nie ty lko  dla m e­
lom anów ; 23.50 E rich  von D aniken

„W szyscy jesteśm y dziećm i bogów” 
(osiatni odcinek) 0.05-2 T ró jka  pod 
księżycem .

PROGRAM IV: 6; 6.30; 7; 7.30; 
7.55; 12.30; 17; 18; 19, 19.30; 22; 23; 
23.55 — w iadom ości; 6-8 Radio Wol 
na Europa; 8 i 16.35 M uzyka i ję ­
zyki obce; 8.30 Żyją w śród n as; 9 
Radio najm łodszych; 10 Św iat m u ­
zyki; 10.30 D z iś 'p y ta n ie , dziś od­
pow iedź; 11.20 E tniczne podróże 
m uzyczne; 12 Nowy T estam en t;
12.35 W idnokrąg: 12.50 A lfabet pjo 
se n k i; . 13 Z archiw um  Czwórki; 
13.30 W galerii m uzyki; 14.30 Go­
spoda pod gęsim  p iórem ; 15 R epe­
ty to rium ; 15.30 M ała encyklopedia 
m uzyki; 15.45 Szkoła w spółczesna; 
16 K w adrans słuchaczy; 16.25 U ni­
w ersy tet o tw arty ; 17-24 R adio Wol 
na E uropa; 18.10 W idziane z k ra ju ;
18.35 Nowa Europa; 19.10 U zachód 
niego sąsiada; 19.30 W ieczorne spot 
kania; 21.30 S tru k tu ry  Zachodu;
22.10 Fakty , w ydarzenia, opinie;
23.10 Panoram a dnia.

RADIO ZIELONA GORA

6 R adioporanek; 8.30 R eklam a na 
tele fon  I; 10 — 14 R adio — T eraz 
— G. W ałkow iak; 14 R eklam a na te­
lefon I I ;  15.00 W czw artek  po obie 
dzie — D. P a ta la s ; 16 BBC p lu s  
wiad. lok .; 16.15 N ie tak i d iabeł 
straszny — J . G rodzki; 17.15 M u­
zyka film owa — J. G rodzki; 18 
Progr. BBC; 18.30 G orzowskie s tu ­
dio; 19 Spotkanie  z m uzam i — 
powt.; 20 — 22 Radiow ieczór plus 
20 I. jęz. niem iec. — C. G alek: 22 
Prog. BBC; 23 M uzyka do podusz­
k i; 23.45 Seans usyp. re laks; 23.55 
M uzyka p lus zak. progr.



m sza

G A B IN E T  C Z Y N N Y : 1 0 .0 0 - 1 8 .0 0 ,  T E L E F O N : 6 6 - 2 2 7  

Z IE L O N A  G O R A , U L . J Ę C Z M IE N N A  2 5  .
Szybkiej drogi i udanych zakuppw!

Firma Fmdufcy|iło 
-Handlowa

ł ’ J O M A  "

K o ż u c h ó w ,

w m m m m m m

U W A G A  H U R T O W N IE  , S K L E P Y  D E T A L IC Z N E , 

Z A K Ł A D Y  G A S T R O N O M I C Z N E !!!
W  s ta łe j  s p r z e d a ż y  w y r o b y :

K H S  “ K R O S N O ”  S A

- k ie lisz k i, szk lan k i (sz k lan k a  d o  h e rb a ty  - 1 .2 5 0  z ł/sz t), 

k u f le  (0 .5 1 .7 .0 0 0  z ł/sz t.) , d z b an k i, p o p ie ln ic z k i,  ta le rz y k i itp.

S z k ło  u ż y tk o w e  p ro d u k c ji rę c z n e j (o k . 150 w zo ró w )
H S  “ W O Ł O M I N ”

- szk ło  żaro o d p o rn e  (n p . sz k lan k i z  u c h em  4 .5 0 0  z ł/sz t.) . 

d z b an k i (np . d zb an ek  0 ,9 5 1 . - 9 .0 0 0  z ł) , n a c z y n ia  ku ch en n e ,

te rm o sy , d z b an k i d o  e k sp re só w  itp .

Z P S  “ L U B IA N A ”

- na jta ifsza  w  k ra ju  p o rc e lan a  (n p . se rw isy  o b iad o w e  6  o so b o w e  

o d  196 .7 0 0  z ł/k p l.) , ta le rz e  p ó łm isk i, w a zo n y , k u b k i, d z b an k i itp. 

P e łn y  zes taw  “ g ru b e j” p o rc e la n y  d la  g a s tro n o m ii.

F N S  “ P O L  W I D ”

- sz tu ćce  i p rz y b o ry  k u c h en n e  w  k o m p le ta c h  i  luzem  

S p rzed aż  w  fa b ry czn y ch  c en a ch  zb y tu .

D o g o d n e  te rm in y  p ła tn o śc i.

A D R E S :
S p ó łk a  “ F  &  D ”  - S k ła d  H a n d lo w y , 6 2 -0 9 1  K ie k r z  k /P o z n a n ia  

u l .  S a d o w a  2 te l /fa x  145 -2 0 1

C Z Y N N E : co d z ien n ie  7 .3 0  - 16 .30  w  so b o ty  7 .3 0  - 1 4 .0 0

Zaprasza Państwa na zakupy 
of eruj emy:

odzież, konfekcje, obuwie, alkohose 
oraz inne napoje

Dla właścicieli sklepów umowy przedstawię "
Czekamy pod adresam i:

Żagań. pl. Kilińskiego 1, tel. 27-12, 34-49, tlx 433398, fax 729-49 
Głogów, ul. Merkurego 6 (Haia Targowa), tel. 33-8S-5P

• Lubin, ul. Ptasia 48, te!. 44-68-25 
ooiesławiec, ul. Sobieskiego 20, tel. 38-73 

-egnica, ul. Świerczewskiego 5, tel. 229-13, t!x 782205 
Jelenia Góra, ul. Wolności 150, tel. 240-41

P rze z  i 
Przed Zet 
śliczn ych  
bylo wic 

fcia. W ien  
codzienni( 
daw na jaf 
zapom niai 
śn ie c i nii 
* o k a zji in 
T°k u  szko  
szliśm y tei

Bezpośredni importer

o f e r u j e

o d z i e ż  n a  k i l o g r a m y  

s o r t o w a n ą

i  n i e s o r t o w a n ą  

ATRAKCYJNE CENY!
Przy zakupach większej 
ilości towaru

- rabat!!!
Żary, Zakopiańska 2 
tel.25-42, 10.00-17.00.

i  B H l n i a n y  n 
u'ic  spow od 
*ylko  wym ić 
j ^ t e k  zaklac 
"■ażdy zieloi 
y p rzy  tak ie  

S ł o w n y  W{ 
lstym , w sza 

P o k ł a d  p rz  
ecz p rzy  ul.

'V pis ta k i 
efe rac ic  Ev 

®k'eg0 p rz y  
204 (II  ,

r2ebny, p rę t 
" z n a s  się

ROLNICY! PLANTATORZY! 
OKAZJA 

w e w rześn iu  20  % tan ie j

Ek O U ST - uniwersalnye, kologiczny 
nawóz

0 działaniu grzybo
1 owadobójczym 

ZASTOSOWANIE - uprawy polowe,
sadownicze i warzywnicze 

(szklarniowe i polowe) 
Ekolistto : * zmniejszenie 

nawozów azotowych o 70 % 
w  uodparnia uprawy ozime 

na mróz
1 p rz e c iw d z ia ła  w y lę g a n iu  z b ó ż

* z w ię k s z a  p io n y  
' ś r o d e k  n ie s z k o d liw y  

(karencja 7 godz.)
C ena :o p . 1L- 9.500 zl 

3 L - 27.000 zl 
,3.W. DREWMET - s p .  z  0.0 . 

Żukowice 88

Z ie lo n a  G ó b r te l. 45-52  
ul.;!Dtóiińo Z ię b n ą  24a  ;

r o c z n o  g u j a r a n c j o  0 „ .

m m m n  a r t y k u ł ó w  m w m w w  i s p o ż y w c z y c h  

f :  * • « ! «  w - t o o  N i* <  S i l
H I . 72-21 w. m  ł i l i i r  0 4 J2 1 7 I * Polow ie 

I . 2 a rz ą d  Mi 
g a d o w i  Gc 
' J, i  M ieszka 
■°sci xv r e jo  
k ró w k i je s t  
onadto  —  zl 

G óry . 
k aza ło  się 

!® będ ą  d la  
6cja ln e j a k  
Wości bojov 
’aęy. prżybęc 
°jciech  Jan i 
*ec — k ie ro  
. Zan ia  m ias ' 
°stu  m a  być 

d o b rą  < 
e ’ w szystk ii 
ych. N iek tó : 

będzie  prz 
d la  in n y c  

^ i e m  prac 
aco \v ite  będ; 
^ e śn iu  ZGE 

z harm on  
KlJ- Szczegół 
L r e jo n y  <jet 
Już w  p iąte )

W dni robocze od godz. 8.00 do 16.00 
l soboty od godz. 9.00 do 13.00

X chemię gospodarczą • mydła, 
proszki (IAHZA), szampony (pochowania 
krajowego I zagranicznego) 

X kosmetyki 
X durai®x s
X zaszyty 3
X  ©Jtykuśy spożywczo zagraniczna i krajowa 
X  gumę "DONALD" w cenie 340 zł 
Chemię gospodarczą pochodzenia krajowego 

oferujemy w cenach zbytu producentów

& a m C d &  H A M D L D W A

; Z i e l o n a  G ó r a ,  o ; .  W r o c ł a w s k a : 2 S  
o f e r u j e  d o  s p r z e d a z y  p o  a t r a k c y j n y c h  c e n a c h  

\ n a  d o g o d n y c h  w a r u n k a c h  p ł a t n o ś c i :
' w U -su ik * . r a lv t t c e a s  i t © d , & S ł @ a i V i  

*  ( c d  B .  S S K ^ J
f r t & s e  i i

* o b if ir t f f e  r o b o c i e  *
* srfeykufy eśiemu gospodarczy' 

i n f o r m e c j i  u d z i e ! e r n y  p o d  t e l .  8 7 S K 3 1  
l u b  t e l e k s e m  0 4 3 2 5 4 5 .

O f « r s $ «  ® 3 's ro i t l  a s o a r t y m e a r s a t y f c ^ & y -  
*, .-..‘s / . c c p o  najn liszYch  oa»*Łch-,

; -  p r z c & o n a s s  s t $  a a a ń . v ' ' i

usłucss t r a n s p o r t o w e
C b W itS f  1 4  t  l»sb 4 7  ra® (2 0  p a l e t )  

ZMtaarsra t4  fcr.oswm, kraj, 
N ie m c y , F r a n c ja ,  S z w e c ja .

.V cttfo  F 12 i i i ł s r k o l e r  4 0 0  KM  
c h ło d n ia  1 9 S 5  1 S s a n i e  1 4 1  1 9 S 0  

s k r z y n ie  p o d  p l e n d n k j  4 0 0  KM
-  a p r z s d a m .  Z l a k n a  O S ra ,  

t a l .  6 0 9 - 9 0  p o  2 0 . 0 0

e tf e a n S s  c ?  G T 4g ij^  5ąp2?a{g .^E
103SriZ Zestawy 

TV Sat
t e r ;

s p o t k a ń

zw ycięstv
H i  rc z POc.zęli 
Łńi, e ^ s tra k la s  
c,„melu  Z ie leń : 
^ o d b ę d ą  się 1 

d ża ją  do 
s,ę  z V f > a d  jazd y ' 

trzec ie j ru n  
(j0 e do K a to w i 

25-°9- Pc 
4 c  rzeg, 28.09. 2 
l, ?am ą  D am a 

z Z?.glt 
V ^ 'a lc r^ y c h u  
i o i;eIo" e j  G ór 

-11. w  G d a ń

S.C. wrsz z ‘GURSES T U R E r

\» F IR M A N «

rzzsmzsgss&słsssszzzm.

Wykładzinysobota 12.00 wyjazd - Zielona Góra 
ul. Zamkowa (p. TAXI) 

sobota 13.30 Głogów, Dworzec PKP
• K o s z t  w y c ie c z k i  1 .5 0 0 .0 0 0  z ł. +  7 0 $

• W y ja z d y  b ę d ą  o r g a n iz o w a n e  c o  ty d z ie ń  
p o c z ą w s z y  o d  2 1 .0 9 .1 9 9 1  r.

• S p r z e d a ż  b i le tó w  -  Z ie lo n a  G ó r a ,
A l. N ie p o d le g ło ś c i  8 A , 

z a p l e c z e  s k le p u  "F IR M A N " s .c . ,  
te l .  7 2 8 - 3 7  w  g o d z .  9 .0 0 -1 8 .0 0  

D la  u c z e s tn ik ó w  s p o z a  Z ie lo n e j  G ó ry , h o n o r o w a n e  b ę d z ie  
z g ło s z e n ie  te le fo n ic z n e  o r a z  p o c z to w e  p o tw ie r d z e n ie  

p r z e k a z u  p i e n i ę ż n e g o  n a  k w o tę  1 .5 0 0 .0 0 0  zł.

Nr konta WBK II Oddział 359603-117421-136-72 Zielona Góra.

śajp3SJ3Qa»a3Dd[HłiniiBscnS3[!QiOli)*>SEiC® 
<aysnftsQ? <iz3]£CIUSX&£(SUS@

H U R T O W N I A

P ń P i m m i M P M K
ł t  CO S I
' ' S I A . ..........

t o  ,

^  “ b ieg ły m  ; 
V 7 « z y  Sulecl 
Ha, °zg ry w ia c h  
dQ7 rj i b y ły  o
V h  ig i- W
C3ch ’ k t6 re  od 
łw .> su lech o w i
ij, ^Sce (p rem io  

e P ierw s 
Ą ^ P rize g ra ł z i 
gha: em  P o z n a ń  
^  i -v L u b lin  3:< 

ju ż  h i 
p rzygo tov  

Wy w ek  w  kj

N o w a  S ó l, u l. S ta s z ic a  1 (o b o k  w ia d u k tu )  

c z y n n a  o d  7 .0 0 -1 5 .0 0 . te l .  3 8 -6 2  

u l .  P i łs u d s k ie g o  1/1 c z y n n a  o d  1 0 .0 0 -1 8 .0 0 , te l/fax  2 2 -50

o f er uj e: 
• Popularne 1.770,- • Klubowe 2.190,-

• Radomskie 2.700,- • Stołeczne 2.870,-
• Extra Mocne 2.780,- • Zapałki 210,-
• Papier toaletowy 850,- - 950,- zwoik

AK-1043

ZAPRA SZAM Y
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P rze z  w ie le  la t na  ch odn iku  
Przed Z esp o łem  S zk ó ł E kono­
m iczn ych  p r z y  ul. D łu g ie j n ie  
hVlo w id a ć  p a p ierk a  an i l i ­

ścia. W iem y , bo c h o d zim y  nim  
codziennie. T ym cza se m  od nie  
daw na ja k b y  o ty m  chodn iku  
zapom niano. W a la ją cych  sią 
&rnieci n ie  u p rzą tn ię to  n a w e t
* o k a z ji in au gu racji now ego  
roku szko ln ego . W iem y, bo 
sz liśm y  tego dnia... (jp)

G dy po k ilk u  ty g o d n ia c h  is tn ie  
n ia  w  Z ie lo n e j G órze noc leg o w n i 
od w ied ziliśm y  tę  p lacó w k ę , o k a ­
zało  się , że no ce  sp ęd za  w  n ie j 
n iew ie le  osób. M im o, że n a  d w o ­
rz e  b y l ziąb, ty lk o  k ilk u  m ęż­
czyzn p rzy chodziło  tu , b y  w y k ą  
pać  się, w y p ić  ły k  g o rą ce j h e r ­
b a ty , a  p o tem  zasn ąć  w  czyste j 
pościeli. F a k te m  je d n a k  je s t, że 
sp o ra  g ru p k a  z ie lo n o g ó rsk ich  i 
p rz e jez d n y c h  b ezd o m n y ch  n ie  w ie  
d z ia ła  n a w e t o tym ,, że je s t  w  n a ­
szym  m ieśc ie  ta k a  p lacó w k a . T y m

W p is 
P o trze b n y

Z m iany  n azw  zie lonogórsk ich  
Wic sp o w o d o w ały  ko n ieczn o ść  n ie  
c>'lko w y m ian y  tab licz ek  czy p ie -  
jH tek  z ak ład ó w  p ra cy  i in s ty tu c ji, 

ażdy z ie lo n o g ó rz a n in  m ieszk a ją  
y  przy  ta k ie j u licy  p o w in ien  m ieć 
osow ny w pis w  d ow odzie  oso- 
stym , w szak  n ie  m ie sz k a  już  n a  

Przykład p rzy  ul. W alk i M łodych  
Cz p rzy  ul. D w orcow ej.

W pis ta k i  u zy sk ać  m o żn a  w  
cfe rac ie  E w id en c ji U rzęd u  M ie j 

'^ 'eg o  p rz y  u l. P o d g ó rn e j 22, po 
204 (I I  p ię tro ). A, ż e  je s t  po 

fzebny, p rę d ze j czy  p ó źn ie j k aż  
y * n a s  się  o ty m  p rz ek o n a , (jp) Fot. K R Z Y S Z T O F  M Ę Ż Y Ń SK I

czasem  te ra z  w  n o c leg o w n i je s t 
tłok . W liipcu n a  p rz y k ła d  zd arza  
ło się, że gości b y ło  tu  w ięce j n iż  
m ie jsc .

S ta ły c h  „m ieszk ań có w ” je s t k il  
k u n a s tu , p o zo sta li m ężczyźni go 
szczą tu  k ró tk o . P rz y jd ą , sp ęd zą  
dw ie , t rz y  noce i id ą  da le j... M ie 
szka  tak ż e  dw ud z ies to o so b o w a 
g ru p a  R um unóW ; k ilk a  ro d z in  z 
n iem o w lę ta m i. C i ró w n ie ż  są 
„ tra n z y te m ”.

N a jczęśc ie j p u k a ją  lu d z ie  w  śre  
d n im  w ie k u  i s ta rs i . M ło d y ch  się 
n ie  sp o ty k a . O p ła ta  za noc leg  w y 
nosi 5 ty s ięc y  z ło tych . Z d ecy d o ­
w a n a  w iększość  re g u la rn ie  p łac i. 
K to  n a p ra w d ę  n ie  m a  p ien ięd zy  
m oże  o d p raco w ać  tę  k w o tę , wy 
k o n u ją c  d ro b n e  p ra c e  w  noclego 
w n i i w okó ł n ie j. T a k  głosi reg u  
lam in . Z a k a z u je  on ta k ż e  w s tę ­
p u  osobom  n ie trz e ź w y m  i spoży 
w a n ia  tu  a lk o h o lu . T e n  zak a z  ta k  
że  je s t  p rzez  gości p rz e s trz e g a ­
ny .

N a  ty ch  n a jb ie d n ie js z y c h  każ  
dego r a n k a  czek a  b o n  żyw nościo  
w y  do b a ru . N a jczęśc ie j b a ru  
„ P la s tu ś”. N a  m ie jsc u  je d n a k  też 
je s t  zaw sze coś do z jed zen ia . N ie ­
d a w n o  p ew n ą  ilość k o n se rw  i in ­
n eg o  p ro w ia n tu  p o d a ro w a ł nocie  
gowmi p ew ien  p rz ew o d n ik  p ie l­
g rzy m k i do H iszp an ii. -

Od k o ń ca  cze rw ca  n o w y m  kie  
ró w n ik ie m  p lacó w k i je s t  H a n n a  
K ie lich , m ło d a  osoba po s tu d iac h . 
P ró cz  n ie j  z a tru d n io n y c h  je s t  je 
szcze cz te rech  o p iek u n ó w  i sp rz ą  
tac zk a . K a żd y  z gości o czys­
to ść  p o w in ien  je d n a k  d b a ć  sam . 
R e g u la m in o w y  p rzep is  do tyczy  
ta k ż a  R u m u n ó w . „N ie m a  z n i ­
m i ż a d n y c h  k ło p o tó w  —  m ów i 
H a n n a  K ie lich  — p łacą  za n o c ­
leg , a  w  ich  p o k o jac h  je s t  czy­
s to  i sch lu d n ie . N a w e t czyściej 
n iż  w  n ie k tó ry c h  in n y ch  n a  ty m  
k o ry ta rz u ”.

J e s t  tu  jeszcze  św ie tlic a  z te le  
w izo rem , m o żn ą  p rz ec zy ta ć  p r a ­
sę. Są i in n e  p o m ieszczen ia . J e s t  
te ż  po k ó j n a  „ cz a rn ą  g odzinę”, w  
k tó ry m  m o g lib y  znaleźć  lo k u m  lu 
dzie  p o zb aw ien i d ach u  n a d  g łow ą 
w  w y n ik u , n ie  d a j Boże, ja k ie jś  
k a ta s t ro fy  czy p o ż a ru  w  m ieśc ie .

N o c leg o w n ia  o k a za ła  się  w ięc 
b a rd zo  tra fn y m  p o m y słem  w ład z  
Z ie lo n e j G ó ry . D o d a jm y , że z b u d  
że tu  m ie jsk ieg o  f in a n s u je  się 
czynsz, e n e rg ię  e le k try c z n ą  i p la  
ce p raco w n ik ó w . J a k  n as  p o in fo r 
m o w a ła  I re n a  D an o w sk a , d y re k  
to r  O ś ro d k a  P o m o cy  S p o łecznej 
(k tó rem u  p lac ó w k a  podlega), w 
ty m  ro k u  p rzezn aczo n o  n a  te n  cel 
385 m ilio n ó w  z ło tych . K w o ta  ta  

p ra w d o p o d o b n ie  je d n a k  n ie  będzie  
w y k o rz y s ta n a  w  całości. (jp)

S t a r ó w k a  b e z - ś m i e c i ? Wenus, Jowisz

N a  d o b r y  p o c a M
P°^0 w ' e s ie rp n ia  p isa liśm y , 

2ai- rz ą d  ^ a s ta  zw ró cił u w ag ę  
^ W a d o w i G o sp o d ark i K o m u n a l-  

*. M ieszk an io w e j, że s ta n  cży 
j, śei w  re jo n ie  z ie lo n o g ó rsk ie j 

a ró w k i je s t  n iez ad o w a la ją cy , a  
, h a d to  —  z b liż a ją  się  D n i Z ie - 
0tlej G óry .
^ k a z a ło  się, że św ią teczn e  dn i 

s ® °ę d ą  d la  te j  f i rm y  o k re sem  
p a l n e j  ak c ji, „w zm ożonej go 
^ ° ś c i  b o jo w e j” — oczyw iście  
tyaęy. p rży b ęd z ie , a le  d y re k to r  
,v.°Jciech J a n k a  i S ta n is ła w  K ra  

ec — k ie ro w n ik  d z ia łu  oczy- 
jj.,Zania  m ia s ta  u w a ża ją , że po 
bw m a  być czy s to ’ a  w rzes ień  

d o b rą  o k az ją  n a  „ ro zru sza  
ty w szy stk ich  s łu żb  p o rz ąd k o ­
wa k N ' e k *órym  dozorcom  trze  
Ue„ będzie  p rzy p o m n ieć , że „wol 
są , dIa in n y ch  sobo ty , d la  n ich  
U dn iem  p racy . Podczas „D ni” 
p o w i t e  b ę d ą  też  n iedz ie le . W e 
(j2.Ze*niu Z G K iM  p ra co w a ć  b ę - 
r , e z h a rm o n o g ra m e m  „D n i” w 

Szczególną o p iek ą  o toczyć 
re jo n y  d e o ta k a  i a m fite a tru . 

uż w  p ią te k  w ie c z o ra  n  d e p ta

k o w y  „ d y w a n ” m a  lśn ić  czystoś­
cią. Z azw y cza j je s t  on  — ja k  ok re  
śia  u rzęd o w a  g w a ra  — „doczy­
szczany  dom ie jsco w o ”. O s ta tn io  
b y ło  to  ch y b a  w  lip cu , n a  osobi 
s tą  in te rw e n c ję  d y re k to ra  J a n k i .

N iem al w szyscy  p ro w ad zący  
d z ia ła ln o ść  h a n d lo w ą  lu b  g as tro n o  
m iczn ą , są  lo k a to ra m i k ło p o tliw y  
m i. L ad a  d z ień  o trz y m a ją  p ism a  
z Z G K iM , p rz y p o m in a ją ce , że n a  
n ich  to  c iąży  o bow iązek  u trz y m a  
n ia  p o rząd k u .

Z G K iM  u zn a ł, że z n ie k tó ry m i 
k ło p o ta m i w  śró d m ieśc iu  m oże so 
b ie  p o rad z ić  z a tru d n ia ją c  jed n eg o  
p ra co w n ik a , k tó ry  w  godzinach  
p ra c y  sk lep ó w  chodziłby  po  dep  
ta k u  i p iln o w a ł czystości. Od 
dw óch  ty g o d n i ta k i  p ra c o w n ik  
ju ż  dz ia ła , ro z liczan y  je s t  za 
e fek t, a  sposób  w  ja k i  sob ie  p o ­
ra d z i zależy  w y łączn ie  od niego. 
J e ś li  n ie  pom ogą jeg o  prośby , 
sp rz ą tn ą ć  m u si sam .

W  o b rę b ie  S ta ró w k i w y m ien io  
no  już  20 zd eze lo w an y ch  d użych  
p o jem n ik ó w . N ow e są b a rd z ie j  es 
te ty czn e  i fu n k c jo n a ln e . N ie b a ­

w em  200 m n ie jszy ch  z a s tą p i wy­
słu żo n e  kosze.

Do ra n g i p ro b lem u  w  m ieśc ie  
u ro s ła  sp ra w a  o p a k o w ań  k a r to n o  
w ych . Z G K iM  p rz y p o m in a  — nie  
w o lno  w rzu cać  ich  do  p o je m n i­
k ó w  (n a  w y sy p isk u  w  to w a rz y ­
s tw ie  sz k lan y c h  o d p a d k ó w  w  sło ­
n eczne  dn i tw o rz ą  się n ieb e zp ie ­
czne p a le n isk a ). P o w in n o  się  je  
sk ład ać , w iązać  i sam em u  w yw o 
zić do sk u p u  su ro w có w  w tó rn y ch . 
T o  n a  ra z ie  pobożne  życzen ie . 
„W tó rp o l” p rz y jm u je  o g ran iczo n e  
ilo ści m a k u la tu ry ,  a  poza ty m  ce 
n y , k tó re  o fe ru je , n ie  są  zach ę­
ca jące .

P o n ie w a ż  n a jw ię k sz y m i „p ro d u  
c e n tam i k a r to n ó w ” są sk lepy , 
Z G K iM  p o sta n o w ił n a  p ró b ę  u s ­
ta w ić  w  śró d m ieśc iu  2 k o n te n e ry  
z z am k n ięc iam i ...na  k łó d k i — to  
o ch ro n a  p rzed  p o d p a le n iem . Ju ż  
za k ilk a  d n i ro z d an y c h  z o s ta n ie
12  k lu cz y k ó w  i ty m  sp o so b em  roz 
poczn ie  się  p ie rw szy  e ta p  re a liz a  
c ji „ p ro g ra m u  w s tę p n e j se lek c ji 
o d p a d ó w ”. (ew)

i Merkury
Polskie  T ow arzystw o M iłośni­

ków  A stronom ii zaprasza od 6 
do 10 w rześnia na  Wieżę Brani- 
b o rs tą , skąd od godz. 5 rano  do 
Wschodu Słońca będzie można 
oglądać p iękne i bardzo rzadkie 
zjawisko zbliżenia trzech  p lanet: 
Wenus, Jow isza i M erkurego 
oraz Księżyca.

Jeżeli ty lk o  pogoda dopisze, 
uda się (dzięki znajdu jącym  się 
na  ta ra s ie  w ieży instrum en tom  
astronom icznym ) zoibaczyć M er­
kurego, oo jest sporym  osiągnię­
ciem. (ip)

N a s z . 
s z p i t a l

W ojew ódzk i S z p ita l w  Z ie lo n ej 
G órze  od d łuższego czasu  b o ry ­
k a  się  z t ru d n o śc ia m i ekonom icz 
nym i. S k u tk i ogólnego k ry z y su  
d y re k c ja  p ró b u je  n iw e lo w ać  p o ­
p rzez  zm ian y  o rg a n iz ac y jn e . D zia 
la n ia  te  p rzy n o szą  je d n a k  o g ra ­
niczone oszczędności fin an so w e. 
N ad a l zabezp ieczen ie  p o d s ta w o ­
w ych  p o trzeb  s tan o w i w ie lk i p ro ­
blem .

W  czerw cu  siedem n asto o so b o - 
vva g ru p a  za in ic jo w a ła  u tw o rz e ­
n ie  F u n d a c ji  „N asz S z p ita l”. „C e­
g ie łk i” z ak u p iły  ju ż  liczne  zak la  
dy  z ie lonogórsk ie  i osoby p ry w a ­
tn e . O becn ie  n a  koncie  z n a jd u ­
je  się  230 m ilionów , z k tó ry c h  
część p rzezn aczo n a  będzie  n a  p o ­
trz e b y  szp ita la , część n a  ro zw ój 
fu n d a c ji.

P la n y  ro zw o ju  są  ju ż  sk o n k re  
tyzo w an e . F u n d a c ja  z am ierza  po 
d ją ć  d z ia ła ln o ść  go sp o d arczą . N a 
te re n ie  sz p ita la  p o w s ta n ie  b is t ­
ro  o raz  k i lk a  skleftów , k tó re  z 
p ew n o śc ią  cieszyć się  b ę d ą  pow o 
dzen iem . P a c je n c i z n a jd ą  w  n ich  
k o szu le  nocne, sz la fro k i, p apcie , 
n a p o je  i k o sm e ty k i. F u n d a c ja  
p la n u je  o tw o rzen ie  w a rsz ta tu  k ra  
w ieck iego , k tó ry  będzie  szy ł b ieli 
znę sz p ita ln ą . P rzy czy n i się  ró w  
n ież  do  o tw a rc ia  sp ec ja ln eg o  
sk le p u  d la  d iab e ty k ó w .

N ies te ty , m im o  śro d k ó w , „N asz 
S z p ita l” c iąg le  jeszcze n ie  m oże 
p o d jąć  d z ia ła lnośc i. P rzy czy n a  
je s t  dosyć  p roza iczn a . P o d a n ie  o 
z a re je s tro w a n ie  fu n d a c ji  od 15 
lip ca  za leg a  w  S ąd z ie  R e jo n o ­
w y m  w  W arszaw ie . Jeg o  ro z p a ­
trze n ie  , u n iem o ż liw ia  podobno  n a  
tło k  sp ra w . JA N  W IT E K  d y re k ­
to r  F u n d a c ji  „N asz S z p ita l” m a  
je d n a k  n ad z ie ję , że  c iąg łe  in te r ­
w en c je  o d n io są  w  k o ń cu  sk u te k . 
N ad al też  a p e lu je  do w szy stk ich , 
k tó ry m  losy S zp ita la  W ojew ó d z­
k iego  n ie  są  o b o ję tn e  o w p ła ty  
p ien ięd zy  n a  k o n to  K B S  Z ie lona  
G ó ra  n r  99Y283-5034-132-3. Je d n o ­
cześn ie  p ro p o n u je , p rz y stąp ien ie  
do fu n d a c ji, k tó re  u m o żliw ia  
w sp ó łd ecy d o w an ie  o je j  d z ia ła l­
ności. (bkm )

O d ra za  w id a ć, że  zd ję c ie  w yk o n a n o  w  d zie ń  „n ieg ie łdow y"  — 
ten  zn a k  za k a zu  p o sto ju  u s ta w io n y  p r z y  ul. W o jsk a  P o lsk iego  
je s t  c h yb a  n a jb a rd z ie j lek c ew a żo n y m  zn a k iem  w  m ieście. K a żd e j  
n ie d z ie li p odczas g ie łd y  sa m o ch o d o w ej p rzed  W S P  m ożna się  p rze ­
konać ja k  p o tra fią  sobie „ra d zić” po lic janci.

Fot. K R Z Y S Z T O F  M Ę Ż Y Ń SK I

do

T E R M IN A R Z  
SP O T K A Ń  T E N IS IS T Ó W

im* 2w >'ciSs tw a 6:4 z B ro n ią  R a 
\viy ’ rozpoczęli teg o ro czn e  ro zg ry  
^ e k s t r a k l a s y  ten isiśc i sto łow i 
Cj6 EJ,,J Z ie lęn a  G óra . K o le jn e  m e 

się  7 bm ., a  lum elow cy  
itH -^d żają  do C zerw io n k i, gdzie 

S‘Ę z G ó rn ik iem . A o to  
\  z* ład  ja z d y ” od  14.09 do  9.11 
tfzie ec ie i ru n d z ie  L u m al w y ję ­
to*, do K a to w ic  n a  m ecz z B a il-  
łl0V,Srn> 25.09. p o d e jm ie  S ia rk ę  T a r  
t n  rze§. 28.09. zag ra  n a  w y jeźd z ie  
It . ; arrią  D am ą B ielsk o -B ia ła , 5.10. 
W °^b:e z Z ag łęb iem  L u b in , 12 .10. 
\  jy ałfcrzy ch u  z V ic to rią , 26.10. 
i g o l o n e j  G órze z A Z S G liw ice  

J 1 . w  G d a ń sk u , z  A Z S A W F.

tł  CO SŁ Y C H A C  
u  S IA » ------------ — * ,.IS Z Y ?

u b ieg ły m  sezonie  s ia tk a rk i  
ty ^ iszy  S u lech ó w  w y stęp o w a ły

R o zg ry w k ach  k la sy  m ak ro re g io  
i b y ły  o k ro k  o d  a w a n su/. - .................... ...............

W ,  ll8 i- W  m eczach  b a ra ż o -
• ^ tó r e  o d b y ły  się  w  S ied l-  

. > su le ch o w ia n k i z a ję ły  trzec ie  
ły i Sc? (p rem io w an e  a w an sem  b y  

ie p ie rw sze  lo k aty ). Z aw i- 
P rzeg ra ł z A s trą  S ied lce  1:3 z 

P o z n a ń  0:3 i p o k o n a ł Sy 
^  L u b lin  3:0. M ecze b a rażo w e  
• j e d n a k  ju ż  h is to r ia . T e ra z  z aw i 

P rzy g o to w u ją  się  do  n o w ych  
Urywek w  k ia s ie  MR- Is tn ie je

jeszcze szan sa  g ry  w  I I  lidze, gdyż 
P Z P S  w obec  w y c o fan ia  się  k ilk u  
d ru ż y n  p la n u je  k o le jn e  b a raże . 
Czy z a tem  o b ecn a  d ru ż y n a  Z a w i­
szy  n a w ią ż e  do c h lu b n y c h  t r a d y ­
c ji  su lech o w sk ie j s ia tk ó w k i, k tó ­
re j  w y c h o w a n k am i są  te j  k la sy  za 
w od n iazk i ja k : s io s try  E w a  i B o ­
ż en a  K u źm ick ie , J o la n ta  W achow  
sk a , B ea ta  G a lek  czy  J a n in a  J a -  
k u b o w sk a -M o ty le w sk a ?  Ś re d n ia  
w ie k u  tea m u  A.D. 1991 w y n o s i 17 
la t. Do czo łow ych  s ia tk a re k  n a le ­
żą: \  io le tta  K a cz m are k  (kap itan , 
zespołu), M a r ta  G a lach , Iw o n a  
S zym czak , K a ta rz y n a  J a k u b o w s­
k a , M a jk a  M o ty lew sk a , E w a  B o- 
rz em sk a , M o n ik a  P a w ło w sk a  i G a 
b rie la  N ap ió rk o w sk a . K a d rę  t r e ­
n e rs k ą  tw o rz ą : M a rek  Je c h o re k , 
J a n in a  B ed n arz , M ieczy sław  M asz 
ta le rz  i P a w e ł B a rtu ś .

Z aw o d n iczk i I zespołu  (12 osób) 
p rzy g o to w y w ały  się  do ro z g ry ­
w e k  n a  z g ru p o w a n iu  w  C SR F, a  
45 s ia tk a re k  sz k o len ia  p o d s ta w o ­
w ego  i ju n io rk i m łodsze , sz lifow a 
ło fo rm ę  w  W ojnow ie.

PO Z D R O W IE N IA  
OD L E K K O A T L E T Ó W

_W re d a k c y jn e j  poczcie, o trzy m a  
liśm y  o s ta tn io  k a r tk ę  z p o zd ro w ię  
n iam i, p rz e s ła n ą  z  C S R F  p rz ez  
le k k o a tle tó w : Z ew u  Ś w ieb o d z in ,

S p ar.taka  Ż ag a ń  i L u b to u ru  Z ie ­
lona  G óra . S e rd eczn ie  d z ię k u jem y
i życzym y u d a n y ch  w y s tę p ó w  n a  
b ieżn iach , sk o czn iach  i rz u tn ia c h .

M E D A LE  Ż E G L A 2 Y  E LT E R M Y

N a Z atoce  P u c k ie j z u d z ia łem  
274 z aw o d n ik ó w  o d b y ła  się  O gól­
n o p o lsk a  S p a r ta k ia d a  M łodzieży , 
w  ż eg la rs tw ie . R y w a lizo w an o  w  
k la sa c h  o p tim is t  i c ad e t. W śród  
c h ło p có w  w  k la s ie  oiptim ist, t r z e ­
c ie  m ie jsce  "zajął F . M ak o w sk i (El 
te rm a  Św iebodzin ), a  w  k la s ie  ca 
d e t n a  d ru g im  m ie jscu  u p la so w a ł1 
się  D. K ozioł i P . Z aw is to w sk i (El 
te rm a).

, ■ w  p u n k ta c j i  zesp o ło w ej zw yeię  
ży ł P oznań , a  w  k lu b o w e j B aza 
M rąg o w o  p rz e d  E lte rm ą  Ś w ieb o ­
dzin.

M.S.

G R A M Y  W  BRY D ŻA

Z godn ie  z decy z ją  Z a rz ąd u  O krę  
gu  z d n ia  25 k w ie tn ia  b .r. ro z g ry w  
k i d ru ż y n o w e  odb y w ać  się  będ ą  
bez o k re ś len ia  k la s . W szystk ie  d ru  
ży n y  z o s tan ą  w rz u co n e  d o  je d n e ­
go „ k o tła ”, a  w  m ie jsce  k la s  zo­
s ta ją  u tw o rzo n e  „poziom y” t j .  g ru  
p y  4 d ru ż y n o w e  (z k tó ry c h  je d n a  
d ru ż y n a  będzie  aw an so w a ć  do 
w yższego  poziom u), a  in n e  Z k o ­
le i sp a d a ć  do  n iższego . Założono, 
że o d b ęd zie  s ię  s ie d em  ru n d  (po 
trz y  m ecze w  k a ż d e j g ru p ie). P o ­
tem  odb ęd ą  się  m ecze  p om iędzy  
są s ia d u ją c y m i d ru ż y n a m i pozio­
m ó w  o k o ń co w e  lo k a ty . T a k  w ięc

z ro z g ry w ek  d ru ż y n o w y ch  poszczę 
g ó lnych  k la s  u czyn iono  p e łe n  „kol 
ch o z”. Z a m ia s t a m b ic ji  aw an so w a  
n ia  z k la sy  B do A  i z A  do lig i 
o k rę g o w e j będ zie  w a lk a  o a w a n s  
do  w yższego  poziom u. Z arząd  
tw ie rd z i, że w p ro w ad z a ją c  n o w y  
sy s te m  w y d łu ży  i u a tr a k c y jn i  ro z  
g ry w k i. U n ik n ie  się  „g ry  o  n ic ”, 
z lik w id u je  ta k ty c z n e  w a lk o w ery  
lu b  p o rażk i, z m n ie jszy  p rze jazd y , 
w y ró w n a  sk ła d y  g ru p  p o d  w zg lę­
d em  siły  g ry . U jed n o lic i r e g u la ­
m in  d la  w szy s tk ic h  k la s . W y d łu ­
żen ie  sezonu  będzie  d e  fa c to  jego  
sk ró cen iem . C zyż 7 k o le je k  i d o ­
da tk o w o  jeszcze je d n a  je s t w y d łu  
żen iem  w  s to su n k u  do sy s te m u  
is tn ie jąceg o ?

A  czy  sy s te m  b ez  k la s  je s t n a  
p ra ’w d ę  a tra k c y jn y ?  T eo re ty c z n ie  
n a w e t d ru ż y n a  z  o s ta tn ie g o  pozio 
m u  —  w  c h w ili s t a r tu  —  m oże 
zostać  m is trz e m  o k rę g u , a le  czy w 
p ra k ty c e  je s t.  to  m o żliw e?  W y n i­
k i w ie lu  sezonów  „m ó w ią”, że 
z.wykle e k ip a  a w a n su ją c a  np . do 
ligi o k rę g o w e j je s t  je j  o u tisd e rem . 
N a czy m  w ięc  p o leg a  a tr a k c y j ­
ność  n o w eg o  sy s tem u ?

K o le jn y  a rg u m e n t — zm n ie jsze  
n ie  k o sz tó w  p rz e ja z d u . C zy ab y  to 
n a  p e w n o  n a s tą p i?  W  , p ie rw sze j 
ru n d z ie  m oże i tak , a le  p o tem  je s t  
to w ie lk a  n iew ia d o m a . Poza  tym , 
jeże li n a  siłę  b ęd zie  się  k o ja rz y ­
ło d ru ż y n y  tego  sam eg o  pozio­
m u  w / g  m ie jsc  s ta c jo n o w a n ia , to  
czy  p az io m  sp o rto w y  n a  ty m  n ie  
u c ie rp i?

D laczego sy s tem , k tó reg o  tw ó r 
cą  jes t p a n  Ł u k asz  S ła w iń sk i i 
k tó ry  zo sta ł o p ra c o w a n y  ju ż  w ie ­
le  la t  tem u , n ie  zo sta ł upo w szech  
n iony?  C zyżby d la te g o , że n ie  po ­
z n an o  jego  w a lo ró w ?

Z ie lo n o g ó rsk i e n tu z ja s ta  tego sy 
s te m u  (now ego) — b a rd zo  zresz tą  
sy m p a ty c zn y  człow iek  — E uge­
n iu sz  S zczep ań sk i u siło w a ł m nie  
p rz ek o n a ć  do jego  w ą lo ró w . W ów 
ozas — m oże tro ch ę  z w rodzonego  
k o n se rw a ty z m u  — o d m ó w iłem  je 
go a k c e p ta c ji . A le  pó źn ie j po  szcze 
g ó łow ych  p rz em y ślen ia ch  i w  opar 
c iu  o w ie lo le tn ie  dośw iadczen ie , 
d oszed łem  do p rz ek o n a n ia , że je 
go w p ro w ad zen ie  p rzy n iesie  o w ie  
le w ięce j s t r a t ,  n iż  zysków .

N a jlep szy m  w y b o rem  d la  ro z ­
g ry w e k  d ru ży n o w y ch , je s t  p o ­
w ró t do ź ró d e ł czyli do sy s tem u  
m ecz i  re w a n ż  (z p rzem ien n o śc ią  
oczyw iście  g o sp odarzy ). J a k o  s ta ­
ły  te rm in  ro z g ry w a n ia  ty ch  p o je ­
d y n czy ch  m eczów  p ro p o n u ję  p ią ­
t e k  — n a jle p ie j  co d ru g i — go­
d z in y  p o p o łu d n io w e.

R ozgry  w k i d ru ży n o w e  są  c ieką  
w ą  fo rm ą  jy w a liz a c ji  w  b ry d ż u
i sw o jeg o  ro d z a ju  n o b ilita c ją . M u 
szą być  je d n a k  p ro w ad zo n e  sp ra  
w n ie  i  w e d łu g  re g u ł  c zy s te j gry ,

P IO T R  M IE C H O W IC Z

ZIELONA GORA

„ESTRADA” — H ala  Ludowa
18.30 — K acze opowieści (USA 
b.o.), 18 — W k rzyw ym  zw ier­
ciadle w ita j Św ięty  M ikołaja  
(USA b.o.)

„NEWA” — 17.-30. 19.30 — Much.t 
(USA 18 1.)

„NYSA” — 11.30 — K ochanie em niej 
szyłem  nasze dzieci (USA 12 I.),
13.30, 17.30 — P re tty  w om an (USA 
15 1.), 15.30, 19.30 — B arw y (USA 
15 1.)

„W ENUS” — 10.30, 13.30, 19.30 — 
H udson H aw k (USA 15 1.). 13.30,
17.30 — W ysoka częstotliwość 
(USA 15 1. p rem iera)

woj. zielonogórski*

CYBINKA — „Zw ycięstw o” — 
Przygody rabiego Jacoba (fr  12 1.)

GUBIN — „ Isk ra"  —
Cobra (USA 15 1:), Obcy — decy­
du jące  s ta rc ie  (USA 15 1.), Slep» 
fu ria  (USA 15 1.)

GOZDNICA — „C eram ik” —
Zam ieć (kan. 15 1.), Lody na pa­
ty k u  (RFN 15 1.) .

IŁOWA — „Śląsk” —
O rły  T em idy (USA 15 1.), Gli­
n iarz z Bcverly H ills II  (USA 
15 1.), Taóczaey z w ilkam i (USA 
15 1.)

KARGOW A — „Św iatow id” — 
Księżycowy pojazd (USA 15 1.), 
Książę w Nowym  Jo rk u  (USA
12 1.)

KOŻUCHÓW — „Uciecha" —
17.30 — M ałpia in try g a  (USA 15 1.)
19.30 — Dzika nam iętność (USA
18 1.)

KROSNO — „W zgórze” —
K rokodyl Dundee II  (USA 12' 1.), 
Filem on i przyjaciele (pol. b.o.), 
Sextelefon (USA 18 1.)

LUBSKO -  „ P a tr ia ” —
A kt zem sty (USA 18 1.), V abank 
cz. I  i II (pol. 15 1.)

NOWOGRÓD -  „B óbr” —
T elepasja (USA 15 1.), Ucieczka 
w  noc (USA 18 1.)

SŁAWA — „Żeglarz” —
K rw aw y sport (USA 15 1.), Ka­
czor H ow ard (USA 15 1.)

SULECHÓW — „Orzeł" —
K ara te  Kid II  (USA 15 1.)

ŚW IEBODZIN — „P rzy jaźń" — 
Interkosm os (USA 12 1.), Co-mmsn 
do (USA 15 1.)

W OLSZTYN — „T a try ” —
Rykoszet (USA 15 1.)

ZBĄSZYN -  „O bra” —
O księża i cze Ju trzen ce  i la ta ją ­
cym  szowcu (czeski b.o.)

ŻAGAŃ -  „M eteor" —
A kadem ia Policyjna (USA 15 1.)

ŻARY — „Pion ier” —
17, 19 — Ł atw y  szm al (USA 15 1.)

L l l  USKl TEATR w Zielonej Górz#
— 10 — próby  — Żona pana  m in i­
s tra , Id io ta i inni, 12.30, 18 — Fa- 
cecje, 18 — Idiota i inni.

O GALERIE
ART (czynna 10—17) — M alarst­

wo, g rafika , szkło, srebro.
BWA (czynne 11—17) — Zm ianą 

ekspozycji.
PSP  (czynna 11—18) — M alarst­

wo Leszka Kurka.
K lub M PiK (czynny 9—18) — Gr» 

fika  Leszka Frey  W itkowskiego.
Żarski Dom K ultu ry  w Ż arach 

(czynny 11—16) — Woj. W ystawa 
Fotograficzna Zary *91. Lech Mo-, 
rawski ART-AKT

DYŻUR NOCNY PEŁNIĄ:
Lubsko, ul. K rakow skie Przedm i* 

ście
Nowa Sól, pl. W yzwolenia 
Świebodzin, ul. 1 M aja 
W olsztyn, ul, Św ierczewskiego 
Zielona Górą, ul. S tary  R ynek 
Żagań,-ul, Śląska
Żary, ul. O sadników W ojskowych

Pogotowie Policyjne 997
Straż Pożarna 998
Pogotowie R atunkow e 999
Pogotowie Energetyczne 991
Pogotowie Ciepłownicze 993
Pogotowie W odn.-Kan. ■ 994
Pogotowie Gazownicze 892
Inform acja  PKS 223-01
Inform acja  P K P  S8-33
Szpital W ojewódzki centr. 42-61 
Bank In form acji Gospodarczej
Przedsiębiorstw  652-23
Bank Inform acji Usługow ej 293-43 
VITA” Domowe
W izyty L ekarskie 59-62 

TON COLOR — N apraw a
telew izorów  i video 728-84

TAXI
ul. W yszyńskiego 
ul. Podgórna
— dw orzec
— bagażów ki

62-37
236-67
226-66
228-25



• J. Nilsen zostaje w Anglii
*  „ Z a d y s z k a ”  S ta li?

B ogaty  w  im p rezy  żużlow e je s t  w rzes ień . P o  f in a le  IM S i m e ­
czach  ligow ych, k ib icó w  o czek u je  k o le jn a  p o rc ja  em ocji. J a k  już  
in fo rm o w aliśm y  dziś w  T o ru n iu  odbędzie  się  f in a ł m łodzieżow ych  
m is trz o s tw  P o lsk i, a  w  so b o tę  i n ied z ie lę  — g p o tk an ia  ligow e.

W 12 ru tid z ie  .e k s tra k la sy  obie 
lu b u sk ie  d ru ży n y  w y s tą p ią  n a  w y 
jazd ach . V/ sobo tę  o. godz. 15 w  
B ydgoszczy, P o lon ia  p o d e jm ie  K S 
M o ra w sk i Z ie lona  G óra . A oto 
sk ła d y  d ru ż y n : KS M o raw sk i — 
1. C onny Iv a rs so n  (Szw ecja), 2. 
A n d rz e j Z arzeck i, 3. A n d rze j H u  
szcza, 4: T om asz  K ru k , 5. C laes 
Iv a rs so n  (Szw ecja), 6. S ław o m ir 
D udek . Do dy sp o zy c ji t r e n e ra  Cze 
s ła w a  C zern ick iego  b ęd ą  tak że : 
J a ro s ła w  S zy m k o w iak , Z b ig n iew  
B łaże jezak  i M a re k  M olka. Być 
m oże w y s tą p i tak ż e  N o rw eg  L a rs  
G u n n e s ta d , k tó ry  o s ta tn io  godzi 
o b ow iązk i re p re z e n ta n ta  ligii: n o r 
w e sk ie j, szw ed zk ie j i ang ie lsk iej, 
( s ta r tu je  w  S h effie ld ), z w y s tę p a ­
m i w  ek ip ie  z ie lo nogórsk ie j, P ew  
ne  je s t, że goście p o jad ą  bez  J im  
m y  N ilsen a  (Szw ecja). P ią ty  zaw o 
d n ik  teg o ro czn y ch  IM S, m a  zakon  
tra k to w a n y  m ecz  w  W ie lk ie j B ry  
ta n i i  i szefow ie  B erw ick , n ie  w y  
ra z ili  zgody n a  jego  p rzy jazd  do 
P o lsk i. S zansę  w y s tę p u  o trzy m a ­
ją  w ięc b ra c ia  lv a rs so n o w ie  (Ve- 
t la n d a ), p re z e n tu ją c y  o s ta tn io  w y  
soką  fo rm ę  w  sp o tk a n ia ch  ligi 
szwedzikiej. P o lo n ia  Bydgoszcz, do 
p ro g ra m u  zaw odów  p o d a ła  n a s tę  
p u jąc e  n a zw isk a : 9. T om asz  G o l­
lob, 10. Ja c e k  G ollob, 11. Ja c e k  
W oźniak , 12. T om asz K o rn ack i, 
13. W ald em ar C ieślew icz, 14. Zdzi 
s ław  R u teck i. N ależy  dodać, że 
m ogą u zu p e łn ić  sk ład  w icem i­
s trzem  św ia ta  T ony R ick ard sso n em  
czy P e te re m  K arlsso n em  (obaj 
S zw ecja).

C iek aw e  ja k  z a p re z e n tu ją  się 
b ra c ia  G ollobow ie, k tó fz y  „zako

p a li w o jen n y  to p ó r” i n a leże li do 
n a jlep szy ch  zaw o d n ik ó w  P olon ii, 
w  zw ycięsk im  m eczu  11 ru n d y  w  
L eszn ie?

W p ie rw sze j ru n d z ie  z ie lcnogó- 
rzaraie w y g ra li 53:37.

N ie m a ją  pow odów  do zadow o 
len ia  k ib ice  g o rzow sk iej S ta li. Ze 
spół t r e n e ra  S ta n is ła w a  C hom - 
skiego, po d o tk liw e j p o rażce  w  
L u b lin ie , w  k o le jn y m  sp o tk a n iu  
n ieo czek iw an ie  p rz eg ra ł n a  w ła s ­
n y m  to rze  z  U n ią -R o ln ick i T a r ­
nów.

W n iedzie lę  o godz. 17 w  T o ru  
n iu , g o rzo w ian ie  sp o tk a ją  się  z 
A p a to rem . Czy u ra tu ją  tw a rz?  A 
o to  sk ład  S ta li:  1. R y sza rd  F ra n  
czyszyn, 2. J a ro s ła w  Ł u k asze w ­
sk i, 3. A n ta l Koeso (W ęgry), 4. 
P io tr  P a lu ch , 5. P io tr  Ś w ist, 6. 
M a rek  H ućko , a  w  reze rw ie : K rzy  
sz to f O k u p sk i, J a ro s ła w  G a ła  lub  
R o b e rt F lis. A p a to r  w y s tąp i w 
p odobnym  zes taw ien iu  ja k  w 
o s ta tn im  m eczu  w  Z ie lo n ej G ó­
rze, czyli ze S zw ed am i P e re m  Jon  
ssonem  i P e te re m  N ah lin em , M iro 
s ław em  K ow alik iem , K rzysz to fem  
K uczw alsk im , Jack iem  K rzy żan ia  
k iem  i m łodzieżow cam i R o b ertem  
S a w in ą  i S ław o m irem  D erdziń- 
sk im . W p ie rw sze j ru n d z ie  S ta l 
w y g ra ła  45:44.

W ice lid e r tab e li, M otor L u b lin  
sp o tk a  się  z U n ią  Leszno (18:42), 
a  U n ia -R o ln ick i T a rn ó w  p o dejm ie  
jeżd żących  już ty lk o  o „ p ie tru sz ­
k ę ” (sp ad ek  do I I  ligi), zaw o d n i­
ków  ROW  R y b n ik  (48:42).

M A R EK  ST A N ISZ E W SK I

D l a  k o g o  p u c h a r
G a z e t y  N o w e j ” ?

Nieco w  cieniu pierwszoligowców z Zastalu . koszykark i zielonogórs­
kiego AZS, przygotow ują  się do rozgryw ek II  ligi. Początek sezonu 
1991—92 zaplanow ano n a  5 października. O przygotow aniach podopiecz­
nych trenerów  Sław om ira M ikulew ieza i Leona Probużańskiego do ro z ­
gryw ek ligowych, napiszem y oddzielnie. Dziś na tom iast k ilk a  słów' o 
najbliższym  tu rn ie ju , wT k tórym  cztery zespoły ryw alizow ać będą o 
pu ch ar „G azety Now ej”.

Im preza odbędzie sią w sobotę i 
niedzielę w  sali „N ovity”. W ystąpią 
zespoły drugoligow e — akadem i- 
czek z W rocław ia i Zielonej Góry 
oraz asp iru jące  do te j k lasy  rozgry 
w ek — K onfeks Legnica i TJnia W ał 
brzych.

Oto p rogram  tu rn ie ju : sobota: 
godz. 18.30 AZS Z. G óra — Konfeks;
12.15 AZS W rocław — Unia; 16.30 
AZS Z. G óra — Unia i 18.15 AZS 
W rocław  — Konfeks; niedziela; go­
dzina 18 K onfeks — Unia. godz. 12 
AZS W rocław  — AZS Z. Góra.

MEMORIAŁ L. BIRGFELLNERA
J a k  już inform ow aliśm y, dziś w  

Drzonkowie rozpocznie się XV  tu r ­
niej koszykarzy o,-memoriał d ra  Le 
cha B irgfellnera. O godz. 13.30 ucze 
stn icy  im prezy złożą w iązanki kw ia  
tów  na grobie patrona tu rn ie ju . J jż 
o godz. 14.30 pierw szy mecz: B anik 
P rev idza — Polonia W arszawa, a po 
n im  o godz. 16.30 Stal Bobrek By­
tom — S tal Stalow a Wola. O godz. 
17.45 — otw arcie im prezy, a po nim  
dw a spotkania: Zastał — G órnik 
W ałbrzych (godz. 18) i Lech Poznań 
— G w ardia W rocław' (godz. 19.30).

S t a t u t  d o  k a s a c j i  o d  z a r a z
i c e  d a l e j ?

Spotkanie przedstaw icieli związków sportowych, olim pijczyków oraz 
'autorów  apelu do członków PK OL zwołane z in ic jatyw y U rzędu Wo­
jew ody W arszaw skiego rozpoczęło się sensacyjnie. Dyr. Tomasz K a r­
p iński z Urzędu W ojewody poinform ow ał, że kontrola w PK OL prze 
prow adzona w raz z przedstaw icielam i URM ujaw niła  szereg n iep ra ­
widłowości w działaniu tego stow arzyszenia, w tym jed n ą  podstaw o­
w ą — niezgodność sla tu tu  PKOL z 198S r. z treścią  późniejszej us­
taw y o stow arzyszeniach — z 1989 r. W edług te j ustaw y członkam i 
stow arzyszeń takich jak  PKOL mogą być tylko osoby fizyczne, pod­
czas, gdy s ta tu t PK OL precyzuje, iż jest on stow arzyszeniem  osób 
praw nych.

N astępnie p raw nik  urzędu Krzy 
sztof B orodiej przybliżył problem . 
S tw ierdził, że ustaw a o stowarzyszę 
n iach w jednym  z paragrafów  u ś­
ciśla — w  razie niezgodności z nią 
starych  sta tu tó w  stow arzyszeń — 
p unk ty  niezgodne tracą  moc pra 
wną. Pow staje  więc paradoksalna 
sy tuacja, że istn ie je  stow arzysze­
nie PKOL bez członków, czy z je ­
dnym  członkiem  — honorowym  
przew odni czącym .

Z drug iej strony prawom ocny 
sąd zare jestrow ał PKOL jako  sto  
w arzyszenie i jego postanow ienie 
je s t  obow iązujące. Pracow nicy urzę 
du apelow ali, by jak  najszybciej 
rozw iązać tę patow ą sytuację, gdyż 
n a  dobrą spraw ę w ojew oda powi­
n ien  w ystąpić bezzwłocznie do' są 
du o usunięcie PKOL z rejestrów  
stow arzyszeń. Z dając sobie spraw ę 
z reperkusji krajow ych i m iędzy­
narodowych — członkostwo w 
M KOL — na razie  tego n ie czyni, 
prosząc o efek tyw ne rozw iązanie 
problem u przez środow isko sporto 
we.

N astąpiła  dwugodzinni?. , chw ila­
m i burzliw a dyskusja , w której 
część prezesów  związków sporto ­
wych m.in. boksu - Jacek  W asi­
lew ski. pięcioboju nowoczesnego — 
Stefan  Grzegorczyk, siatków ki — 

• E ryk Lenkiew icz, kolarstw a — Zbi 
gniew Rusin sta ła  na  stanow isku, 
że dotychczasow e ~ kierow nictw o 
PK OL zwołało ’ już przecież w alne 
zgrom adzenie na  drugą połowę pa 
id z ie rn ik a  i spraw a zm iany s ta tu ­

tu  jest opracowyw ana, więc można 
poczekać. •

Inne głosy, głównie sygnatariuszy 
apelu  do członków PK OL — m .in. 
szefa resortu  sportu  M ichała Bida 
sa, posłanki Adeli B ańkow skiej, 
przedstaw icieli Regionalnego Towa 
rzystw a Sportow o-K ulluralnego 
..Solidarność” .M azowsze oraz słyn 
nych sportow ców  Zbigniew a P ie­
trzykow skiego (przewodniczący spot 
kania). Zenona W ażnego, Kazim ie 
rza Zim nego argum entow ały . że 
niedopuszczalne jes t łączenie term i 
nu w alnego zgrom adzenia PKOL z 
w yboram i pow szechnym i. Argum en 
towano, że jeśli przez dw a la ta  kie 
rownictwo PK O L nie podjęło żad 
nych kroków  by dostosow ać s ta ­
tu t organizacji do realiów  p raw ­
nych -i przem ian w  naszym  k ra ju , 
to nie ma żadnej gw arancji, iż obe 
cnie uczyni to  w  sposób odpowia 
dający potrzebom  środow iska.

Pad ł wniosek, by ptfwołać grupę 
in icjatyw ną spośród zebranych, któ 
ra zajm ie się opracow aniem  proje 
k tu nowego sta tu tu  PKOL. Po prze 
głosowaniu, g rupa ta pow stała w 
składzie — Adela Dankowska, An­
drzej N iedek (prezes T S-K  „S” 
Mazowsze), Bogdan Tyszkiewicz i 
K azim ierz Zim ny. Przegłosowano 
rów nież term in , w którym  pow i­
nien pow stać ram ow y p ro jek t no­
wego sta tu tu  — połowa w rześnia. 
Postulow ano, by w alne zgrom adzę 
n ie PK OL odbyło się do 10 p aź ­
dziern ika  br.

Ż TAŚMY TELEXU
■ W rewanżowym  meczu rundy 

w stępnej P ucharu  Zdobywców P u ­
charów  p iłkarze  Odense BK zwy­
ciężyli irlandzki G ahyay U nited  4:0 
(1:0). Pierw szy mecz w ygrali także 
duńscy p iłkarze  i w  I rundzie roz­
gryw ek PZP sp o tk a ją  się z B ani- 
kiem  O straw a.

■ Uczestnicy m iędzynarodow ych 
zawodów w tria th lo n ie  przeprow a­
dzonych w A labam ie m usieli poko 
nać w  pływ aniu  trasę  7,6 km , prze 
jechać row erem  360 km  oraz „zali­
czyć” podw ójny m araton. N ajszyb­
ciej ze w spom nianą próbą poradził 
sobie Belg W ito de M euklsr uzys­
kując czas 23 godziny i dwie m i­
nuty.

T y p u j e
M a ł g o r z a t a
H u s z c z a

11 runda  spotkań w żużlowej eks 
trak las ie  „sypnęła” n iespodzianka­
m i. Z gospodarzy jedynie  KS Mo­
raw sk i Z ielona Gora u ra tow ał tw arz, 
z trudem  rem isując na  w łasnym  to ­
rze. W pozostałych m eczach górą 
byli goście. Zaw iedzeni byli więc 
g ra jący  w „Speedw ay-Toto”, cho­
ciaż kto typow ał niespodzianki, ten  
może być pew ny dużej w ygranej.

Tym  razem  do naszej zabaw y za­
prosiliśm y M ałgorzatę Huszczę (żo­
nę k a p itan a  żużlowców zielonogórs­
kiego k lubu). L iczym y na kobiecą 
in tu ic ję  p. Małgosi, k tó ra  od la t ob 
serw uje  żużlowe spotkania.

Poz. 1. .Apator T oruń  — Stal Go­
rzów. W ygrana gospodajzy 1—10 
pk t.

Poz. 2- M otor L ublin  — Unia Lesz
no. L ublin ian ie  w ygra ją  różnicą 11 
—20 pkt.

Poz. 3. U nia-R olnicki T arnów  —» 
ROW R ybnik . „Jask ó łk i” w ygra ją  
z ROW -em  11—20 pkt.

Poz. 4. Polonia Bydgoszcz — Mo­
raw sk i Zielona Góra. W ygrana goś 
ci 1—10 pkt.

Poz. 5. GKM G rudziądz — Start 
Gniezno. Gospodarze zwyciężą 1— 
10 pkt.

Poz. 6. Stal-W esta Rzeszów — Os 
tro v ia  Ostrów . Zwycięstwo Stali 11 
—20 pk t.

Poz. 7. K olcjarz-R em ak Opole — 
W ybrzeże Gdańsk. Opolanie w y g ra ­
ją  1—10 pkt.

Poz. 8. Sparta-A spro  W rocław — 
W łókniarz Częstochowa. Goście zwy 
ciężą 1—10 pkt.

Poz. 9. Polonez Poznań — Śląsk 
Świętochłowice. Sercem  jestem  za 
Śląskiem , a le  w ygra Polonez 1—10 
pkt.

M otocyk low a
„Sześciodniówka”

W Pevaskiej Bystrzycy (CSRF) od 
byw a się 66. „Sześciodniów ka”. S tar 
tu je  360 zawodni,ków, k tórzy  ryw ali 
żują w drużynow ych m istrzostw ach 
św iata w ra jdach  enduro.

Po dwóch dniach ryw alizacji w 
obu k lasyfikacjach drużynowych 
(world trophy i ju n io r tro p h y ).p ro ­
w adzą gospodarze, a P:;lacy zajm u­
ją  siódm e lokaty.

A oto liderzy w poszczególnych 
k lasach : 30 ccm — Tomas Bśaber- 
bach (Niemcy) — 9..91 pkt., 8. A n­
drzej Tomiczek (Polska) — 62,03, a 
20. W iktor Iw ańsk i (AZM Głogów) 
280,04 sta rtu jący  na  tm , kl. 125 ccm 
— Siefano Passeri (Włochy) — 
3,82, a 36. Bogdan W archoł (AZM 
Głogów) — 2.18,88 na sim sonie, kl. 
250 ccm — S tephane Peterhanse l 
(Francja), kl. 500 ccm — Łibor Pod 
mol (CSRF), Ul. 350 cCm (czterotak- 
ty) — K ent K arlsson (Szwecja), kl. 
500 ccm —JarosIav  K afrinek (CSRF).

TRAFIŁEŚ? a
P P  Totalizator Sportow y z.awiada 

m ia. że .w zakładach p iłkarsk ich  na 
dzień 31.08—1.09.1991 r. wg w stęp­
nych danych stw ierdzono:

Zestaw  1 — liga polska — kw ota 
na w ygrane  436.819.800 zł; 14 rozw. 
z 13 trafien iam i — w ygr. po około
7.800.000 zł; 661 rozw. z 12 tra f . — 
w*ygr. po ok. 180.000 zł; 7.123 rozw. 
z 11 tra f. — w ygr. po ok. 15,000 zł; 
39.018 rozw. z 10 tra f . — w ygr. po 
ok. 2.700 zł.

Zestaw  2 — liga angielska — kwo 
ta  na  w ygrane  552.580.350 zł; 5 rozw. 
z 13 tra f . — w ygr. po ok. 27.000.000 
zł; 242 rozw. z 12 tra f . — w ygr. po 
ok. 550.000 zł; 3.031 rozw. z II  tra f.
— w ygr. po ok. 45.000 zl; 20.038 rozw. 
z 10 tra f . — w ygr. po ok. 6.800 zł.

W zakładach Speedw ay-Toto na 
dzień 31. 08. — 31. 08. 1991 r. wg 
w stępnych danvch stw ierdzono: 
F inał Indyw idualnych m istrzostw  
św iata

zestaw  1 — kw ota na w ygrane  
16.016.250 zł; 2 rózw. z 9 tra fien ia ­
mi — W'ygr. po ok. 4.000.000 zł; 28 
rozw. z 8 traf. — wygr. po ok.
280.000 zł: zestaw  2 — kwota na 
w ygrane — 16.016.250 zł; 2 rozw. z 
10 traf. — wygr. po ok. 3.200.000 zł; 
17 rozw. z 9 tra f. — wygr. po ok. 
280.000; 258 rozw. z 8 traf. — 
wygr. po ok. 1^.000 zł,

L ig a '  żużlowa — kw ota na wy­
grane 29.305.000 zł; 9 rozw. z 6 traf.
— wygr. po ok. 1.300.000 zł: 163 
rozw. z 5 traf. — wygr. po gk.
57.000 zł; 866. rozw. z 4 traf. — 
wygr. pó ok. 10.000 zł.

E X P R E S S  L O T E K  
27, 34, 36, 40, 42 
S U P E R  L O T E K  

IS, 17, 21, 30, 35, i i ,  48

Fiiiiszował wSełfci peleton
I 1 . Pierielaznyj pierwszy w Zielonej Górze

N a środow ym , p ią ty m  e ta p ie  T o u r de  P o łogne  z G orzo w a  do 
Z ie lo n ej G ó ry  (198 k m ) lid e r Z b ign iew  S p ru c h  ch c ia ł o d n ieść  zw y ­
cięstw o  ja k  n a  żad n y m  z  do tychczasow ych . S p r in te r  z T ra sy  Z. G ó ­
ra 'o d n ió s łb y  w y m arzo n y  sukces, g d y b y  n ic  p echow y zb ieg  okolicz 
ności. N a  o s ta tn im  zak ręcie , n ie sp e łn a  1G0 m  p rzed  m e tą  k o iarz  w  
żó łte j k o szu lce  p ro w ad ził z p rzew ag ą  d ługośc i ro w e ru  i w  n o rm a l­
n ych  w a ru n k a c h  c h y b a  n ik t n ie  by ł m u  w  s ta n ie  zagrozić. N ie s te ­
ty  __ p o d obn ie  ja k  n a  f in iszu  w  G orzow ie  — zaw io d ła  p rze rzu tlta ,
S p ru c h  fin iszow ał w  n iek o rzy stn y m  prze ło żen iu  i d a ł  s ię  w y p rz e ­
dzić w ice lid ero w i, g ro źn em u  ra d z iec k iem u  ry w a lo w i W ład im iro w i 
P ie rie laz n em u . N ie m a  to  w iększego  zn aczen ia  d la  w a łk i o żó łtą  ko 
szu lkę, a le  pechow iec  S p ru c h  by ł za m e tą  — co z ro zum ia łe  m o ­
cno rozżalony .

Tour de Pologne nie m a cieka­
w ej d ram a tu rg ii — poza jedną a k ­
cją ofensyw ną, k tó ra  doprowadziła 
do w yłonienia 16-osobowej czołów 
ki w  klasyfikacją wyścigu, na  t r a ­
sie n ie ' dzieje się w iele, a jedyny­
mi em ocjonującym i m om entam i są 
finiszowe popisy w ysokiej klasy 
sp rin tera , Zbigniew a Sprucha. Być 
może rozstrzygnięcie będzie jednak 
zaskakujące  — zielonogórzanin zna 
cznie' słabiej jeździł na czas niż 
zn ajd u jący  się tuż za nim  w k la ­
syfikacji P ierie laznyj..

Między Gorzowem a Zieloną Gó­
rą  aż 140 km  przejechała  4-osobo 
wa grupka: Tomasz B rożyna (Koro 
na), G rzegorz Flis, W ojciech K a- 
płow’ski (obaj Agrom eł) oraz Grze 
gorz R osoliński z Nowej Rudy. Ak 
cja ta nie była groźna d la p o ten ta ­

tów' wyścigu, więc peleton długo nie 
reagow ał i przez m om ent przew aga 
ucieczki nad zasadniczą grupą, w  
k tó rej znajdow ał się lider-S ięgnęła 
6 m in. P rzed  m etą  w szystko w ró­
ciło do norm y i w Zielonej Górze 
m ieliśm y ko lejny  zm asow any finisz, 
w k tórym  tasow ali k a rty  ci sam i 
sprinterzy.

W yniki etapu Gorzów — Zielona 
G óra:
1. W ładim ir P ierie lazny j (ZSRR) 
4:44.24 (z bon. 4:44.19), 2. Zbigniew 
Spruch (M iędzyokręgowa) 4:44.24 
(z bon. 4:44.21), 3. W ita lij Koziński 
(ZSRR) 4:44.24 (z bon. 4:44.23), 4. 
Andrzej Fliegc (M iędzywojewódz­
ka) 4:44.24, 5. W ojciech K alem ba 
(Agromeł T oruń), 6. Jacek  Dąbrów 
ski (Bieszczady), 7. M ariusz Ryś 
(Gorzów), 8. Grzegorz K osm ala

(Tor Częstochowa). 9. Woj cl£i!! 
Paw lak (W łókniarz K alisz), 10- 
vom ir H eger (CSRF) — wszysej 
<£•44.24.

Na 5 etapie w szystkie 
sklasyfikow ano w  jednakow ym  & 
sie  ,13:14.12. j

K lasyfikacja indyw idualna P* 
etapach: 1. Zbigniew  Sprnch 19:»W*
2. W ładym ir P ierie lazny j stra ta  
sak.. 3. Adam  W olanski (Kor®", 
Kielce) — 22 sek., 4. P io tr
la (M iędzywojewódzka) — 24 s _> 
5. Grzegorz Gronkiew icz (Taxer 
stochowa) — 24 sek., 6. M arian  ̂
len tyn  (M iędzywojewódzka) ^
sek., 7. M ariusz Ryś (Gorzów)
25 sek.. 8. Je rzy  Sikora (Wrocła 
— 25 sek. .  i,

K lasyfikacja drużynow a P“ " 2 
pach: 1. K orona K ielce 58:4..4-. j 
ZSRR 58:32.07, 3. M iędzywojeW ^ 
ka  58:52.14. 4. M ię d z y o ta ą g ^  
58:56.32, 5. Agrom eł 58:g6.34, 6. 
rzów 58:56.34. . m

K lasyfikacja najaktyw niejszy 
1. M artin  Goetze (Niemcy) — ^  
pkt. 2. Zbigniew Spruch — 1" P *
3. Grzegorz F lis (Agromeł) — \ ’ 

K lasyfikacja punktow a: 1. ***jf
niew  Spruch — 30. 2. 
P ierie laznyj — 43, 3. M arian 
len tyn  — 50.

W czw artek  szósty etap 
z Ziełcnej Góry do Legnicy 
ci 168 km.

ab

Smutny p s i r i t  mistrza 
Ostre strselanle Stilonu

R o zgryw ki p iłk a rsk ie  o P u c h a r  P o lsk i rząd zą  się  sw o im i p ra w a ­
m i, czego k o le jn e  p o tw ierd zen ie  zn a jd u jem y  w  re z u lta ta c h  sp o tk a ń  
1/18 f in a łu  b ieżącego cy k lu  ro zg ry w ek , ju ż  z u d z ia łem  p ierw sznii 
gow ców . P rz e d staw ic ie le  n a jw y ższe j k lasy  zo sta li p o w ażn ie  p rz e ­

trze b ie n i, a  w śród  w y e lim in o w an y ch  d ru ż y n  są  m .in . m is trz  P o lsk i
__ Z ag łęb ie  L u b in , w ic e lid e r ro zg ry w ek  I ligi — L ech P oznań ,
S ta l M ielec, H u tn ik  K ra k ó w  (choć p o rażk a  w  Ł odzi z W idzew em  
n ie  h ań b i) o raz  Z ag łęb ie  Sosnow iec, k tó re  z b agażem  cz te rech  b ra  
n iek  o d p raw ił g o rzow sk i S tilon .

trum ny  m istrza. Ju ż  w 93 min. 
nastąp iła  szybka kontra, po strza 
le T okarczyka bram karz  Zagłębia 
p iłkę sparow ał, był jednak  bezsił 
nv po dobitce A ndrzeja F endrycha. 
W 112 m in. goście m ieli szansę wy 
równać, jed n ak  w ykonujący rzu t 
karny  M ariusz O lbiński (podyktowa 
ny za podcięcie Janusza N ajdka na 
polu karnym ) nie strzelił precyzyj 
nie i P io tr G il sparow ał p iłkę n a  
róg. Niepowodzen-ę podcięło goś­
ciom skrzy  r’łś; a rezu lta tem  tego 
była -trzecia b ram k a  gospodarzy, 
kolejny, raz po szybkiej kontrze.

KORONA KIELCE — 
ZAGŁĘBIE ŁUBIN 

3:1 (1:1, 1:1)
0:1 — Gicełow (14 min.)
1:1 — Szolc (24 min.)
2:1 — Fendrych (83 min.)
3:1 — Parzyszck (116 min.)

KORONA: — Gil — Szpiega 
— Fijarczyk, W ojtasiński, G a­
w lik — Parzyszek, Kozak, Bo­
rycki (od 62 min. Fendrych), To 
karczyk — Szulc, Zagórski.

ZAGŁĘBIE L .: K oszarski — 
Lew andowski (od 49 m in. Pisz), 
Rogowskoj, P ietrzykow ski, W ój­
cik — Szewczyk, S tachurski, 
G icełow, Śliwowski — Prokop 
(od 110 min. N ajdek), Olbiński.

Sędziował W ładysław  Dąbrów 
ski (W-wa). widzów ok. 1010. 
Czerwona k a rtk a  — Rogowskoi, 
żółte k a rtk i — Rogowskoj i Fi 
jarczyk.

P ierw sza faza meczu. choć roz­
gryw ana przy niew ielkiej p rzew a­
dze gospodarzy (korzystną sytuacię. 
zm arnow ał Dariusz Zagórski), nie 
w skazyw ała, że m istrz Polski w yje 
dzie z Kielc na  tarczy. Po n iem ra  
wym  początku p iłkarze  Zagłębia 
przyspieszyli grę i efektem  tego by 
ła bram ka M irosław a Prokopa. 
Dziesięć m inu t później po szybkim, 
kon tra tak u  Grzegorz Szulc w yró­
w nał.

Do końca te j częSci m eczu i i 25 
m inu t drugiej połowy nieco w ię­
cej szans na zdobycie drugiej bram  
ki m ieli p iłkarze  Zagłębia. Grali 
jednak  niem raw o, nieskutecznie. 
Ożywił się na tom iast zespół Koro 
ny. D w ukrotnie sam  na sam  z Krzy 
sztofein Koszarskim  był Tom asz To 
karczyk, jednak  p rzestrzelił m imo 
precyzyjnych podań W ojtasińsk ie- 
go. K ilka m inut przed upływem  
czasu gry. obie drużyny w yraźnie 
zwolniły rezerw ując . siły na do­
gryw kę.

I to  dodatkow e pół godziny meczu 
było przysłow iow ym  gwoździem do

STILON GORZÓW — 
ZAGŁĘBIE SOSNOWIEC 

4:0 (3:0)
1:0 — W iesław  Osiecki (15 min.

rzu t karny)
2:0 — 7"non B urzaw a (10 min.) 
3:0 — R obert Cieślewicz (41 min.) 
4:0 — Piotr Janczylik  (57 min.)

STILON: Stróżyński — Du- 
dziec, K rysiński, Bisaga (od - 69 
m in. Kowalczyk), Liulniew ski — 
Dragon, Janczylik , Osiecki, 
Drożdż — Burz,Swa, Cieślewicz 
(od 66 min. Babij).

ZAGŁĘBIĘ: H arasiuk  — Sa- 
dzawicki. Kow alski, Balaga — 
Krupri, Paw ełek , Jadczak, Ga- 
w enda — Miszczak, Cichy.

Sędziował K azim ierz M ikoła­
jew ski (Płock). Widzów: ok. 2,5 
tys.

Czerwona k a r tk a : P io tr Paw e 
łek  (Zagłębie), żółta: R obert Cie 
ślewicz (Stilon).

Zagłębie — czterokrotny zdobyw­
ca Pucharu  Polski w latach 70- 
tych — przy jechał do Gorzowa bez 
swego asa  M arka K oniarka oraz 
kilku innych czołowych zaw odni­
ków. Już  na początku meczu m ożna 
było odnieść w rażenie, że sosnowi 
czanie g ra ją  tylko z obowiązku, 
czyli... od rab ia ją  pucharow ą p ań ­
szczyznę. Ich ooiekwnem 'Y< c.'rs 
tego meczu był zresztą  n ie  p ierw ­
szy tren e r Zbigniew’ Myga, lecz je 
go asystent — W itold Szygula, k tó ­

ry k iedyś prow adził zespół S ‘ 
nu. Gorzowuanie jednak  rz e je u ,  
po trak tow ali ten  mecz i efeKt \ 
jaw ił się ju ż  po kw adransie  # . 
W tedy bowiem  — po rzucie 
nym  wykonyw anym  przes St«° 
wców — P io tr Paw ełek... po s ^  
k a rsk u  odbił p iłkę  zm ierzająca . 
b ram ki Zagłębia. Sędzia P0MZI,. 
m u więc czerw oną k a rtk ę . » « 
wodnikom  Stilonu — „ je d e n a s ty ,  
W iesław  Osiecki nie zmarn 
okazji.

R zetelna — choć bez SZCZc J io‘ 
nych „fajerw erków ” — gra 
nu trw ała  nadal, a na zm ianę . 
n ik u  publiczność czćkała 25 mi" 
Osiecki w ykonał ra ja  n a  polu * y 
nym  Zagłębia, podał do Burza 
i było 2:0. K olejny  gol d la g?r , 
w ian pad ł już m inu tę  później. v 
dobrym  strzale Cieślewicza t  
rożnika poła karnego. P rz y 's 'r  U( 
3:0 było już w łaściw ie po !>«'•- 
bo postaw a , sosnowiczan n ie  W n ,  
w iadala, aby mogli (chcieli?) P ,e! 
jać skuteczną w alkę. Rzeczywis ^  
nie zrobili tego spraw iając  — 
tle  Stilonu . — w rażenie „aimł 
rów” z III  ligi.

W ynik u sta lili: Cieślewicz, 
czylik i... obrońcy Zagłębia. Ci3’ 
wicz, rozgryw ający dobre spp ^  
nie. „w rzucił” p iłkę  na pole k»'n*®
pod nogi Janczy lika , a , on 
zm arnow ał okazji.

Zwycięstwo Stilonu zasłużo?j, 
chociaż następny I-ligow y 
w PP będzie zapew ne bardziej v 
m agający.

W yniki pozostałych środow>‘ 
spotkań (tłustym  drukiem  P°?aijK 
my drużyny aw an su jące): ^ ° r g:4 , 
Z łotoryja — Legia W arszaw* j 
(0:2), Resovia — G órnik Zabrze . 
(0:0), Polonia Chodzież — 
tour Dębica 2:1 (1:1), H ulnik  ”  ^  
szawa -  Lech Poznań 3:1 _
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Polonia Bytom — Ruch Chor 
1:4 (1:1, 1:0), Zagłębie Wałbr*>., 
— GKS K atowice 1:2 H:<". ‘ ,.1.1). 
Legnica — Stal M ielec 3:2 
G w ardia W arszawa — Olimpią 
zhań 1:2 (0:1). Widzew’ Łódź 
H utnik K raków  3:1 (0:0), Jag>ellr j 
nia B iałystok — M otor Lublin_■ g 
(0:0), Raków Częstochowa — Ł.cii 
Łódź 1:1 (1:1, 1:1) — w  karn? 
3:4. Pogoń Szczecin — Z ** ' 
Rydgośzcz 2:3 (1:1).
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Absencja Szczepaniak skamiisikowala sytuację

Bsniaminek w drodze do Lubina
w'ska i M arzena Sadura  oraz 
niczki w polu — W iktoria  Gu* (f 
wa, Jadw iga Perzyńska, Ewa 
ka. K atarzyna Frąszczak, Anna

A n  17 ł l '  ̂  !

W najbliższą sobotę, równocześnie z drużynam i mężczyzn kolejny 
sez u (.1 ig*w ; lozpsczynają p iłkark i i.f s r  .śićs* Mi agłęb ; Lubin.
W inauguracy jnym  m eczu Zagłębie podejm ie deb iu tu jący  .w ek stra ­
klasie' JK S  Jarosław , a spotkanie rozpocznie sie już  o godz. 19.30 w 
hali przy ul. Legnickiej. Pozostałe mecze w te j g rup ie: AZS AWF 
W rocław — A nilana Łódź, Piotrcovia — Ruch Chorzów. Pogoń Szcze- 
cin — S ta rt G dańsk. Te drużyny tworzą grupę „X” . N atom iast w  gru- ezewska, R enata  Zukiel, Beata ’ 
pie „ y ” wvs!'ppuia: N'■,yL r : M a * ' Obr' ■ W ~ ■ '■■n ^ - — lpp-la. K rvsłvna Siivirrf'7 \rniC- 
Gliwice, Zgoda R uda Sł., Sk ra  Warszawra, Cracovia, AZS G dańsk i 
B ałtyk Gdynia.

kaniec, R enata  Suszek. Ewa 
decka, A!!a  Sawczina, Ewa ^

lęgła. K rystyna Świercz. Agnie®2 
Pobiedzińska i A neta  Chudzi*1*'':..

_  -  - - ł K-T ren er — R om an Jezierski. r*.
O przygotow aniach p iłkarek  ręcz 

nych Zagłębia do sezonu w spom ina 
liśmy przed dwom a tygodniam i. Od 
tego czasu sy tuacja  kadrow a n ie­
co się zm ieniła, a  czas także po­
dać skład drużyny. J a k  cios w  gło 
wę obuchem  tren e r Rom an Jez ie r 
ski, koleżanki z d rużyny i działa 
cze sekcji odczuli ośw iadczenie pod 
pory zespołu — Elżbiety Szczepa­
niak, iż w yjeżdża do N iem iec w raz 
z m ężem  Bogdanem  ,— piłkarzem  
Stali Chocianów’, k tó ry  za zachodnią 
g ranicą g rał będzie w  iednym  z 
klubów  TV ligi. ..Nikt nie jest w 
sporcie n iew olnikiem  — powiedział

tren e r Jezierski. — Potrafię  zro- 
7umi"ć m otyw y k ieru jące  krokam i 
E lżbiety, k tó ra  pragnie być z m ę­
żem. O decyzji w yjazdu pow iado­
m iła nas jednak  dopiero po pow ro 
cie ze zgrupow ania w  Zapo- 
rożu. na niespełna dw a tygodnie 
przed in au g u racją  ligi. W lak  krót 
kim  okresie m uszę częściowo zmic 
niać koncepcję gry — przecież by 
la czołową zawodniczką. No ale... 
g ram y da le j m ając  nadzieję, że znaj 
dzietny się w grupie „bezpiecz­
nych”.

Oto k ad ra  ligow ej d ru ż y n y :' b ram  
kark i — A nna K ąkoł, E lżbieta Kozio

rów nik sekcji i drużyny — Jaf1 ,j 
w lak, tren e r odnowy biolog:cj; f;
— W alentyna Św’ietlicznaja, le*
— Ja n  Sygnatowicz.

Rozegrany w  m inioną sobót? ^
niej w Lubinie zakończył cykl P 
gotowań do sezonu \igov.'eZ°'te 
ubiegłorocznego składu, obok s  m» 
paniak. ubyła V ioIetla Lewic* 
kończyła karie rę), na tom iast ^  -y  
cniły  zespół pozyskane z roZp#l> 
zanęj sekcji Ślęzy W rocław cj, 

rzyna Frąszczak i K rystyna  K' 
Drugi sezon grać będą żakom ’ ,,,, 
tow ane z M otoru Zaporoże 
ria  G urliow a i A łła  Sawczin*;r0^ 
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